






Mater Dolorosa.



NOWA JEROZOLIMA,
albo

K A L W AR Y A
CAŁEY MĘKI JEZUSOWEY

i Bolesney JWatki Jego, Maryi. Panny 
wyrażaiąca drogi.

W górny m Śląsku, aa córach Chełm 
teraz ANK F Świętej/ nazwanych 

od Jaśnie wielmożnych Fundatorów 

GRAFÓ iVdeGASÙHIN,
WYSTAWIONA

Roku zaś Pańskiego 1764, 
w Uroczystość Podwyższenia Krzyża S 

wprowadzona;

zupełnemi Odpustami od 0. S. P.
KLEMENSA XII.

nadana ;
A

' DLA WYGODY POBOŻNEGO LUDU, 
sluzącetni na tę S* Podróż Uwagami.

Modl: twami i Pieśniami,
z przydatkiem krótkiego nabożeństwa do ÂNNY S, 

na tey Górze Cudami i Łaskami sławney, 
opatrzona.

Za dozwoleniem Zwierzchności,

w Opoln,
Drukiem F. Weilshaeusera.



’urrexit nova, statque suo CAL VARIA, moles 
Symbola Prototype, stát Solymaeus honos ;

Antliorem toquitur pietas , et stemmata virtus :
Non nisi GASCHINIO, nobile starei opus;

Devoti properate pedes! sen stigmata vester
Coitus, seu Christi moesta sepulchra flagrat:

Ite! Crucis pretiosa patet via; tanta salutis 
Vestrae, et tot voluit solvere lytra Dette,

Eja! vicem meritis, pia redd’te corda Theandro:
Vestras, quas p’agas pertu^it, esse cup't,

Et patitur Mater patiente in Filio, ntrique 
Hoc in monte pins compatiatur amor.

Viribus unitis mentes conjuugite : »eultum hunc
GASCHINIUS fondât, protegit atque fovet.
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IN GENTILITIUM STEMMA

I L L ü S T R ï S S I M A E
»OMITS

Primus in Authorem, genas inquam illustre, decebit, 
Quem merml pietas, frurtus honoris eat.

Sta Leo Magnanimus , validos obverte lacertos;
Tnfidae arcebis stemmata tela Deae,

Non nisi per célébrés cursus inteiidite stirpes, 
Aarea quas facies junxit amore Rotas ;

Summa petit, coelos quisquis petit, aéra scinde
Rex alit um, augur um : celsior "bil honor,

Uťpleno Rosa vere fragrat, florehis in ava: 
Progeniem, et darum cinge corona genus.



JAŚNIE WIELMOŻNEMU

IMCI PANU

PANU ANTONIEMU
S. Rzymskiey Rzeszy Grallowi

de
Dziedzicznemu Panu Majoratów

Cerekwickiege, Żurowskiego, Oleskiego, 

Wozniczkicgo, etc,

Fundatorowi Konwentu S. ANNY 00.

Reformatów, i KALWARYISKIEMU, 

PANNV i Dobrodziejowi Nay osobliwszemu.

JAŚNIE WIELMOŻNY MOŚCIPANIE 

GRAFFIE, PANIE I FUNDATORZE,

Z czym niegdyś wychwalał się Jan Święty, A. poc. 
21. ze widział Miasto Święte Jeruzalem Nowe: 
Vidi Civitatem Sanetam Jeruzalem Novám ; z tym 
cały Śląsk, Morawa i Czechy zaszczycić się mogą: 



že widzą Miasto Święte Nowa Jerozolima; Mia­
sto mówię Święte ; bo žywc Krwawcy Męki Jezu­
sowej» wyobrażenie; Miasto Nowe: bo zastarzała 
w pamięciach ludzkich Męka Jezusa Pana w tym 
Świętym Mieście, odnowiona została: Miasto Je­
ruzalem, które, iako się nazywa według: tłuma­
czów', Visio Pads, visio perfecta, tak každý przy­
chodzący do niego, widzi Pokoy, który Męka Je­
zusowa między Bogiem i ludźmi sprawił; widzi 
Pokoy, którego, w tyri Ś. Nowey Jerozolimy 
Mieście, dla duszy swoiey, każdy dostępnie przez 
po: 'skanic Łask Boskich; widz doskonałe, bomu 
na oczy wystawnie Ś. Stolica Apostolska zupełne 
wszystkich grzechów odpuszczenie, od Naywyższcy 
w Kościele woiuiącym Głowy, Klemensa XIII. 
na wieczne czasy pozwolono. Mówi daley w tymže 
rozdzielę Jan Święty, o szacunku i piękności Mi­
stycznego Miasta S. Nowey Jerozolimy, że było 
že szczyrego i czystego złota: IpsaCivitas aurutn 

rundum simile vitro mundo; Fundamenta zaś 
iey wszelkim kanc enicm drog:m przyozdobione: 
Et Fundamenta Mnri Civitatis omni lapide 
nretiosa ornatu. Toś się samo, i owszem wię- 
cey w tey Nowey Jerozolimie na oko wydaic 
światu: więcey mówię: bo tam tylko do czystego 
przyrównana złota, tu zaś z czystszey nad same 
Niebo Jezusa Pana miłości v. yfundowana : tamtey 
Fundí menta drogim kamieniem przybrane: tey zaś 
ile się Dusz do Boga nawróci, tyle szacunku nie 
maiących kleynotów na przyozdobienie Nieba do­
stanie się Bogu. Między któremi Ciebie, Jaś­
nie wielmożny Fundatorze, w tey Noyfèy Je­
rozolimie Nayszacown'eyszemi, Nayiaśnieyszemi 
każdy widzieć pcwinicn kleynotami, pewnie wielką 
ozdobę Niebu przynośzącemi. Jeźeliż bowiem, 
według Grzegorza świętego: O rnamentaCodurum 



sunt rirtutes; a w kimże się nad Ciebie lepiey 
wydać mogły i wydaią? Miiam ia Heroiczne od 
dawnych wieków Jaśnie Wielmożnych Gaschi- 
nów czyny; bo te całemu wiadome światu : samey 
tylko przeciwko Bogu miłości, Pobożności, Choy- 
nośt ’ Szczodrobliwości zamilczeć nie mogę. Wiem 
to doskonale, że J. W. Domu waszego, Jllustris- 
simi Comités, Początki, niemniey Świętobliwoś- 
cią, iak Heroicznemi Dziełami kwitnąć zaczyły, 
kiedy eodem Trophaeo Crucis signa foris ge- 
rébant helia, guo Dorni bellegesta Authori Bo­
norum Deo offerebant; zkąd słusznie pewna J. 
W. Domu Waszego starożytna Familia, oremus 
Gaschinii, nazwana była. Jakoż iaśnie tego na­
zwiska, czyli Imienia, Prześwietnego Domu Wa­
szego wiekopomne dowody: iuż to, z wybucha- 
iących przeciwko Bogu, pełnych ognia Miłości 
Boskiey affektów: iuż ztąd, że tak uszczęśliwiona 
J. W Gaschinów Familia, że żadnego ex recta 
li tea Gaschiniorum pochodzącego nie miała w 
Domu, któremby e Gremio S. Romanae Eccle- 
siae wyszedszy, miał się sprzeciwiać prawdziwey 
nauce Wiary świętey Katolickiey. Y owszem na 
rzetelnieyszy dowod wierności przeciwko tey Matce 
świętey, Kościołowi Rzymskiemu, wielu z Prze- 
świetney Familii na wieczną w nim Bogu poślu­
biła służbę. Świadkiem tego Kathedra Ołomucka, 
'która to dziś dnia wychwalić iiie może czuynego 
Pasterza Prothasium de Gaschin, Episcopum 
Olomucensem, w Mądrości, Choyności i Świą­
tobliwości. Niemsiey Kathedra Krakowska z tym 
się odzywa uszczęśliwieniem, że z Imienia J. W. 
Gaschinów, Albertus Rodericus de Gaschin, 
Decanus Cracoviens:rt, Godnością, Nauką i Świą­
tobliwością onęś przyozdobił. Do tych należy 
Joannes de Gaschin, Praenositus Infulatus



Sternbergensis^ który nie tylko Diecezyą Oło- 
mucką, ale całą Morawę, Skawą Świątobliwości 
napełnił. Lecz nie tu koniec; bo nie tylko na 
Godnościach Kościelnych, Te Jasne, Prześwietnej 
Familii Gaschinów świeciły światła; ale i Za­
konne objaśniały Cienie. Zaszczyca się zakon 
íšocietaťts Jezu Wielebnym Sebastgunem de 
Gaschin; który, dla wysokych nauk i wielkiey przy 
zakonnych Godnościach Świątobliwości, osobliwszey 
ozdoby Świętemu przydał zakonowi. Nie upo- 
śledzionę w tym szczęściu i zakony Panieńskie 
ŚŚ. Klary, Norberta i Teresy; które z Przi świet- 
ncy Familii Godne z Gaschinów, przyozdobiły 
osoby. Juz Wspaniałych, rna ustawiczne Chwa­
lenia Boga, wystawionych Świątnic Boskich, któ- 
remi nie tylko teraźnieysze, ale i Starożytne za­
szczycały się wieki. Świadkiem tego Wspaniała 
niegdyś Templariis Struktura od Ňechrade We- 
lena w zamku Orłowskim wystawiona i znacznemi 
opatrzona dochodami. Niemniey diligebat deco- 
rem Domus Bei J. W. Mikotay Car ot Cornes 
de Gaschin, który, zasypaną w cale zruinowanych 
murach popiołami Kawalerów MeUeńskich Bazy­
likę z fundamentu wystawił; wystawioną osobliw- 
szemi ubogacił ozdobami ; ozdobioną wiecznemi 
opatrzył Prowentami. Sławna pożnim wiekom, a 
w tych czasach całemu wielkopolskiemu światu 
prezcntuiąca się Kollegiata Wieluńska, która i 
wspaniałą strukturą i bogatemi dochodami uszczę­
śliwiona, J. W. Gaschinów szczodrobliwą w pó­
źne czasy wychwalać będzie ręką. Zaszczyca się 
tey szczodrobliwey ręki ęhoynością Miasto Bruna, 
w którey, iako Duo Luminaria, na Lichtarzach 
dwóch świątnic Boskich J. W- Gaschinów wy- 
stawyła szczodrobliwość. Duo mówię iniminarin; 
bo Jeden Ś. Jana Chrzciciela, o którym Chrystus 



powiedział, Joan. 3. Lucerna avdens et lucens. 
Drug ogniem niłnści Boskiey pałającego Serafina 
O. Franciszka Świętego u W W. 00. Mynorytów. 
Do tych dwóch Świateł łączy się i trzecia Do­
minika Ś. nochodnia, Raciborskiej kaplicy u WW. 
O0. Dominikanów Fundacya, która lubo Jasnemu 
Prześwietnemu Domowi Gaschillów w Donory i 
Godności, przecięź ile Jasna więcej' dodaie ozdoby, 
iakoby Trzy światła teraźniejszym przyświecające 
wiekom wyrażając. Nieukryta także, be w oczach 
trzech Królestw, Polskiego, Węgierskiego i Cze­
skiego, J. W. IMCI Pana Melchiora Ferdi­
nanda Hrabi de Gaschin S. R- l- Comitis S- 
(J. Majestatis (Jamerarii et Intimi Consiliarii, 
Hucatuum Oppoliensis et Ratibořiensia, net non 
Eomitatus Glącenris Capitanei Fundacya Koś­
cioła S. ANNY i Klasztoru nam ubogim Refor­
matom; która ^undacya, iak iest iasna oczom ludz­
kim, tak wielkiey Chwały J. W Gaschinów Domu

< ogłosem przed Niebem i światem, iuź nie tylko 
stąd, źe na wysok'ey prezentuie się Górze, nic 
tylko ztąd, źe ubo dla ubogich S. O. Franciszka 
synów wspaniało Pańskim wystawiona sumptem; 
ale ztąd naybardziey, źe w teyźe świątnicy Bo- 
ikiey, tak sobie upodobał Chrystus, źe ią ukocha- 
ney Babce swóiey 'ANNIE Ś. dał za mieszka e, 
rozlisznemi ubogaciwszy cudami, z którey cudot- 
worney ANNY Ś. ręki, ile łask uciekających 
się w potrzebach swoich odbieraią ludzie, tyle 
głośnych po świecie pochwał Fundator.skiemu 
przynoszą [n'eriowi. Nieustała i w Tobie, J. 
W. Fundatorze, Antenatów Twoich Gorliwość o 
Chwałę Boską ; i owszem z łącznie pdnowinna na 
publiczny wycl >dzi widjk. Świadkiem tego oczy­
wistym, To Ś. Miasto Nowe Jeruzalem, czyli 
Ka'tenri/a, im czci krwawego Ckupu Jezusa Pana 



wystawiona, z którcy każdy czytać może ukrytą 
xv sercu Twoim ku nayśwętszemu Odkupicielowi 
Miłość j kiedyś z tak znacznym nakładem, z usil­
nym staraniem, z niemiałą fatygą, To Męki Je- 
zusowcy wystawił Oraculuw, z którego iak wielką 
przed niebem zasługą, ztąd się wnosić może, że 
nic będzie żadnego z pomiędzy nieprzeliczonych 
tysięcy tudzi, któryby nie błagał zą Ciebie, J. 
Wi Fundatorze, Boga. Jak wielka przed światem 
Chwała i tego dosyć łatwo, gdyż ile ich To święte 
Nowey Jerozolimy nawiedzać będzie Miasto, tyle 
światem chwały Twoiey Ogłosiciclów. Jakoż nic 
słusznieyszego, nic sprawiedliwszego wyznać każdy 
musi ; Nic mogło bowiem na wyższy Pochwał sto­
pień, Hcrbownych KOŁ Twoich potoczyć szczę­
ście; iako kiedy szybkicm Choyności i Pobożności 
Twoiey obrotem na tey stanęły Górze, na którcy 
stał ten na Krzyżu, który wszystkich Obrotów 
Niebieskich kieruie koła. Niemogła Herbowna 
Roza Twoia wonnieyszego Niebu i światu wydać 
zapachu; iako kiedy w Nowey Jerozolimie, w 
Ogrodzie Męki Jezusowey, między cierniem boleści 
Wcielonego Boga zasadzona została. Nie mógł 
Rodowity Léw Twoy bespieczi ieyszego dla spo­
czynku znaleść mieysca; iako to, na którym vie 
Leo de Tribu Juda. Nitmogł Jaśnieyszego by 
stromu oku znaleść Objectum Herbowny Twoy 
Orzeł, iak znalazł na Górze Kalwaryiskiey sferze ; 
bo samo słońce sprawiedliwości Ukrzyżowanego 
Jezusa; Z szego my ubodzy, iak w niezmierne 
opływamy pociechy; tak z całego serca Lego Ci 
Jaśnie wielmożny Fundatorze zyczemn ; aby w 
pożne Lata w Prześwietny Dom Twoy wszelkie 
szczęśliwości,. Kołem się toczyły; Jlerbowne zaś 
Rozę Twoie, w rozliczne Sukcessorow rozwi­
nąwszy się kw:ecie, wonne potomnym wiekom Sławy 



Naynižszi Słudzy i lioyomodlty

i świątobliwości zostawuiąc zapachy, po setnych | 
Lat przeciągu złotą w Niebieskiey Jerozolimie 
stały się Koroną : O co Maicstat Boski bïa- 
gaiąc zostaiemy,

00. Reformaci Konwentu S. ANNY 
na Górze Chełm.

JAŚNIE WIELMOŻNEGO FUNDA­

TORA 1 DOBHO DZIEŁA,



APPROBATÏO
THEOLOGORUM IXIVFRSITVHS 

LEOPOLDINAE WRATISLAVIENIS 

SOCIETATIS JESÜ.

Piacuit Reverendissimo, ac Illustrissime Do­
mino, Domino Mauritio de Strachwitz, et 
Mega-Zauche', Dei et S. Sedis Apostolicae 
gratia Episcopo Tyberiadensi, nec non per 
Dioecesim Wratislaviensem Ditionis« Regio- 
Borussicae Vicario Apostolico, committere 
mihi, recognitionis causa, libellum, Nowa Je­
rozolima dictum, ab Adm. Reverendo, Reli­
giöse, acVenerabili Patře Wenzeslao Wax- 
manski, Ordinis Reformátorům S. P Francisci 
Professo, actuali Vicario conventus ad S. 
Annam in monte Chełm Silesiae Superioris, 
conscriptum. Itaque, quo laudantissimae Vo- 
luntatifacerem satis,opusculumistud curatis- 
sime legi: cumque nihil in eo reperirem quod 
fidei orthodoxae, bonisque moribus adversum 
foret, luci publicae ut donetur, censeo.

Wratislaviae 22. Dec. Anno 1766.

Adamus ffintzendorffer,
eSoc.Jezu,SS. Theologiae et SS.Canonum Doctor, 
in Universitate Wratislavieňsi Theol. Scholastico- 

Dogmaticae Professor, nee non Universitatis 
Leopoldinae Societ. Jesu Cancellarius,



Ex CommissioneReverendissiin ac Illustris- 
simi Domini Domini Mauritii de Strachwitz et 
Mega -Zauche, Epišcopi Tyberiadensis, Epis- 

• copatus Wratislaviensis V í jar Apostolici, 
legi libellum cui titulus: ,NOWA JERO- 
Z O LIMA“, concinnatum ac Admodum Re- 
verendolíeligioso ac Venerab. Patře Wences- 
lao Waxmanski, Ordinis Reformátorům S. 
Patris Františci Professo actualP icario Con- 
ventus ad S. Annám in monte Chełm Silesiae 
Superipris; quem : quia seïectis affectibus ad 
inflammandum erga Christum Crucifixum et 
Matrem Dolorosam amorem, mdoneis, in— 
structum reperi, dignum censeo : qw publicu 
tradatur literis.

Wratislaviae 22. Dec. Anno 1766.

David Krumbhbrn,
e Societate Jesu, in Universitate Wralislavicnsi 
Doctor et Professor, Theologus Regius, Publicus, 

Ordinarius, nec non Sacrae Facultatis
Decanus.

t-'iL ' i»! . • . i . , ; .’jV .- ■
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LlClWflA
Ádmodum Reverendi Patris

VICARII i’îlüVIMSALïS.

Cupiens summopere De votionis Incrémentaux 
erga Passionis Domini nostri Jesu Christi 
Mystéria, ac Beatissimae Virgiriis Matris 
Ejus super his condolentis ac recoientis ve­
stigia ; in Monte Chełm Superior is Silesiae 
ad S. Annám ad instar Locorum Sacrorum 
Hierosolymis existentium, expressa in Ca- 
pellis Viam Calvariae sivé Cruels, ac Viam 
Beatissimae Virginis dolorosam, moestosam 
et gřoriosamrepraesentantibus, de die indiem 
magis ac mag.s augeri; atque Fidelium com­
modo Viam Calvariae visiantium providere. 
Ideo tenore praesejxtiun., Tibi, M V. Patři 
Wenceslao Waxmanski, Vicario Conventus 
ad S. Annám Licentiam concedo, imprimendi 
Libellum, cui Titulus : „Nowa Jerozolima“. 
Dummodo a duobus Ordinis nostri Theologis 
revideatur, et servatis servandis imprimatur. 
In Nomine Pat: is, et Filii, et Spiritus sancti, 
Amen. Dedi in Conventu nostro li racoviensi 
adS. Casimirum P B. P. ac M. D. L. Die 23. 
Julii 1766.

OJ».-J-S.) /V Stephanus Staniewski, 
keformatus Vicarius Provinzialis Miuoris

Poloniae,



approbatio
THEOLOGORUM ORDINIS.

Commissum nobis ad revidendum Libellum, 
cuiTitulus: „Nowa Jerozolima“, Opera» 
iiostriReligiosiM. V. Patris Wenzeslai Wax- 
manski, Vicarii Conventes ad S. Annám 
in Monte Chełm Superioris Silesiae situati, 
vidimusac legimus; qui cum nihil Orthodoxae 
Fidei bonisque mořibus contrarium contineat ; 
imo promovendae Devotioni Visitantium hanc 
Novám Terusalem inibique Passionem Christi 
Domini, ac Mystéria Beatissimae Virginia 
Maiiae in Via erectae Calvariae recoíentium, 
sit accomodatus. Dme luce publica frui dignum 
censemus, servatis ulterius aJure servandis. 
Datum Cracoviae ad S. Casimirum Patronům 
R. P, ac M. D. L. Die 23. Julii 1^66.

FV. Damtivcenus Kiluin, 
Rcformatus, SS. Theologiae Hector, Diffinitor 

Provinciae.

Fr. Ildephonsus Bocheński, 
Reformatas, SS. Theologiae Lector, Diffinitor 

Provinciae.



PRZEDMOWA
do Pobożnego Czitelnika.

Niech będzie pochwalony Jezus Chrystus. Am. 
Trzymam pobożnie o Tobie łaskawy Czytelniku, 
że choćbym ci żadnego, zapraszaiąc cię do Nowego 
Jeruzalem, czyli na Kalwaryą nie dal zachęcenia ; 
sama Miłość ku cierpiącemu dla Zbawienia twoiegr 
Zbawicielowi ciągnąć by cię powinna do tego. Atoli 
wiedząc z doświadczenia, że lubo Duch prędki, ale 
ciałosłabedopoięciaiczynieniatego, co iestzChwałą 
Boską i pożytkiem duszy; dla tego krociutenką czynię 
do ciebie przedmowę. Wiedzieć masz nayprzod, 
że iako między wsi «stkiemi sprawami, łaskami i Do 
brodzieystwy, które Bóg dla Człowiekai Człowiekowi 
uczynił i wyświadczył, tak przy stworzeniu, iako 
tez w całym życiu, naywiększe, nayosobliwsze i 
nayzacnieysze iest dzieło Odkupie ia Narodu ludz­
kiego przez Mękę v krew Jednorodzonego Syn? Bos 
kiego; tak też miedzy wszystkiemi cnotami, Nabo­
żeństwami, umartwieniami i Jobremi uczynkami, 
którerii się człowiek Bogn przy służyć i przypodobać 
pragnie, naywiększa, nayzacnieysze i Bigu nąy- 
pkzyk.nnieysza rzecz iest, ubolewać nad cierpiącym 
Jezusem, i nabożnie rozmyślać krwawą Mękę iego; 



2 Przedmowa.

wszakże cię upomina w tym Bernardus de Busto, mó­
wiąc : Więcey ci zasługuic iedna łezka, którą z ubole­
wania i serdecznego użalenia nad Męką Jezusową wy- 
leiesz, iak żebyśaźdoz‘emlobiecaney, toiest,do Pale­
styny, pielgrzymował. Albertus zaś Magnus naucza, 
że daleko większy est przed Panem Bogiem postępek, 
codzień rozmyślać iakąTaiemnićę Męki Jezusowey, a 
niżeli cały Rok każdego piątku o chleb'i i wodzie po­
ścić; niżeli codzień cały Psałterz mówić ; niżeli codzień 
biczować się aż do krwi. Wied: ,ieć masz Po wtóre; że 
lubo na każdym mieyscu, tak z powinności, iako z mi­
łości, iako też i z wdzięczności, nigdybyś nie powi­
nien spuszczać z myśli,z serca i oczów ukrzyżowanego 
Jezusa i Mękę Jego ; osobliwie Jednak uczęszczać 
masz, ile ci czas pozwoli, na tę świętey Kalwaryi 
Gorę, naktórey żywe masz wyrażenie mieysc, Taiem- 
nic i Mąk w osobności, które dla Ciebie Odkupiciel 
Twoy cierpiał ; bądź albowiem pewny, że bardz:ey 
obecna rzecz, to jest ta, na którą patrzemypobudza, 
tak do miłości, iako i użalenia, ak rzecz odległa, 
to iest, którey nie widziemy, ale tylko o niey sły- 
szemy, sama uwaga, czyli rozmyślanie. Uczynźe i 
ty tak, łaskawy czytelniku, miey zawsze i na każdym 
mieyscu ustawiczną pamięć na Ukrzyżowanego Je­
zusa, rozmyślay często i Nabożnie Mękę Odkupi­
ciela twego; ą ile będziesz miał sposobności, nie 
leń się trudzić ciała twoiego po Górach i przykrych 
krzyżowych Drogach dla Jezusa, po których zbity, 
zraniony, Krzyżem obciążony trudził się dla ciebie. 
Zebys -aś tym lepszey wiadomości nabył, iak się 
masz z Chwałą Boską i pożytkiem twoim w tych S, 
Drogach sprawować i zachować, podaię ci za Prze­
wodnika i nauczyciela ę książeczkę, w ktorćy masz 
wszystko opisane, co doNabożeństwaKalwaryhkiego 
należy. Masz tu łatwy sposob do porachowania się 
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i sumnieniem twoim; aLyś zupełną mógł odprawa- 
spowiedź i godnie do Nayśwętszey przystąpić Kom- 
munyi. Masz wyrażone wszystkie odpusty, które się 
w całej znayduiąKalwaryi, i oraz p w'nności, które 
do tych odpustów dostąpienia zachować potrzeba. 
Masz gotowe Rozmyślania Modlitwy do każdey 
kap iicy, tak w Drodze Męki Jezusowey, iako też w 
Dróżkach Nayświętszey Maryi Panny. Znaydziesz 
na końcu opisać ic o Gradusacb świętych, z przy­
datkiem Pieśni, i Nabożeństwa do Anny S. na tey 
Górze łaskami i cudami śławney. Starayże s':ę 
tym sposobem, który tu masz wyrażony, wybierać 
się na tę Nową Jerozolimę ; tym' sposobem Kalwa- 
rylskle odprawiać Nabożeństwo ; a doznasz wieli iey 
w Duszy iwoiey pociechy, i nieodmiennego skutku i 
pożytku z Nabożnego Rozmyślania Męl-i Jezusowey; 
który cię za serdeczne ubolewanie nad Męką swoią, 
za nabożne obchodzer ie krwawych Drog swoich, za­
prowadzi do Niebicsk:ey Jerozolimy i wiecznemi na­
pełni pociechanr, których ci życzę; polecając się 
Modlitwom twoim.
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INFORMACI A
O Odpustach Nowey Kalwaryi, na Gorge

>S. ANNY NADANYCH
Od Stolicy Apostolskiej'.

1.
Ile razy kto z wiernych, przynaymniey sercem skru­
szonym obchodzić będzieDrogi Kalwaryskie, modląc 
się nabożnie, według Intencyi Oyca świętego, prz v 
każdeykaplicy dostępnie każdego dnia sto dni odpustu.

2. Którzy w Piątki Marcowe obchodzić będą 
Drogi męki Jezusowey; w każdy Piątek Miesiąca 
Marca dostępuią śiedm lat Odpustu, i siedm Qua­
dragen, to jest: dni 280 i raz zupełnego Odpustu 
dziei ieden Piątkowy tegoż Miesiąca, który sobie 
według woli swe ;y obiera.

3. W Uroczystość Narcdzenia Pańskiego, w 
Niedzielę Wielkanocną w św ęto zwiastowania 
NayświętszeyMaryi Panny, ktoby Drogi Kalwaryiskie 
obchodził, dostępnie odpustu zupełnego.

4. Którzy w drugi dzień Świąteczny, także w 
święta Znależenia i Podwyższenia Krzyża świętego, 
iako też w Uroczystość NayświętszeyMaryi Panny 
Wniebowzięcia, też Drogi Jezusowey Męki obcho 
dzić będą; dostępuią zupełnych Odpustów', siedm 
Kościołów Rzymskich.

5. Oprócz tych dni Uroczystości,, którzy się nie 
mogą stawić na czas naznaczony, pozwala stolica* 
Apostolska, dla wszystkich Wiernych, zkądkolwiek* 
i kiedykolwiek przychodzących, OdpustuZupełnego, 
na dzień, którykolwiek sobie według woliiupodo- . 
bania swego obierą, raz w Rok; ci iednak powinni ' 
się spowiadać i komuiunikować ; modląc się ha In*
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tcncyą Oyca świętego przy obcliodacl kaplic Kai- 
waryiskich.

6. Kio od Pałacu Piłatowego zacząwszy, obey- 
dzie Drogę Krzyżową Pana Jezusa z Nabożeństwem, 
dostępnie każdego dnia Odpustu zupełnego} i innych 
wielu od rożnych OycówSS. Papieźow pozwolonych, 
osobliwie od Klemensa X. Innocentego XII, Be­
nedykta XIII. i XIV co potwierdził i teraźnieyszy 
Klemens XIII.

7. Na ostatek, którzy wszystkich kaplic obcho­
dzić nie mogą, iako są słabi j Niewiasty ciężarne, 
starzy etc. mogą tę łaskę na wieczne czasy od stolicy 
Aposlolskiey sobie miłościwie nadaną że w iedney 
tylko kaplicy Pi’atowey, gdzie się wiele znayduie 
Taiemnic Męki Jezusowey, modląc się nabożnie, i 
odprawuiąc Modlitwy i Pacierze do wszystkich kaplic 
naznaczone, obracaiąc się do nich, albo też i na 
micyscu zostaiąc, dostępi ią Odpustu zupełnego i 
innych wszystkich, tak iakby u kaźdey kaplicy osobą 
swoią byli, przydaiąc Modlitwę niżey położoną.

Te wszystkie Odpusty wyźey wyrażone, sąwiecz- 
nemi czasy nadane od si i ętey stoiicy Apostolskiej'} 
i potwierdzone przez Lisł, który się zaczyna: Uni- 
versalis Ecclesiae Regimini etc. I przez inne: 
Sine ulla ßrevis Expeditione. Ex Audentia 
Sanctissimi.

POWINNOŚCI
do pozyskania tych Odpustów zachować 

sięmaiące:
L f --'X V 

Powinien każdy, pragnący tych Odpustów dostąpić, 
wyspowiadać się szczyrze wszy«tk’ch grzechów, oso- 
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bliwié śmiertclnich, i Najświętszą 1! om mu nią na­
bożnie prżyiąć. Jeżeliby zaś do tego przyiść nie mógł, 
dla iakiey sluszney przyczyny, albo dla wielkiego 
tłumu ludzi ! powinien żal serdeczny uczynić z obrzy­
dzeniem grzechów swoich, i mocnym postanowieniem 
iTyspowiadiićsię zupełnie lok nayprędzcy będzie mogl.

II. Potrzeba mieć Intencyą albo wyraźną wolą 
dostąpienia odpustów wszystkich, tak zupełnych 
iako też niezupełnych, i tę odňav iać, albo odmie­
niać przy każdey kaplicy, wyrażając wszędzie zakogo 
ie chcesz ofiarować : czyli za siebie samego, czyli za 
innych, żywych, lub zmarłych? A ponieważ nie 
ieden tylko Odpust Zupełny, ale wiele w całey 
Drodze Kalwaryiskiey rachuie się Odpustów Zupeł­
nych, z których przez ieden dzień, ieden tylko sam 
dla siebie pozyskać możesz odpust zupełny; więc 
paimętay inne odpusty ofiarować za Dusze w czyscu 
zostaiące, według upodobania twego; naprz^kład; 
Za Rodziców, krewnych etc.

III. Potrzeba nabożnie z iak naygorętszym affek- 
tem rozmyślać Taiemnicę Męki Jezusowey, przy 
każdey Stacyi wyrażaną, serdecznie ubolewaiąc nad 
zmęczonym Zbawicielem.

*V. Kogo nie stanie na to, aby mógł i umiał 
rozmyślać i pilnie uważać teTaiemnict, iako ie widzi 
na obrazach odmalowane albo wyrobione, niechayże 
przy naymnieypilnie złucha reflexyi; albo ieźeli dosły­
szeć nie może, niech uważnie czyta Rozmyślanie i 
Modlitwy do każdey Stacyi napisane; przydaiąc Pa­
cierz : Pozdrowienie i chwała Oycu, raz; gdzie zaś są 
Stacye Rzymskie, 3 Pacierze, 3 Zdrowaś Marya, 
1 Wierzę w Boga etc.

V. Gdyby się zaś tak znałazł, który dla tępości 
rozumu nie mógłby ani rozmyślać Taiemnicy Męki 
Pańskiey, ani umiał czytać, niechayże' przy każdey 
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Stacyi Nabożnie zmówi 3 Pacierze, 3 Pozdrowienia 
tyleż Chwała Oycu; Pogladaiąc przynaymniey na­
bożnie i z serdecznym politowaniem na obrazy Męki 
Jezusowey, A po skończonych Stacyach niech mówi 
na pamiątkę 5 Ran Jezusowych, 5 Pacierzy, 5 *cr, 
drowienia, przydaiąc-1 Pacierz, 1 pozdrowienie i 
^Vierzç, za Cyca ściętego, który teodpustypozwo­
lił. Te zaś Pacierze możesz odprawiać czyli żłożo- 
nemi przed piersi rękami, czyli na krzyż rozcią- 
gnionemi.

VI. Należy także niżeli z Domu w tę S. Drogę 
wynidziesz, uspokoić się z Domownikomi swemi, 
ukrzywdzonym nadgrodżić, poiednać się z Ł-iżuim 
swoim; ieżeli masz gi iew i zawziętość w sercu prze­
ciwko komu, zupełnie odpuścić dla miłości Jezu­
sowey, bo inaczey ni ; na łaskę u Boga, ale na więk­
szą karę zasłużysz sobie.

VII. To wszystko co się napisało i daley opisze 
powinien każdy piln e przeczytać i pamiętać, aby się 
umiał należ cie przytym Nabożeństwie zachować: 
i tych, którzy czytać nie umieią z miłości Chrze- 
ściańskiey, czyli w Domu, czyli w drodze nauczyć, 
osobliwie, żeby się modlili za Troiakie potrzeby ko­
ścioła S. według wc’i i Intencyi Oyca świętego.

REÍESTER INTENCYI.
Ponieważ raz tylko iednego dnia dostępnie się odpust zu- 

celny; a w Drodze Kalwary’skiêy, iako teżiwDrodzeKrzy- 
żowey, wiele iest nadanych odpustów zupełnych, które sie 
mogą ofiarować za Dusze w czyszcu zostające; więc że nie 
każdemu przyjdzie na pamięć za kogo ma ofiarować te od­
pusty, podaie się sposob, i wyrażenie różnych Dusz, ratunku 
potrzehuiących, zaktóre według upodobaniatwego przy każ- 
dey stacyi możesz się modlić.

1. A Nayprzod sam za siebie ofiarny Odpust 
Zupełny.
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2. Za Fundatorów, którzy tę Kalwaryą wysta­
wili, tak żywych, iako zmarłych.
Po tym mozesz ofiarować według upodobania 

twego naprzykład za Tych:
1. Którzy ratunku od ciebie żądaią.
2. Za Rodziców i krewnych.
3. Za przyiacieli i znaiomych lwuicb
4. Za tych, którym byłeś przyczyną, że do tych czas cięż­

kie “męki cierpią.
5. Którzy znikąd ratunku nie inaią.
6. Którzy Nabożni byli do Męki Jezusowey.
7. Którzy ubolewali nad Boleściami N. Maryi Panny.
8. Którzy “askawemi byli nad swemi poddanemi.
9. Którzy nagle poumierali albo potonęli.

10. Którzy wędką maią bydz uwolnieni.
11. Którzy liaycieższe Męki cierpią
12. Którzy Nabożnie tę S. Kalwaryą nawiedzali.
13. Którzy przez dzisieysze Nabożeństwo maią bydź wy 

bawieni.
14. Którzy na woynie poginęłi.
15 Którzy pragnęli to S. Mieysce nawiedzić.
16. Którzy Nabożnemi byli do Anny świętey.
17. Którzy Processye na Eo S. mieysce prowad/li
18. Którzy na ozdobę Kałwami co ofiarowali.
19. Za Oyców Duchownych, którzy dla zbawienia twego 

wiele na tym mieyscu pracowali etc.

PRZYGOTOWANIE
do Spowiedzi i Kommunyi Swigtey.
Jezlibyśmy się spowiadali grzechów naszych 

wierny iest i sprawiedliwy, aby nam odpuścił 
grzechy nasze; i oczyścił nas od wszelakiey nie­
prawości. 1 Joan. 1. v. 9.

MODLITWA
przed Rachunkiem Sumienia.

AYszechwop^ąc miłosierny Boże! dziękuię nie­
skończonej Dobroci twoiey, że do inszych Dobro-
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dzicystw twoich, któreś na mnie szczodrobliwa wy­
lał, i teś ieszcze przydał, żeś mię w grzechach moich 

<■ ciężkich z tego świata nie zabrał, aleś mi dał czas 
do pokuty, tak długo mię cierpiąc i znosząc. Przez 
to Miłosierdzie i dobroć twoię proszę cię pokornie, 
przed Maiestatcin twoim upadaiąc; racz mi ž laski 
twoiey dopomoc w tey sprawie zbawienia mego. ' Ktoz 
może występki zrozumieć? kto serce ludzkie niewy- 
badane zwiedzieć? Tyś Bogsam iest, przed którym 
się skryć i zataić nic nie może. Ty wiesz wszystko, 
widzisz wszystko j ty skrytośe serc ludzkich o'-iem 
tw. m Buskim przenikasz. Oświećże mię moy Panic 
światłem twoim Niebieskini,* zaślepionego grzecham 
i własna miłością, żebym złości moię uznał, wspo­
mniał i w gorzkości serca mego zupełnie wyznał. 
Przez Pana naszego Jezusa syna twego, który z tobą 
i z Duchem świętym zyic i krolme na wieki. Amen.

M0DU1WA
do Pana Jezusa.

0 Panie Jezu Chryste, Zbawicielu moy, żywocie, 
i światłości prawdziwa, wszelk egc Człowieka oś- 
wiecaiąca, któryś przyszedł na ten świat grzeszne 
zbawiać i szukać tego, co było zginęłoj oto ia grzeszny 
i niewdzięczny człowiek, ustawicznie grzesząc, a 
ciebie, Boga mego i Pana, obrażając, pobłądziłem 
iâk owca zgubiona, a grzechów na sobie nie znam, 
grzechami i miłością własną aśiCpiony: bez ciebie 
nic nie mogę: zbaw duszę mole; Szukayže moy Pa­
nie sługi twego zgubionego, a zaprowadź mię na 
drogę Zbawienną : oświeć ciemności moie\ pośliy 
Ducha twego świętego do serca mego, żeby mnie 
nauczył wszełkiey prawdy i tak mnie strofował z 
grzechów moich, żebym ie poznał i wr sumnieniu moim 
z żalem i obrzyâzénièm uznał, r ie pobłażaiąc sobie, 
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ani Skę przed tobą kryiąc, który wszystko wjcsz i wi­
dzisz iako Bóg z Oyceir i z Duchem S, Kroluiący na 
wieki, Amen.

Rachunek Sumnienia.
Tu porachuy sutrnienie twoie, i przypomniy sob;e 
grzechy twoie": Coś ‘iak wiele razy zgrzeszył? my śłą, 
mową, uczynkiem, czyli skutki m? Purachuy się z 
Przykazania Boskiego, z przykazania kościelnego z 
siedm g-zechów śmiertelnych, z popełnienia złego 
i opuszczenia dobrego. Z Powinności stanu twego; 
jeżelisz tak żył, i tal: s.^ sprawował, iak należy, 
według Boga, wtym stanie i powołaniu sprawować 
się? Nie dosyć bowiem iest spowiadać się grzechów 
pospolitych; alt konieczna potrzeba się spowiadać 
i z własnych grzechów stanu twego, msze owiem 
są grzechy Panów, Przełożonych, i w llizędzie ia- 
kim zostaiących ; insze poddanych i pospólstwa. In­
sze Duchownych ; insze świeckich ludzi. Insze w Mal­
ier skim, wdowim, insze w Panieńskim, czyli w 
swobodnym sianie zost; ‘ąeych. Insze Woiakćw, 
Kupców, Gospodarzów, Rzemieślników, Bogatych, 
ubogich, starych, młodych etc. Więc każdy po- 
miarkować się powinien, w czym i iak wiele razy 
W2 lędem stanu swego zgrzeszył.
Kondycye, czyli Powinności, do Spowiedzi do-, 

brey pospolicie kładą się szesnaście, które 
się w tych wierszach zamykaią:

Prosta, pokorna Spowiedź, szceraiprawdziwa, 
Częsta, dyskretna, iasna, chętna i wstydliwa, 
Cała, płaczliwa mahydź, niezwłoczna, zauszna, 
Mężna, na się skarżąca, Kapłanom posłuszna.

To iest :
Chceśli dobrze i zupełnie się spowiadać, iak na­

leży przy odpustach trzeba żebyś się po prostu, ie 
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wytwornemi, stucznemi, zmyślonemi, ani łagod- 
nemi słowki spowiadaj, albo spowiadała j z. pokorą 
serdeczną, z dobrym umysłem, bez obłudy, i przy- 
mieszania irzeczy do spowiedzi nie należących, bez 
wielmowstwa, bez fałszu i kłamstwa : To co iest 
pewnego, za pewne, co wątpliwego za wątpliwe, 
udaiąc; bez Ogródek, wymówek, r.ie farbując, cie- 
niano śłow, ani płaszczykiem nikim pokrywaiąc, żeby 
spowiednik laśnie grzech i ciężkość i ;go zrozumiał: 
uczciwemi iedni k słowam- 5 nie powtarzaiąc coś raz 
powiedział, ani dzieląc co się oraz może powiedzieć: 
Wstydliwie 'i ź żalem serdecznym, nie śn ieiąc się 
ani zartuiąc: cale i zupełnie, niczego nie taiec, i 
11’czbę pewną, o ktorey wiesz, śmiertelnych grze­
chów przyłączaiąc. Mężnie i statecznie, hoiaźń i 
wstyd niepotrzebny zwyci ężaiąc : nie wymawi: ąc s>ę, 
ani na kogo iszego winy kładąc : ale na się tylko 
skarżąc: gotowym się na wszystko spowiednikowi 
co nakaże stawić. Także dobrowolnie i chęfliwie, 
nięodkładaiąc ode dnia do dnia, śpieszyć śię masz do 
spow ?dzi : Więc często spowiadać się bardzo rzecz 
iest pożyteczna, gdyż często się grzeszy, i zawsze 
gotownym bydź potrzeba, dla niepewności dnia i 
godziny śmierć; : á do tego im częściej będ Jesz przez 
spowiedź obmywał serce twoię, tym czystsze będzie, 
do łaski Bożey i do widzenia Boga sposobniejsze, 
karar a też doczesnego więcey ci się umnieyszy, albo 
i wszystko się zniesie.

Źe iednak wiele siętakichznayduie, którzy wcale 
nie umieią się spowiadać, i żadney materyi do roz- 
grze jzenia nie przynoszą, co iest z wielkim umart­
wieniem spov lednikówj kładę tu osobliwie dla ludzi 
prośc< eyszych :
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Sposob i Opisanie Grzechów niektórych w 
pospolitości,

i comaią czynić przystąpiwszy do spowiednika.
Poklęknąwszy i przeżegnawszy się, proś o Bło­

gosławieństwo spowiednika, mow powszechną spo­
wiedź, ieźeli wielkiego tłumu ludzi niemasz; potym 
niż grzechy poczniesz wyliczać} sam powiedz nay- 
przod do kilka rzeczy: g

1. Jezeliś się gotował na spowiedź czyli nie?
2. Wyznay kiedy i z inką pilrośeią odprawiłeś pierwszą 

spowiedź ?
3. Jezeliś pokutę naznaczoną wypełnił zupełnie ? zżą­

łem za grzechy, i z przedsięwzięci em poprawy żywota?
4. Jezeliś był stateczny w postanowieniu i w obietnicy 

ti ’■ iiey,i nie wpadł znowu wprzeszłe grzechy,osobliwie śmier­
telne; i dla tego co raz nie szukał innych spowiedników?

5. Jężeliś dorocznia, spowiedź i kommunią wielkanocna 
odprawił; śluby i powinności twoie wypełnił, tak z własney 
woli twoiey postanowione, iak od spowiednika naznaczone?

6. Jezeliś nie grzeszył w nadzieię przysz łych spowiedzi, 
odmiany spowiedników. Odpustów, Bractw, Przywilejów w 
èstatnia godzinę śmierci nadanych, albo że ci Bóg odpuści?

7. Jeżeli cię có na sumnieniti z przeszłych spowiedzi nie 
trapi, albo jeśliś czego nie zapominał, albo też dobrowol­
nie z niepotrzebney boiaźni lub wstydu nie zataił? Przyday 
także iaki stan twoy: jeśliś w małżeństwie, swobodny, ku- ' 
piec , rzemieślnik, albo na urzędzie iakim etc.

Potym grzechy twoie, któreś sobie przypomniał 
i naznaczył, spowiednikowi do ucha, a nie w twarz 
iego obracaiąc się powiaday; to mianowicie zacho- 
wuiąc, żebyś grzechy swoie nie prawił iakoby Hy- 
storya iaką^ albo lakby co innego z reiestru czy- 
taiąc powiadał, i trzepał iednego po drugim, iak. 
więc z ludami rożprawiasz} ale żebyś z pokorą i 
awagą skarżył na się, winnym się daiąc i zaluiąc 
żeś Boga obraził. Y tak wyznaway porządrie wed­
ług Dziesięciorga Przykazania Boskiego, nayp^zod, 
z X^ysli, słów, uczynków, opuszczenia.
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Z Myśli.
1. Jeżeliś miłował Panna Boga,i wdzięcznym się poka­

zowa! za Dobrodziejstwa tego?
Jeżeliś był statecznym bez jszelkiey wątpLwości we 

wszystkich Artykułach Wiary S. Katolickiej?
Jeżeliś myśli blużnierskich przeciw 3ogv, Sakramentom 

i SwiętymPańskim, albo też przeciwko Ceremoniom i obrząd­
kom aścielnym dobrowolnie nie przypuszczaj do serca9

Jeżeliś w gusła,czary,  wrozkii nikczemne zabobony babs­
kie nie wierzył?

Jeżeliś o Bogu, albo o rzecach Boskich źle i nieprzy­
stojnie rozumiał, alb( o N. Matce Boskiey?

Jeśliś w sny wierzył, albo przez nie chciał wiedzieć 
przyszłe rzeczy?

2. Jeśliś myslil niesłusznie przysięgać?
Jeśliś zalewał, żeś co dobrego Bogu ślubował, albo 

obiecał ?
3. Jeśliś na umyśle postanowił święta nie świę 2 ć, albo 

marnemi zabawami się bawić i dla nich insze SS. Opuścić ?
4. Jeśliś choroby, śmierci, albo co złego życzył Oycu, 

Matce, albo krewnym i starszym swoim?
Jeśliś niemi gardził, lekce sobie ważył, i umyślił ich w 

potrzebie i starości nie ratować?
Jeśliś sobie albo komu inszemu czego złego na duszj i 

na ciele życzył?
Jeśliś s ę gniewał na kogo i miał go w nienawiści, i dla 

tego, ani mówić z nim, ani uatrzyć nie chciałeś na niego, 
i iak długo zawziętość ta była'

Jeśliś się w grzechach przeszłych kochał i we snach nie­
czystych ?

Jeśliś nieczyste myśli miał i wielekroć ną nie zezwalał, 
albo pożądał cudzey żony, panny, wdowy, krewne?

Jeśliś miał wolą wziąść, ukraść i zatrzymać przy sobie 
cudzą rzecz, albo szkodę uczynić bliźniemu, albc go oszukać?

Jeżeliś zawiścił bliźniemu dóbr doczesnych i szczęścią w 
gospodarstwie, handlach lub innym dobrem powodzeniu?

Jeżeliś kogo niewinnie posądzał o kradzież, kiedy ci co 
zginęło ?

Jeżeliś pragnął niesławy komu, alb o się z niey cieszył na 
sercu, albo z lada podobieństwa posądzał bliźniego w czym 
znacznym, źłe podeyzrzenie miał o nim, wątpił o iego cno­
cie, dobroci? etc.
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Z Mowy i Slow.
Jeżeliś słów bluźnierskich przeciwko Bogu, Świętym, 

wierze, ceremoniom i ustawom Kościelnym nie ir. wił z upo­
dobanie mnie słuchał, drugich nie gorszył? Jeżeliś nie przy 
sięgał nadaremnie?

Jeżeliśnie sakramentował, czartów stami, tysiącami, mil- 
lionami, albo wszystkich z piekła nie spominal? i iak długo 
i często miałeś ten zwyczay? ,

cżeliś Pisma świętego i nauki duchowney nie szpecił, 
na świecki i zły wykład nie tłumaczył?

Jeżeliś pod czas Mszy S. lub kazania, nie szemrał nie 
śmiał się i drugich do tego nie pobudzę ł ?

Jeżeliś Imię Boskie, Imię Jezusa brał radaremnie ?
Jeżeliś Nabożeństwa w św1' da zakazywał, i przykazanie 

o święceniu świąt ganił?
Jeżeliś Rodziców swoich, Przełożonych, Panów Gos- 

podarzów. Duchowne osoby przeklinał, przezywał, żelży- 
wemi słowami obmawiał, przeciwko nim szemrał, krzywd? i ‘ 
grzechy ich taiemne wystawiał, albo na oczy wyrzucał?

Jeżeliś słowy uszczypliwemi łaiał komu, nazywając go 
diabłem, bestią, poganinem? etc.

Jeżeliś radził, po nidzał, rozkazał bić, ranić zabić, więzić 
kogo, albo się przechwalał, ześsię zemścił krzywdy swoiey?

Jeżeliś się nieczystemi mowami bawił, szepce pieśni 
śpiewał, albo rad słuchał?

Jeżeliś kogo grzeszyć uczył, na grzecn nieczysty na­
mawiał, albo osławił kogo w nieczystości, albo namowan 
do małżeństwa przeszkadzał?

Jeżeliś nieucziwemi żartami, namowami, osukami 
niewinne dziatki, albo uczciwe osoby gorszył?

Jeżeliś rozkazał komu szkodę uczynić, albo nie wrócić, 
albo co wziąść, lub iawnie lub potaiemnie, albo niewinnie 
potwarzał kogo o kradzież?

Jeżeliś przysięganiem, kłamstwy podchlebstem, wykrę­
tami prawnem dostał czego cudzego ?

Jeżeliś fałszywie przeciwko komu przy sądzie albo u 
prawa świadczył, albo skarżył niesłusznie?

Jeżeliś słuchał obmowców, szemraków, podclilebców. z 
niesławą albo szkodą czyią?

Jeżeliś osławił kogo w wielkich rzeczach, osobliwie 
Godnąlaką osobę czyli Duchowną, zakonną, świecką, z sa- 
mey tylko złości, nienawiści ? etc.
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Ź Uczynków.
Jeżeliś dni święte i Niedzielne miał w uczciwości, 

wstrzymuiąc się od robot, zbytków, piiatyki, swywoli, 
nieczystości? etc.

Jeżeliś powinnościom stanu twego Chrześciańskiego, 
iapłariskiego, Małżeńskiego, Panieńskiego, Pańskiego, 

Przełożeńskiego, Urzędniczego, Poddanego służebnego za- 
dosyc czynił, śluby i obowiązki doskonale wypełnił?

Jeżeliś księgi zakazane czytał, u siebie chował, chwa 
lił, bronił, albo inszym dawał czytać?

Jeżeliś przez czary ludziom, bydlętom szkodził, albo 
kazał co takowego zakopać, odrzucić, osuć kogo, coby 
na zdrowiu szkodziło?

Jeżeliś się dał leczyć, lub kogo innego, albo bydlęta, 
przez gusła, zioła, z przemawianiem słów zabobonnych, 
albo przez uiezwyczaynie kreślanie, albo głowę dał sobie 
mierzyć, uroki zażegnać, albo przy sobie nosił znaki iakie 
od czarownić?

Jeżeliś wony święconey, albo świętości, albo iah ich 
Rzeczy kościelnych zażywał, albo zażywała do zabobonów?

Jeżeliś Boga kusił, wyciągaiąc od niego iakie ciula, 
albo czynił co takiego, chcąc doświadczyć, ieżeli to Bóg 
może uczynić, albo co Bogu na wzgardę czynił albo z 
desperacyi rozpuścił się na iakie grzechy ?

Jeżeliś prześladował ludzi bogoboynich, zakonnych, 
źle udawał, niemi gardził?

Jeżeliś zamedbiwał codzień powinney Bogu chwały 
oddawać osobliwie wstaiąc, kładąc się, i za dobrodzieystwa 
iego rzadko, albo nigdy nie dziękował?

Jeżeliś co przeciwko przysiędze uczynił, będąc na 
Urzędzie przysięgą obowiązany, albo innego do przysięgi 
niesprawiedliwie przymusił?

Je/.; liś opuszczał dosyć uczynić Jemu, coś Bogu przy­
siągł, albo ślubował, iako pościć, pielgrzymować, nawie­
dzić Kalwaryą, lub inne cudowne mitysce, albo też ludziom 
co obiecał pod przysięgą a nie wypełnił?

Jeżeliś Rodzicom i starszym twoim był nieposłuszny, 
do gniewu, przeklęstwa przyczynę dawał, przykrość im 
czynił, wyganiał z Domu wego?

Jeżeliś bez wiadomości Pana, Gospodarza, Rodziców, 
Ibrał sobie co znacznego, albo rozdawał komu, albo ich 
dobra marnie trawił, rozpraszał na zbytki, karty, piatykę?
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Jeżeliś uie ratował Rodziców swoich w ostatnicy po­
trzebie, w niebezpieczeństwie, chorobie, w starości, ani po­
krewnych swoich Braci i sióstr; albo naśmiewał sie. z ich 
nędzy, ubóstwa, lub się też ich ubóstwa wstydził?

Jeżeliś za Bodzice modlić się opuszczał, osobliwie za 
zmarłe., także za innych, którzi ty dobrze czynili?

Jeżeliś opuścił i zaniedbał dłużnikom, albo czeladzi 
zapłacić po zmarłych rodzicach?

Jeżeliś opuścił dosyć czynić Testamentowi Rodziców 
twoich, albo też pokrewnych ; nie staraiąc się o Modlitwy, 
o Msze ścięte, albo iałmuźny nie rozdając za dusze ich 
sobie zostawuiąc, co oni naznaczyli na kościoł, do szpi­
tala, do klasztorów?

Jeżeliś się starał o postradanie dziatek, albo płód 
przeszkodzić albo skazić rodzenie,lub to przez lekarstwa,lub 
ńrzez czary, popychanie, uderzenie, albo inszym sposobem?

Jeżeliś miał iakie gniewy, nienawiści przeciwko bliź­
niemu, nie chcąc się z nim poiednać, odpychając go od sie­
bie, choć cię szukał i chciał odprosić i dosyć uczynić?

Jeżeliś nie karał, nie upominał źle czyniących, albo 
dopuszczał grzechu iakiego w Bomu twoim, we wsi, w 
mieście; a osobliwie gdyż z Urzędu i powinności hyłeś 
nod sumnieniem obowiązany złemu zabieżeć, i mogłeś to 
łatwo uczynić?

Jeżeliś zbytnie z wielką niecierpliwością i zapalczywie 
gniewał się na kogo9

Jeżeliś nieczysty grzech popełnił, wiele razy, z iaką 
osobą? albo też osoby takowe przy sobie nie trzyma*?

Jeżeliś dobrowolnie i umyślnie do zmazy cielesney dał 
sobie przyczynę, przez nieuczciwe dotykanie, i do iakiey 
osoby w ten czas miałeś pomyślenie?

Jeżeliś listy nieuczciwe pisał, albo książki i pisma 
sprosne czytał ?

Jeżeliś na Obrazy niewstydliwc, osoby obnażone, na 
bydlęta, albo na insze sprosne rzeczy z pożądliwością do 
nieczystości zapatrywał się?

Jeżeliś komu do grzechu nieczystego posługował, albo 
poselstwa odprawował, albo dał okazyą komu do myśli 
szpetnych, albo innych bezecnych swywo'-i !? V

Jeżeliś rnkiey potrawy, ałbo napoiów, ■ ho lekarstw 
zażywał, albo się zbytnie ójiiiał, żebyś ztąd pobudkę do 
grzechu nieczystego brał?»
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Jeżeliś którą do grzechu nieczystego łagodnemi sło­

wami, podarunkami obietnicą zniewalał?
Jeżeliś w kradzieży komu dopomogał, albo kradzione 

rzeczy kupował, u siebie składać i chować dopuszczał, 
albo też komu brał potajemnie mało, ale często, co złączyw 
szy wielką iennemu szkodę uczynić mog-.." ?

Jeżeliś szkodę iaką uczynił komu, albo też radził, ka­
zał i dopomógł do tego ?

Jeżeliś przegrał, przemarnował, alno darował co 
cudzego, luboś na to prawa i mocy nie miał, długo u sie­
bie zatrzymał?

Jeżeliś niesprawiedlywie robił, a zapłatę brał spra­
wiedliwą?

Jeżeliś komu «przeszkadzał dc zarobku, do zysku, albo 
kupna; albo do dostąpienia urzędu, Godności albo pożytku 
iakiego?

Jeżeliś odwłoczał wrócić, nadgrodzić, wiedząc czyie, 
lub to bydlę iakie, lub rzecz iaką inszą?

Jeżeliś :ie chciał płacić długów, myta, sługom, cze­
ladzi, robotnikom, kupcom, rzemieślnikom, coś był winien?

Jeżeliś raiędzi bhźniemi, między bracią albo powinnemi 
niezgody rozsiewał ; albo złe wieści iakie, zkąd niezgoda 
albo nienawiść urosła?

Jeżeliś fałszywą skargę i zmyślonemi prawami, albo 
wykrętami sprawił to, że sprawa sprawiedliwa przegrana 
była z wielką szkodą bliźniego?

Jeżeliś słuchaiąc szemrzących, albo obmawialących i 
sławy uymuiących, nie bronił, ani wymawiał bliźniego 
ale raczey z tego się cieszył poświadczał?

Rachunek z Przykazania Kościelnego.
Jeżeliś umyślił albo radził drugim, albo chwalił, świąt 

od Kościoła postanowionych nie święcić, albo Mszy świę- 
tey nie słuchać, albo nie pościć, nie spowiadać się, ani 
przystępować czasów powinnych do S. Komm unii1:

Jeśli 's przez znaczną część Mszy S. w święto gadkami 
h się bawił, albo śmieszkami, dobrowolnym myśli roztar­

gnieniem, albo szemrał przeciw Nabożeristwu, kazaniu, 
kapłanom ? etc.

Jeżeliś złym umysłem do Kościoła chodził, to iest, 
1 żebyś napasł oczy niewstydliwym patrze.riem na ubrane 

osoby, albo tam kogo na grzech nawodził?
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Jeżeiiś Mszy S. w święto nie słuchał, albo nie całey, 
albo leż dziatkom, czeladze, poddanym, słuchać iey nie 
dopuszczał, albo przeszkadzał?

Jeżelis Posty przykazane iako wielki post, wigilie,rj 
suchedai, albo insze zwyczayne zachował?

Jeżeiiś spowiadać się zaniedbał przynaymniey raz w' 
Rok, aniś do Stołu Bożego przystępował?

Jeżeiiś dziesięciny, nieszne i co kapłanom należało 
oddawał, albo tez sobie przywłaszczał?

Jeżeiiś klątwa, karaniem i upominaniem kościelnym 
gardził, i za nic ie sobie ważył?

Należy także rachunek uczynię z Siedmiu 
Grzechów śmiertelnych.

Jeżeiiś pychą, łakomstwem, abżarstwem, lenistwem, 
piiaiistwem, próżnowaniem, marnotrawstwem, zbytkami, w 
stroiach, bankietach etc. z gorszeniem ludzkim, z krzywdzę 
niem bliźniego, z utratąDóbr dziedzicznych, Boga obraził?

Także z Piąci zmyślów ciała twego.
Jeżeiiś widzeniem, słyszeniem, ukąszeniem^ powonie­

niem nierządnym innych albo samego siebie dotykaniem 
nie zgrzeszył ?

Jeżeiiś miał pilną straż zmyślów twoich Dusznych i 
cielesnych, przeciwko naiazdom grzechowym ?

Jeżeiiś te pokusy i popędliwości cielesne w myśli 
twoiey z lubieznośclą i upodobaniem zatrzymował? także 
i w passyach .gniewliwości, niecierpliwości, w pomstach, i 
nieśzczerościąch, podeyżrzeniach zostawał? > |

Więcey grzechów nie przydaię; bo tu niepodobne 
wszystkie wyrazić. Ale ii k się namieniło, niech każdy pilnie 
szuka w stanie w Urzędzie, w zabav,ach ; a zapewne znay- 
dzie, co przeciwko Bogii, bliźniemu i sobie samemu myślą, 
mową, uczynkiem, i opuszczer'em dobrego i popełnieniem r 
ziego uczynił?

To tylko przydaię:
Ze oproez teg wszystkiego, co się krótko wspom­

niało, potrzeba takze la spowiedzi wyrazić pewną 
iczbę grzechów, ieżeli bydź może, albo przym - 

ninit y czas, iak dlugnś trwał w grzechu iakim; nadtó
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okoliczności osobliwie obciążające, bo te rożne 
rzęchy iedne nad drugie c’ęższe czynią, albo tez 

inne sprośnieysze pnem eniaią., Naprzykłed : nie 
,syć iest powiedzieć zaboycy, že zabił człow ieka; 

ie potrzeba wyrazić, ieželi Oyea, brata, czyli też 
Gędza, Kleryka i na którym mieyscu zabił? ieźe 
la mieyscu świętym, w kościele, albo na cmen- 
arzu, ieželi ubog ego rzemieślnika, który miał źy- 
vić zonę, dziec: z rzemiosła swego albo z roboty 
woiey? bo tu do zaboystwa łączy się swiętokractwo, 
powinna nadgroda žonie bydi uczyniona. Ni? do- 
yć wszeteczników ' powiedzieć že zgrzeszył cielesi e; 
le powinien dołożyć na iakim mieyscu, z :-,ką osobą? 
ryli z wolną, czyli męzatą, krewną, Bogu poślu- 
lioną? etc. bo i tu do szpetnoścr cielesności j.rzy- 
,aie się Kaziroctwo, świętokractwo, gwałtowna 
;chyda etc. i inne okol* szności, które j iednego grze- 
bu ciężkiego inny cię: szy czynią i w inną postać 
rzemieniaią.

Powinien tedy prawdzi wy Penitent dostateczni 
obie przypomnieć, iak zgrzeszył, z kim, k’edy, 
ędy, wiele razu? czyli wpadł w zwyczay grzechu i 
ałogu, iak długo w nim zostawał, iukie myśli do 
Ego przypuszczał, okazyr niebesp czenstwanieucho- 
jzil ; ieželi z doskonałą uwagą, z szczyrey złość 
fic w piiaństwie, gorączce, szaleństwie, albo z pierw- 
fcego impetu, lub przymusu, potrzeby, respektu 
(c. grze ch pop ełm ? Co się w tych wierszach za­
myka, ile do

Okolicziiośc’ Grzechć w.
ito, co, kiedy, Ï wiele, i ® iaką pomocą. 
''zsuwu., inko i kędy, w dnie czyli nocą.
)%ień sie mieni respektem, iawney nieprawości; 
\oc sposobna do grzechu pott °mnej złości.



2Ó Przy y o towaníe.

Okoliczności Społeczeństwa. <>'i 
Jlozkaz, Rada, zezwolenie,

Ucieczka, sprawy, dotknienie. 
Uczestnictwo, zamilczenie, 
. Nieprzeszkoda, zata'enie.

Przez co rozumie się wszelka pomoc, uczestnictwo, 
pobudka, namowa, dozwolenie, dopuszczenie, i ia- 
kaźkolwiek dana bliźniemu do grzechu okazya, czyl. 
przyleźytość grzechową, i powinna bydź na spowie­
dzi wyrażona. Na ostatek kładzie się

PRZESTROGA,
kiedy Spowiedź nieważna bywa, tak ze ią 1 

koniecznie powtórzić potrzeba ? |
Odpowiadam , že w ten czas : 1. Kiedy się kto spo- I 

Wiada bez wszelkiego baczenia i uwagi, iako by wszy piia- I 
nym albo od rozumu odeszłym.

2. Kiedy kto ze złą intencyą, czyli złym i przewrot­
nym umysłem spowiedź czyni ; iako, zęby spowiednika do 
grzechu przywiódł; albo zwieść umyślił, albo żeby się z 
Sakramentu Pokuty naśmiewał, albo czego złego przezI 
SDOwiedź chciał uczynić?

3. Kiedy chcący, .obrowolnie, umyślnie, lube dla wstydu, f 
*ubo dla boiaźni nieporządney, lubo też zezłości, grzech 
śmiertelny na spowiedzi tai; albo go też przepomniał z tey* 
miary, że żadney Pilności nie czynił w rozbieraniu sum- 
nien:a. albo tak słowy grzech ogradzał, żeby go Spowiednik 
nie zrozumiał, czyli był śmiertelny? alno jeśliby pewney 
liczby, wiedząc o niey dowodnie, w grzechach śmierte 
nych nie przydawał.

4. Kiedy kto nie ma woli poprzestać grzechu; ale się w 
nim leszcze kocha; pewney okazyi do grzechu szuka; do-' 
browolnie wdaie się w niebespieczeństwo, i nie chce od-1 
stąpić ubo łatwo może.

â. Kiedy kto, niemaiąc zgoła żadnego obrzydzenia 
i żalu za grzechy, albo nie maiąc woli polepszyć sia 
ąni pokuty czynić, spowiedź czyni.

6, Tu należą i owi, którzy maiąć skrupuł i grzyzeu, 
sjimii enia nd mlodveh lat. swoich . sniisvezaiac sie na swoi 
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rozsądek, że to moźebydź grzech, albo nie; j tak w zawie 
dżiouym i wątpliwym sumnieniu zostając, nie radzą się spo­
wiednika. Kto się tedy w tym poczuwa i tak spo wiedź czynił ; 
potrzeba koniecznie powtórzyć wszystkie spowiedzi takie.

Insze Nauki tu się opusziją : dosyć ..ędzie podróż­
nemu wyrażonym sposobem uczynić rac '.unek surm !eria, i 
serdeczną skruchą przystąpić do spowiednika z gotowemi 
grzechami, który wyliczywszy, tak możesz zakończyć spo­
wiedź : „Z tych i ze wszystkich inszych grzechów moich wia- 
„domych i niewiadomych. którychem się dopuścił przeciw 
„Bogu, bliźniemu i powołaniu memu, daię się winien, i spo­
wiadam się, uciekając się do nieskończoney Męk’i zasług 
„Zbawiciela mego, żaluię serdecznie, obiecuię się z łaską 
„i pomocą Boską polepszyć, a ciebie Oycze proszę o po- 
„kutę i rozgrzeszenie.“

AKlTsKRÏJCfaY, 
który może służyć po skończonym Rachunku 

Šumnienia, lub też przed Spowiedzią, 
albo po spowiedzi.

O Bože moy ! Dobroci nieprzebrana, świętobli- 
wościnieskończona, któryś wszystko, coś stworzył 
miłuiąc, samym się tylko grzechem brydzisz ; tak 
iź gdyby to było można, aby na cię iaki żal i boleść 
paść mogła, nie co inszego, tylko sam-grzech, źa- 
lemby wiecznym i boleści; serce twoie Boskie zranił. 
Nie mogłeś o Bože ! grzechu z cierpieć w nieśmiertel­
nych Anielskich Duchach: dla grzechu takže pierw­
szego człowieka, ze wszystkim rodzaiem iego la 
śmierć nieodmienny m wyroki ;m zkazałeś : na ostatek, 
na Synu twoiem Jednor odzonym i naymiłszym, takeś 
grzech srodze chciał ukarać, k i on na Kizyžu wi­
sząc opuszczonym się bydź od Ciebie iawnie i głośno 
wołał. O Bože móy ! wszelkiey miłości, poszanowa­
nia i posłuszeństwa godny, żal mi serdecznie, zem 
kiedy przeciw dobroci i świątobliwości, Majestatowi 
twemu Boskiemu zgrzeszył! zgrzeszyłem i obraził^ 
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cię, nie maiąc od ciebie żadney do obrazy przyczyny 5 
chyba żeś mię ustawicznemi dobrodzieystwy twoiemi 
po wszystek czas żywota m?go na każdy moment ob» 
darzyć raczył. Obraziłem cię dla marnego pożytku, 
albo tez dla samego świeckiego respektu, dla fcrótkiey 
uciechy j więcey s'öbie dobro jakie stworzone i wolą 
moię rospustną niž ciebie Boga mego, i to czym mię 
karać, i co mi dać możesz ważąc, i łaskątwoiąi wiecz­
nym szczęściem, dla któregoś mnie stworzył, pogar­
dzając. O gdybym raczey tysiąc razy umarł, niżem 
na grzech przeciwko tobie pomyślił, radbym gdyby 
mi się to wrócić mogło 7 abym był nigdy n grzeszył. 
Załuię ze wszystkiego serca, żem ci ? obraził j mocno 
stanowię nigdy więcey nie grzeszyć i wszelakich oka- 
zyi do grzechu się warować, spowiadać się i pokutę 
wypel ni którą mi kapłan zada. Opuszczam dla mi- 
ł-ośc twoiey z serca wszystkie urazy bliźnim moim.' 
A tobie Bože móy na dosyć uczynienie za wszystkie 
grzechy moie, ofiaruję Nayśr ftszą krew i naydroższe 
zasługi syna twego Jednorodzonego, z ktoremi ofia- 
ruięć tež wszystek żywot moy, sprawy' pokutę i prace 
moie. A ako « ę proszę o to pokornie, tak też mam 
nadzicię w dobroci tw oiey i w miłosierdziu nieskoń- 
szonym, że mi grzechy moie odpuścić będziesz ra­
czył, dła téyže INaydroższey krwi, Mięki i śmierci 
syna twego 5 i użyczysz m: łaski twoiey, żebym sie 
poprawił trwał w służbie i miłości twoiey, aż do 
śmierci. Przez tegoż Pana nasze go Jezusa Chrystusa 
syna twego, który z tobą i z Duchem S. Bóg ieden 
żyie i kroluiena wieki, Amen.

MODLITWA
przed Spowiedzią.

ÎVepHçty wTroycy Świętey Jedyny Boże, NayłaS' 
kawszy Stworzycielu’moy, pamiętam. żeś przez Pro- 
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roka twego oznaytuic nam raczył : iż grzesznik by 
naywiększy, kiedykolwiek żałować będzie za grzechy 
swoie, odpuszczenie ich od cieb'e otrzyma. Otóż ia 
naywiększy grzesznik, rozlicznym przestępstwem 
Przykazań twf ch obciążony, w duchu oziembły, w 
myślach roztargniony, do dobrego leniwy i bardzo 
słaby; uciekam się do ciebie, iaŁo syn do Oyca, 
sługa doPana, upraszając pokornie Maiestatn twego, 
abyś mnie poratować zmocnić raczył. Day mi do­
stateczne poznanie rzetelne wyznai e wzystkich ni e- 
prawości moich, z okolicznościami ich; day mi praw­
dziwą skruchę; day taki żal, iaki iest naylepszy, do 
przebłagania ciebie i wyiednaria sobie Miłosierdzia 
twoiego. Oto ofiaruię tobi" ca grze"hy mcie, Nauko- 
chańszego Syna twego Jezusa, z tą miłością, z którą 
zesłałeś go n świat, »by za nas dosyć Tobi? uczy­
nił Męką swoią. Ofiaruięć v tey miłości, wszystsic 
zasługi iego, prace, boleści, zelźywości, i wszystke 
wylanąkrew ięgo. Ofiaruięć bbłesne serceNayświ ęt- 
szey Matki iego ’ wszystkie wszystkich śv:ętycl- Pa­
tronów moich pokuty i dobre uczynki; upraszaiąc 
pokornie, abyś mnie tych wszystkich uczestnikiem 
.uczyni , i przez te winy moie darować raczył : za 
które serdecznie żałuię dla Pana naszego Jezusa 
Cli-ystusa. który z tobą i z Duchem świętym żyi' 
kroluie na wieki wieków. Amen.

MODLITWA
do Pana Jezusa.

INayłaskawszy i Najsłodszy Zbawiciela moy Chry­
ste Jezu, któryś iest światłem nad przyrodzonym, 

.OŚwięęąiącym duszę wszelkiego człowieka, na ten 
świat przychodzącego. Przyszedłem :a tu na to 
■nieyset, gdzie iest żywa pamiątka odkupienia mego 
na którym krwawe kroki twoie uęąłowa pragnę.
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Raczże wysłuchać tu płaczliwy głos serca moiego. 
Racz Nayświętszą krwiąTwoią, obmyć brudy Duszy 
moiey. Racz ulcczyc Ranami Twoiemi chorobę moię. 
Racz posilić ciało moie, Ciałem Twoim. Racz nauką 
two ą napełnić serce moie. Racz ubespiecz « ć śmier­
cią Twoią konanie moie. Racz przyozdobić Duszę 
moię miłością Twoią. Day mi teraz wyznać na spo­
wiedzi świętey szczerze, com przewinił ; day żał zba­
wienny, day zupełne przez kapłana twoiego rozgrze­
szenie, o które doMaiestatu Twego pokornie z pła­
czem upraszam. Amen.

MODLITWA
do Ducha świętego.

Istotna Boga Oyca i Syna Miłości, Duchu S. Boże, 
który nauczasz każdegt grzesznika, aby z płaczem 
serdecznym, i żalem prawdziwym do Boskiego wzdy­
chał Maiestatu, i tym s>ę sprawiedliwości iego za 
grzechy swoie wypłacał ; do Vf woiey Nayświętszey 
uciekam się Opieki, racz oświecić rozum moy, i 
nieczyste sumnicnie moie oczyścić. Racz zm ekczyć 
twarda serca mego opokę, ogniem miłości Twoiey, 
do prawdziwey skruchy. Sprawto Poświęcicielu Dusz 
naszych, aby wola iroia zgadzała się zawsze z wolą 
Boską, myśli moie, aby rozpamiętywały Mękę Jezu­
sowa i Boleści Matki iego Nayświętszey. Naucz mnie 
iakomam chodzić śladami Odkupiciela moiego, przez 
prawą wiarę; ku tym Taiemóicóm pTzez miłość ku 
cierpiącemu za mnie Bogu Wcielonemu, przez na- 
dzieię dostąpienia wieczney chwały, którą nam śm er- 
cią swoię wyrobył Zbawiciel Nasz Jezus Chrystus ; 
który z Oyrem i z Tobą Duchu Święty źyie i kroi "C 
na wieki Bógieden. Amen.
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MODLITW A
do Nayświętszey Panny.

]Niepoltalani e poczęta Mary aPannoPrawdziwa Matko 
Zbawiciela mego, Jedyna po Bogu, nadzieio i oso­
bliwsza Opiekunko wszystkich grzeszników strapio­
nych. Oto ia nędzny bez laski Syna Twego będąc* 
którąm utracił przez ciężkie grzechy moie, upadam 
skruszonym i upokorzonym sercem do nog Twoich 
świętych, prosząc ępokornie: racz przyiąć sprawę 
moię do Syna Twego, któregom ia grzechami memi 
obrazil i przyczyń się zam ną, aby mi grzechy wszyst­
kie darować raczył z miłosierdzia swego, na w’ielo- 
władną przyczyną Twoią za które ia całe życie moie 
szczyrze pokutować pragnę i teraz ie zupełnie wyz­
nać. A gdy mi tę łaskę u syna swego iedinego zied- 
nasz , nie tylko mnie mi żernego, ale wszystkich Du- 
chóv Niebieskich całe Niebo pocieszysz , i wszyst­
kim grzesznym dasz pochod do łaski Twoiey. Przez 
tegoż Pana naszego Jezusa Chrystusa syna twego, 
który z Oycem i z Duchem Świętym żyie i kroluie 
na wieki wieków, Amen.

MODLITWA
po spowiedza.

0 toś mnie i iz Panie Zbawicielu moy doświadczył 
w Nayśr iętszym Trybunale twn m, com ca grzesznik, 
2om za przestępca Przykazań twoich, i niewdzięcznik 
tak wielkich i niezliczonych Dobrodzieyslw twoich; 
wyznałem winy, i wstępki moie, które były wielką 
obrazą i zniewagą Maiestatu Twego, i całego Nay- 
świętszego, Dworu Twego Niebieskiego, z po­
gorszeniem i poburzeniem wszystkiego stworze­
nia , rzeczy widomych i niewidomych ; oprócz tego 
ieszcze, co iest zakryto i odkryto przed oczyma 
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moiemi i świata wszystkiego ; ale wiadomo i odkryto 
w samych taiemnychi niepoiętych sądach twoich Bo­
skich. Jakoż teraz postąpi sz zemną nędznym niewol­
nikiem i winowajcą twoim. Iloldownikicm podda­
nym świata, ciała i czarta ? Ach Boże moy ! grzeszy­
łem wiele przeciw Tobie ! nicgodzićnnym życia i leski 

woiey: zgi.ę. iezcli sprawiedliwości fwoiey surowcy 
nie zabieże nieprzebrane Miłosierdzie twoie. Ey Boże 
moy! niech mi się teraz otworzą Przenayświętsze 
Rany Twoie, n ech wypłyną obfite strumienia krwi 
Nayświętszey, niech woda wypłynie z Boku Twoiego 
na ąpiel Duszy moiey i obmycie wszystkich, spro- 
sności moich. Pokrop mnie Panie Hizopem, abym 
gorzkie łzy w y te czył z. oczu moich za zbrodnie moie : 
■zatop w głębokich Ranach nieprawości moie, abym 
się do nich więcey nie wracał : Juz mocno boleię, 
^żałuię, opłakuię, żem cię Boże moy obraził.

Matko Bolesna pod krzyżem plączącą i wszyscy 
wybrani Święci, i PrzyiacieleBoscy, wnieście za mną 
/grzesznym poważną przyczynę, "iby mi tuPanmoy 
Zbawiciel Jezus ukrzyżowany tak odpuścić raczył, 
iako odpuścił Piotrowi, Łotrowi nawróconemu, Lon­
ginów. i Magdalenie j w szak nie p ragnie zguby grze­
sznika, który się do niego wraca ; wszak grzechy nasze 
okrutną wypłacił śmiercią, i gorącą do Oyca Przed­
wiecznego za nami uczynił Modlitwę ; Odpuść im Oy- 
cze, bo nie wiedzą co czynią. Ta ięst nadzieia od- 
p jszczenia grzechów moich, za którą niech mu będzie 
wiekuista Chwała na wieki wieczne. Amen.

MODLITWA DRUGA.
O Nayłaskawszy Panie Jezu Chryste, iedyna pocie­
cho i ucieczko moia, nie oddalcyże nnie od siebie dla 
rprośnych występków moich ktoz mn'e albowiem 
■przy imię, ieżeb ty mnie o u’anie npy odr2j.uęisz 



Modhtwa przed >nimunrą.

siebie,* gdyżeś ty ożywienie Duszy moiey, radość, we­
sele i zbawienie moie. Któż mi da ratunek? leżeli 
nie Ty? ponieważ nie iest nikt tak wszechmocny, iako 
ty o Boże moy! kto to sprawi, abym ia dz'ś odpusz­
czenia grżechów dostąpić, i stać się gcdnym bankietu 
Niebieskiego mógł, ieżeli Ty tego nie uczynisz? Prze­
łóż cię serdecznie proszę, przez wszystkie Boleści i 
onę niezmierną miłość, przeciwko nam, ktorey tak 
wielkie rzeki ucisków i utrapienia twego zatłumić 
nie mogły, zmiłuyźe się dziś nademną, tak, iakoś się 
zmiłował nad innemi g"zesznem i, i bądź mi dziś, i 
zawsze przed Bogiem Oycem zastępcą i Obroną, abym 
po wyznaniu grzechów moich, mógł wszystkich do­
stąpić odpuszczenia i zbawienia wiecznego. Który 
źyicsz i kroluiesz na wieki, Amen.

MODLITWA
przed Kommunią Świętą.

.Panie Jezu Chryste, któryś samego siebie, na znak 
nieskończoney miłości swoiay ku grzesznikowi, dał 
do pożywani; pod osobami chleba, z tym oświadcze­
niem, że kto godnie pożywać będzie ciała twego, żyć 
będzie na wieki, kaczym ia nędzny grzesznik, ob­
mywszy Duszę moię skalaną łzami serdecznemi, idę 
z iak największą pokorą i uniżonością, do stołu 
twoiego Nayświętszego, abym pokarmem tym obu­
marłą D usze moię ożywił, i do żywota wiecznego 
przysposobił. Niechże nr będzie ten Pokarm Anielski 
żywą pamiątkąBlęki twoi ey, niechzn: będzie zadatk m 
Nieśmiertelności twoiey 5 niech m" będzie zmoci iie- 

niern silme :h, abym mógł obcyść wszystkie mieysca, 
góry, i pagórki gorzkiey Męki twoiey» Użycz m Pa­
nie Łaski twoiey, abym nasycony i uwesetony przy 
stole twoim, mężnym sercem mógł zwyciężać, po­
kusy, nałogi, i wszelkie przeciwności moie. Przy­
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bądź do mnie naymi! szy Gościu, i uczyń sobie mic- 
szkanię fwoie. Oto iuź słodki Zibawi :ielu otwieram 
Tobie chętnie usta i serce moie, abyś go sobie i dla 
siebie na wieki zamknął Amen.

AKT POKORY,
przed Kom in uni ą.

0 Nayłaskawszy Zbawic’elu moy; i cóżem ia tez 
kiedy dla ciebie tak dobrego uczynił ? albo coś się 
to w mnie tak bardzo podobało ? iźeś ię tak bardzo 
dla mnie ni egodnegc poniżyć raczył, ieźeli to nie do­
syć było, utnrzeć tak sromotną i haniebną śr >ercią 
dla zbawienia moiego ! i nie desyćźe to ; źeś mi dał 
Aniołow na usługę i obronę moięi Zaprawdę i nay- 
mnieyszego z tych niebyłem godzien. A coź dopiero ! 
abyś Ty miał wniść do serca mego dalekc hardzi ey 
nie godzieniem tey łaski twey ; bom ci oprocz lego, 
żem iest nędzne i liche stworzenie twoie, znam się 
tez bydź wieli im grzesznikiem. Masz ty Panie wy- 
bornieyszych w Niebie, i iuź Świętych, z któreii się 
iako nayświętszy cieszyć możesz, a nie ze mną grze­
sznym; bo we mnie dla grzechów rożnych nie masz 
nic wesołego, nic tobie przyiemnego; ale gdy się 
Tobie Panu memu, iako żebraka iakiego upodobało 
z łaski swoiey do tego stołu wezwać, i mni< niego­
dnego samym sobą uczęstować, i w domu smrodli­
wym serca mego mieszkać ; ia więcey nie mogę mó­
wić , tylko iako ieden żebrak, upokorzą g; jię nayni- 
źey, prosić cię wprzód chcę, abyś niżeli wnidziesz 
do serca mego, raczył wpuścić we mi. e płomień mi­
łości twoiey ; abyś wszystkie ci :mności grzechówe i 
złości wyniszczy , w którym byś ty na wieki żyć i 
ome od grzechów teraz bronić raczył. Amen.
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PRAGNIENIE PANA JEZUSA
przed Kommuuią.

O Naywdzięcznieyszy Jezu moy! kiedyż przydzies? 
albo kiedy się do mnie przybliżysz? któż cię zatrzy- 
muie, iedyna serca mego pociecho ! pokaz się serca 
mego wesele, zbliż się iak nayprędzey do mnie mi­
zernego stworzenia Gościu Niebieski, albowiem kiedy 
cię będę miał, iuź wszystko moie; kiedy tyoDobro- 
dzieyu przydziesz do mnie, iuź się uspokoi Dusza 
moia. Przybądźże tedy o Jesu kochany; bo teskni 
Dusza moia do ciebie, iako ielen do wody: o zrzodłc 
oźywiaiące! gotowe serce mnie, gotowe, naprzyięcie 
twoie. Poydźźe iuź Panie do domu mego, iuź się 
rozłączam ze światem, czartem i ciałem, byłem się 
z Tobą złączył, a r?z złączywszy ciebie się trzymając 
na wieki potym z Tobą mieszkał. Amen

MODLITWA?
po Kominnnii Swiętey.

l\iech będzie pochwalony od wszelkiego stworzenia, 
na Niebie i na ziem; JJóg moy w Przenayświętszym 
Sakramencie utaiony, źełaknącego mnie nasycił nie­
śmiertelnym pokarmen żywota wi-Cznego. Wiel- 
byi za toDinszo moia Pana, który s>ę tak ścisłym mi­
łości swoiey zwiąskiem ziednoczył z tobą, abyś ty w 
nim, a on w tobie zostawał. Zaśpię way nową piosnkę 
BoguTwoiemu, iż się zbliżył do ciebie, iako miły 
sąsiad i przyiaciel dawno pożądany, Gość wdzięczny 
do lichego serca twego przybytku.

O Goi podzie Uwielbiona Matko słowa Przedwie­
cznego. Niepokalanie poczęta Panno, przybyway do 
powitania wielkiego Gościa w sercu moim zostaią- 
cego Ukochanego syna twego, przybyway do uściska­
nia i godnego utraklowania Jego, z czystemi afiek- 
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tami twoiemi. Przybywajcie Niebiescy doworzanie 
z rozpaloną ku Panu moieuu C serc waszych miłością. . 
Winszujcie mi, żem z wami godnemi Stolo wnikami 
i wybranemi do íego stola wezwany i nakarmiony 
iestem. Już błogosławi z Duszą i ciało moie Pana, 
że się stała godną Niebieskiego zażyć pokarmu, z 
którego i ciało zmocnione i rozweselone zostale.

P aczźe iuż teraz Panie puścić sługę twego w po- 
koiu, ponieważ nie tylko oczy napasły się zbawieniem 
moim; ale też serce,.usta i wszystko ciało joznato 
i skosztowało słodkości Niebieskiey. Bądź Tobie 
chwała nieskończona OyczePrzedr i jczny, żeś nam 
zesłał syna twoiego na ziemię. Bądź Tobie Chwała 
Ducha Przenajświętszy, żeś zaślubił naturę naszę z 
naturą Boską i tak ściśle z nami Jednoczył. Bądź 
Tobie Chwała Panie moy Jezu Chryste, żes się nam 
tak łaskawie udzielić raczył. Bądź Tobie chwała 
Niepokalana Panno, żeś nam dc pożyw« ûatego po­
karmu krwi Twoiey Panieńskiey nie żalowi a , na 

! Wcielenie Syna Boskiego. Bądźcie błogosławieni 
SS. Kapłani, którzy czystera sercem przyimiwe i 

» rękami piastuiecie, inam udzielacie Pana Naszego Je 
S zusa Chrystusa, któremu cześć nieskończona niech 

będzie po całym Świecie i ná wieki wieków, Amen.

1 PRZYWITANA PANA JEZUSA
, po Korunními.
I yVitayze o Naypożądaószy Gościu J zu moy oto 
B teraz uradował się duch moy, iż raczyłeś nawiedzić 
r ubogi domek serc* mego; natl po lysienie ludzkie, 
F weseli się serce moie teraz ; uczyniłeś bowiem nie- 
*i poiętą łaskę twoię nadeuiną nędznym stworzeniem 
ï twoim, kiedyś będąc Bogiem iPanemI ba i ziemi, 

raczyłeś mię dziś ubogiego nawiedzić, o kłóregożac- 
li nośc" kiedy no nysie poiąc iey nie mogę, ieżelislu- 
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citam, poiąć niepodobna; słowem Tę wypowiedzieć 
nie potrafi i świat cały, który podnóżkiem iest Twoich 
nog; a ia mnieyszy wzgardzćńszy niżeli proch ieden 
w oczach Twoich. Ah iakże się weselić nie mam, z 
tak wielkiego szczęścia, ponieważ cud nigdy niesły­
chany stał się dziś w sercu moim. Wszec feś Boże 
moy do serca mego ako Sędzia do złoczyńcy, sam 
się do odpuszczenia win ofiarurąc. Wszedłeś iako 
naydostatnieyszyPan, do dlużrika swego; który przez 
złość i niewdzięczność tak wiele łask twoich utra- 
c:I; a ty o Jezu moy! ofiarwesz się wszystko 3ogu 
Oyću za mnie wypłacić. Wszedłeś, iako JNayła- 
skawszy Oyciec, ďo Syna marnotrawnego ; abyś mię 
obłapiwszy ucałował, i skarbami łask twoich udaro­
wa! i zbogacił. Przetoź iako mogę, z naygłębszą po- 
körs wiarą iuniżonością dżiękuię cii pokłon oddaię.

Witam Cię o moy Jezu wszystkiemi iak mogę 
affektami: witam cię owym affektem, którym Cię wi­
tał S. Józef, gdyś na świai pi zyszedł, SS. Trzech 
królowie, a osobliwie Matka TwoiaNayświętsza, gdy 
Cię zgubionego nalazła, gdy cię zmartwychwstałego 
pierwszy raz obaczyła. Łąszę affekt moy z iey affe- 
ktami. A kiedy Cię iuz mam w sercu moim, proszę 
Cię nie ódstępuyźe mnie, mieszkayźe w sercu moim, 
aż do zgonu życia mego . oddaięć wolą moię pod 

^władzą Twoię, zmysły moie, i wszystkie sprawy moit 
tobie oddaię; Ty mną całym rządź, Ty kicruy mną, 
według upodobania twego sam dla siebie nie dospuśz- 
czay, abym miał co naymnieyszego uczynić coby się 
Tobie Panu memu nie podobało. Zgoła tak ci się 
zupełnie oddawam, iako Panu memu, iako widzisz, i 
wiesz iak żyć mami i Tobię się podobać. T y rozkazuy, 
a mule da f laskę tę; abym Cię we wszvstkim słuchał; 
a tak spodziewam się, že gdy Ty móim Panem bę- 
dzies? ? i ia wiernym slugątwoiui, w godzinę śmiem 
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pie opuścisz mnie ale przyimiesz do ChwałyTwi ;y, 
w Łtórey zyiesz i hroluiesz na wiefci wieków. Amen.

HYMN.
Jezu słodkie pamiętanie, Serca prawdziwe kochanie; nad 
miód, nad wszelkie mniemanie, Słodsze z Tobą obcowanie

Nic wyśpiewać wdziecznieyszego nic usłyszeć wesel­
szego : nic nie pomyślić słodszego, na Cię Jezusa miłege

Nadzieio pokuta ącym, iakoś łaskawy proszącym a co 
więcey nayduiączym, dobry ciebie szukającym.

Ni ięzyk może wymówić, ani litera wysławić : Świa­
domy może ten zeznać, co iest ciebie miłować.

Jezu bądź moią ochłodą, który bydź masz i nadgrodą: 
niechay moia chwała w tobie, przebywa na wieki w sobie.

Jezu słodkości serdeczna, zrzodło prawdy, iasność wie­
czna : żechodzisz wesele wszelkie, toź i pożądanie wielkie.

ZMaryą rano wzdychając, Jezusa ciebie szukaiąć, z 
serca będę głosem Wołać, Duszą a nie okiem szukać.

Groh obleię łzami, łkaniem, mieysca napełnią wzdycha­
niem : Jezu moy do twych nog padnę, obłapiaiąc nie odpadne.

Jezusa Ciebie szukaiąć, plącząc, usta przytulaiąc : będę 
żebrał odpuszczenia, łasi i Dusze zbawienia.

Miłoś ' twoia| iest naysłodsza , a prawdziwie nay- 
wdzięcznieysza : iako pobożnym smakuie, rozum wysła- 
wićnie umie. Amen.

Dokończenie i AkL
Duszo Chrystusowa poświęć mnie, serce Chrystusowe za­
pal mnie. Ciało Chrystusowe zbaw mnie, krew Chrystu­
sowa napoy mnie. Wodo z Boku Chrystusowego cL.myi 
mnie: Męko Chrystusowa posil mnie; o f ibryJezu ysłu- 
chaymnie! w Ranach twoich świętych ukryi mnie; Nie do- 
puszczay mi oddalić się od Ciebie ; od nieprzyjaciela Du­
sznego strzeż mnie ; W godzinie śmierci zawolaymnie, i 
rozkaz mi przyiść do "i'bie, żebym Cię z śv ięlemii wy 
branemi Twemi chwalił na wieki wieczne. Amen.

W Imię Pańskie Amen.
Poczynai? się Drogi Jezusowey Męki. 

Przestroga Duchowna.
1, Wychodząc w Drogę zbawienną za cierpiącym
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Chrystusem : ofiarny Bogu Oycu przez niego wszystkie do-, 
bre zamysły i Nabożeństwa twoie.

2. Zaniechay mow próżnych; oczy twoie, albo ku 
ziemi, albo na książki Paciorki albo ku kaplicom obracay, 
uszy oddalay od niepotrzebnych mow, śmiechów i innych 
lekkości, utopiwszy wszystkie myśli, słowa i Itencye 
twoie w rozmyśl ani  Jezusowey Męki.

3. Miey pragnienie w tey Drodze dostąpić wszystkich 
Odpustów od stolicy Aposlolskiey pozwoloiivch, z których 
ieden żupełny ofiarny za siebie ; inne za Dusze Rodziców, 
krewnych, p_zyiacioł,,albo za inne według woli twoiey

4. Z pilnością słuchay kazań i Exhort przy kaplicach, 
a ieżeli dosłyszeć nie możesz, czytay z Nabożeństwem, i 
pilnie' uważay niżey położone wagi i Modlitwy. Tak 
tedy usposo’liwszy umysł i serce twoie, poklęknii przed 
Nayświętszym Sacramentem w Kościele, albo przed Koś­
ciołem i z skruszonym sercem przeżegnawszy się mów : 
Oyczenasz, ZdrowaśMai^a, Wierzę i następuiącąModlitwę.

MODLITWA
przed Obchodami.

O Naysłodszy Jezu Odkupicielu mej ! któryś dla 
mn e okrutne cierpiał Męki, i sromotnie na Krzyżu 
zamordowany został: o to ia grzeszny i nikczemny 
człowiek, miłością Twoią zapalony, pragnę ser­
decznie na wyświadczenie wdzięczności moiey ku 
tobie, Stwórcy memu, mieysca święte Kalwaryiskie 
nawiedzić, Mękę Twoię gorzką tamże opłakać i 
wszystkie Taiemnice zbawienia mego z serdecznym 
politowaniem rozmyślać, abym mógł łaski Twoiey 
świętey dostąpić ale że n ię ciężar grzechów moich 
do ziemi przyciska, i niegodnym czyni, żebym w tey 
Drodze nie ustał, i od nieprzyiacoł Dusznych za­
wstydzony nic został, upadam przed nieskończonym 
Maiestatcm Twoim , Nayświętszy i Nieograniczony 
w Dobroci Boże, żebrzącMiłosierdzia twego, żebyś 
mi odpuścił wszystkie grzechy moie; za które ze 
wszystkiego serca, ze wszyslkiey Duszy i sił moich źa- 

3
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linę, i brzydzę się niemi na wieki dla Ciebie tylko 
samego i dla Miłości twoiey, żem cię, nay wyższe Do* 
bro moie wiecznego kochania godne, nieszczęśliwy 
grzesznik obraził ; Miłuię Cię nadewszystko stwo­
rzenie, iiuż Cię więceynigdy obrażać niechcę, i pro­
szę Cię pokornie, nie pamiętay ,ia przeszłe niepra­
wości me e, ale racz przyiąc do Łaski Twoiey grze­
szną Duszę mcę.' Teraz zaś gdy tę Drogę Krzyżową, 
krwawemi Twemi,]Nayboleśnieyszy Jezu, wydeptaną 
śladami, obchodzić zaczynam, pragnę dostąpić wszy­
stkich odpustów od stolice Apostolskiey nadanych : 
z których ieden zupełny Odpust, Ofiaru ię za mnie 
samego, a :nne za Dusze w czyszcu będące które * 
odemnie ratunku potrzebują. Aaczźe u o moy Pa- ( 
nie pobłogosławić, abym tę t Drogę z nay większą 
Chwałą Twoiąi pożytkiem Duszy moiey mógł wyko­
nać, i do domu się szczęśliwie powrócić, a po tym do­
czesnym życiu dostać się do Domu szczęśliwey więcz- 
nośei, przez Ciebie samego, który żyiesz i kroluiesz 
z Oycem i Duchem świętym na wieki wieków. Amen.

Po tym zaczyna się śpiewać Pieśń: Rozmyślaj­
my dziś wierni Chrześcianie; albo też inne 
Nabożne Pieśni, dzieląc ie od kaplicy do kaplicy.

NB. Na Drogach P Jezusowych, abyś wiedział kiedy, 
i przy których Kaplicach są Stacye Rzymskie, i wiele masz 
mówić Pacisrzy, masz naukę niżey

STACY A I.
W Kaplicy ś Ratala Archanioła.

V. Kłaniamyć się Panie Jezu Chryste i błogoslawiemy 
Ciebie.

IŁ Ześ przez Krzyż i Mękę Twoię odkupił świat.
ROZMYŚLANIE.

Uważ NiesKOńczonąDobroć Boga Wszechmogącego, który 
nas tak umiłował, iż rozkazał Aniołom swoim , abv nas w



Dróg Kalwaryiskićh. 35

drogach naszych strzegli, w wszelkich przygodach rafo­
wa i i przeciw nieprzyjaciołom dąsznym ř cieiesnymwspo­
magali. I tu nam Rafala świętego Archanioła naznaczyć 
raczył; aby nas bezpiecznie Drogami zbawiennemi prowa­
dził , Intencye nasze do szczęśliwego skutku kierował, W 
słabościach umocnią!, i oraz ?'Iodlitwy nasze i umatwienie 
podróżne Majestatowi Boskiemu zalecał. Słuchayże go pil­
nie iako Tobiasz pokorny słuchał, i .vzyway w tey świę- 
tey podroży, aby cic teraz Droga Jezusowey Męki prowa­
dząc, zaprowadził po śmierci do szczęśliwcy wieczności.

MODLITWA.
Boże, któryś S. Rafała Archanioła, pobożnemu 
słudze twemu Tobiaszow dał z Przewodnika i Le­
karza, użycz i nam, prosiemy, tcyźe Łaski Twoiey; 
abyśmy na zmysłach ciała i Duszy uleczeni, Jegoz 
samego na tych Drogach świętych otrzymali za To­
warzysza i Przewodnika, który żyiesz na wieki 
wieków, Amen.

Oycze nasz. Zdrowaś Marya. Chwała Oycu. Któryś 
cierpiał za nas, Jezu Chryste zmiłuy się nad nami.

STACYA II.
Jezus zegna się z Uczniami i z Matką swoią 

Naymilszą.
V. Kłaniamyć się Panie Jezu Chryste etc.

ROZMYŚLANIE.
Uważay z serdecznym politowaniem, lak niezmierny żal 
przeraził Matkę Jezusowa kiedy usłyszała od Wieg' , iż 
na okrutną Mękę trzeba, mu sję zabierać. Ta straszna no­
wina tak ią ciężko na sercu udręczyła : że to nic tylko 
wymówić, ale i opisać trudno. Smucili się i Lczniowie Pań­
scy z oddalenia Naymilszego Nauczyciela swego ; a to dla 
niewymowney słodkości obecności iego. Przypomniyżt tu 
sobie Duszo iak wiele razy dla grżechu twegc východ: t 
z Domu serca twego Kochany Jezus na Okrutną Mękę, na 
którąś go dobrowolnie grzesząc wyprawiała, a przeciąż
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utraty i oddalenie iego nie zalewała. Więc odtąd popraw 
życia i iuż więcey nie wyrzucay z serca przez nieprawo-- 
ści twoie Nay milszego Jezusa ; abyś i ty nie była odrzu­
cona od niego.

MODLITWA.
ame Jezu Chryste, słodki Oblubieńcze Dusz na­

szych, którtgo są rozkoszy przestawać z Synami 
ludzkieini 5 przez to bolesne pożegnanie z Uczniami 
i Naymilszą Matką Twoią prosiemy Cię: nie oddalay 
się dla grzechów naszych od nas 5 lecz nam przez 
Łaskę Twoię racz bydź przytomnym, teraz i w go­
dzinę śmierci naszey. Amen. '

Oycze nasz. Zdrowaś Marya. Chwała Oycu. Któryś 
cierpiał za nas , Jezu Chryste zmiłuy się nad nami.

STACYA III.
W Kościele N. Maryi Panny i Grobu. 
Jezus drugi raz zegna się z Matką swoią 

Naymilszą.
V. Kłaniamyć się Panie Jezu Chryste etc.

ROZMYŚLANIE.
Uważ, iż ledwie co od mieysca pożegnania, kilka kroków 
uszła Marya Panna, tak zaraz miłość Synowska odwrot Jey 
uczyniła, i dopowtornego z błogosławieństwem pożegnania 
nato mieysce, gdzie go zastała, przywiodła. Widzieć tu było 
ciężkie żale oboyga, w których się owe serca Nayświętsze 
rozpływały. Płat ała Matka, uwazaiąc osierocenie swoie 
przez ostatnie pożegnanie Syna swego ; ledwie wpołżywą 
zostawała, i przed czasem na tym mieyscu pożegnania Gról- 
sobie gotowała, bardziey z Synem pragnąc śmierci, iak 
życia bez Niego. Jakoż i stało się tak, gdy po dokoń­
czeniu Nzyświętszego życia swego, gdzie umierać przez 
boleść zaczęła, tu też nakoniec pochowana została. Pa- 
trzayże Duszo, iak to iest rzecz święta, przez doczesne 
utrapienia i boleści śmierci się równaiące, Grób sobie go­
tować, i do niego świętemi myślami zmierżać ; aby wiecznie
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nie umierać. Czynże i ty tak, pamietay że umrzesz, a 
umierać przez grzech wiecznie przestaniesz.

MODLITWA.
Panie Jezu Chryste, ksóryś się powtórnie na tym 
mieyscu, z ukochaną Maltą Twoią Najświętszą, po­
żegnać raczył ; pożegnay i nas raz i drugi, gdy s:ę z 
tym światem żegnać będziemy abyśtny z drogi szczę­
śliwcy wieczności nie chybili. Który żyiesz i kro- 
luiesz na wieki w'ickôw. Amen.

Oycze nasz. Zdrowaś Ivlarya. Chwała Oycu. Któryś 
cierpiał za nas, Jezu Chryste zmiłuje się muf nami.

STAC Y A IV.
Na Górze Oliwnej.

■ Jezus na Modlitwie w Ogroycu omdlewa i 
krwawym, zalewa się potem.

V. Kłaniamyć sie. Panie Jezu Chryste etc.

ROZMYŚLANIE.
rzypatrz się tu Duszo moia żałosnemu widokowi ! oto 

Chrystus Pociecha Aniołow. smuci się, Modląc się do ûyca 
Przedwiecznego na Twarz upada! oto Sprawca żywota, i"ż 
życie swoie najdroższe za ciebie pocznie ‘łożyć ’ tracić. 
Oto niewinny Jezus wszystką prawie krew z sitbi? toczy ! 
Oto w mdłości urzed skonaniem na Krzy żu iuż w Ogroycu 
kona. I czyiesz serce takby twarde było ? aby patrząc na 
Boga w ludzkim ciele lak strapionego, do serdecznego nie 
poruszyło się żalu ? A przecię ! ty grzeszniku, widząc to, 
ani łezki z oczu wypuścić nie chcesż ? Nie hądźże prze, óg 
tak twardego Serca! zwycięż zakamiałość twoię ubole- 
way serdecznie i iuż więcey grzechami twemi nie wyci- 
skay krwawego potu z Niewinnego Jezusa!

MODLITWA.
Pan:e Jezu Chryste, któryś w ciężkich smutkach 
Twoich, potrzykroć w Ogroycu modłę doOyca wego
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Niebieskiego odprawiał, i od ni »go przez Anioła 
chcialeś bydź posilony; Prosiemy cię usilnie, wspo­
móż nieudolność naszę, abyśmy przykładem twoim 
życie i śmierć pod wolą Twoią świętą pokornie pod­
dawali. Amen.

Oycze nasz Zdrowaś Marya. Chwała (Jycu. Któryś 
cierpiał za nas etc.

STACAA V.
Jezus zdradliwym pocałowaniem Judasza ży­

dom wydany.
V. Kłaniamyć się Panie Jezu Ghrysietctc.'

ROZMYŚLANIE.
raz ciężkie więzy Syna Bożego, które nie tak Żydowic, 

iako grzechy twoie zarzuciły na niego ; i w ręce go be­
zbożnych wydały. Często tak wydaiesz grzeszniku Chrystit- 
sa,gdy chciwością i łakomstwem nabycia rzeczy doczesnych 
uwiedziony lekce sobie poważasz wieczne Dobre, i one utrą­
casz. Uważjto; jako niezbożny 1 udasz zaprzedawszy Nau­
czyciela svego, z Apostole stał się Apostatą i zdraycą, 
gďy Pana i Dobrouzieie pocałowaniem w ręce niezbożnym 
wydał. Porachuy i tysumnienie twoie, jeśli J"dasza nie 
naśładuiesz, gdy z bliźniemi i sąsiady twemi nieszczerze 
postępuiesz. Porzuć te obłudy i żałuy serdecznie, abyś 
z Judaszem nie zginął na wieki,

MODLITWA.
Panie Jezu Chryste, Dobroci nieskończona, któryś 
obłudnemuJudaszowiprzenayświętsze Usta Twoie do 
pocałowania skłonić raczył; abyś iego chytrośćTwą 
łaskawością zmiękczył : Prosiemy Cię przez to po­
całowanie zdradli ve, i poimanie i ielitośó we ; abyś 
nas raczył zachować od wszelkiey chytrości i me­
cze cerości : Day nam prawdziwą miłość bliźni go, 
abyśmy od sideł nieprzyiacioł naszych uwolnień* 
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Tobie samemu Bogu szczerze służyli, który źyicsz 
i kroluicsz na wieki wieków, Amen.

Oycze nasz. Zdrowaś Marya. Chwała Oycu. Któryś 
cierpiał za nas etc.

STACYA Ví.
Jezus w Rzekę Cedron ® mostu zelżywie 

zrzucony.
V. Kłaniamyć się Panic Jezu Chryste etc.

ROZMYŚLANIE.
U waz tu i: serdecznym politowaniem. iako Chrystus Pan, 
bez wszelkiego politowania w potok Cedronowy, niby by­
dlątko iakie z Mostu był zepchnięty ; gdzie Twarz Nay 
świętszą o kamieii zranił, i tamże w owych smrodliwych 
mętach, które z całey spływały Jerozolimy nurzał się dla 
ciebie grzeszniku, któr iak wodępiiąc nieprawość, nurzasz 
się w kale nieczystości. Ey przebóg ' nie czynże więcey 
tey Jezusowi zniewagi, abyś w sprosnościach twoich nic 
utonął na wieki ; ale raczey zabrudzone mętami nieczystości 
suiin enie, wodą pokuty świętcy obmyway, wołając z 
■iłaczem : Obmyi mi ; Panie, a będę oczyszczony !

MODLITWA.
tanie Jezu Chryste, strumieniu żywey wody, któ­
ryś j.rzez Wcdę w Duchu twoim Boa m, Sakrament
pierworodnego oczyszczenia postanowić raczył: 
Przez to nielitościwe w tey wodzie zanurzenie twoie, 
racz zanurzyć i obmyć l ep 'awości nasze, i do wie­
cznego nas wprowadzić żywota, który zyiesz i kro- 
luicsz na wieki wieków. Amen.

Oycze nasz. Zdrowaś Marya. Chwała Oycu. Któ­
ryś cieniał za nas etc.
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STACI7 Ą. VII.
U Bramy wschodniej. '

Jezusa powrozami i łańcuchami skrępowanego 
prowadzą do Miasta Jeruzalem.

V. Kłaniamyć się Panie Jezu Chryste etc.

ItOZMïSLÀME
Uważay niestateczn ość umysłu żydowskiego, którzy ina 
czey w kwietnią NiedzMę, inaczey‘teraz Chrystusa pro­
wadzą do Miasta: niedawno Zbawicielowi naszemu niskie 
Jjddawali uk my, własne szaty po wszystkich Drógach iako 
królowi słali, wdzięczne śpiewania i błogosławieństwo 
wyświadczali; a teraz :ak złoczyńcę związanego, skaliczo- 
nego, łańcucha ni obciążonego , zelżywie do Jeruzalem na 
śmierć wprowauzaią. Oto masz Duszo pompy światowe' 
iak swoich kochanków zawodzą: dziś cię wszyscy szanują, 
a iutro z naśmiewaniem tobą gardzić będą : Zaczym le- 
piey uczynisz, gdy w niestatecznych świata marnościach 
erca zatapiać nie będziesz; ale raczey w nabożnym Męki 

i wzgardy Jezusowey rozmyślaniu. Jego do Bramy serca 
twego ż ochotą przymuy, a on tobie r tunkiem i pociecha 
w *wych pogardacłibędzie. Trzymay się go mocno teraz idą­
cego do miasta, a on cię potym za sobą wprowadzi do Nieba.

MODLITWA.
lue Jezu Chryste, któryś iako Baranek aiewinn 

na ofiarę BoguOycu Niebieskiemu za grzechy wszvst- 
kieg' świata przez B anię w Miasto Jerozolimskie z 
naśmiewyskiem i urąganiem ludu niewdzięcznego był 
prowadzony. Przez bolesne twoie w tey Bramie uciś- 
nienie, racz nam otworzyć w rota do laski i miłosier­
dzia twego, aby ’ my na wieczne Gody z wybranemi 
twoiemiby wpuszczeni do Bramy wiek listey Chwa­
ły, który źyiesz i kroluiesz na wieki wieków. Amen.

Oycze nasz. Zdrowaś Marya. Chwała Oycu. Któ 
ryś cierpiał za nas etc.
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S-TACYA Vlil.
U Annasza.

Jezus u Annasza zelzony sromotny odbiera 
policzek,

' V. Kłaniamyć się Panie Jezu Chryste etc.

ROZMYŚLANIE.
Uwaz tu z podziwieniein, iako inszych czasów Chrystus 
Pan, choć był wzgardzony, wyśmiany, upłwany, o ziemię 
rzucany i nogami deptaný, przecię milczał i nie uskarżał 
sie: w Domu iednat Junaszowyńi, gdy sromotny odniosł 
policzek już nie milczał, ale skromnie odpowiedział: Jeże- 
lim złe mówił, day świadectwo ; iezeli dobrze, czemu mię 
biiecz? Ta bowiem krzywda była iedną z ciężkich. O iako 
srogie i częste odnosi policzki od ciebie Jezus, grzeszniku; 
wiele bow en razy gardzisz Prawdą, sprawiedliwością, cnotą 
i natchnieniem Boskim, wiele razy depcesz Przykazania 
Boskie, za nic sobie maiąc upominania i Nauki święte, tyle 
razy nieiako Twarzy Jezusowey wycinasz policzk Ach 
iak to iest ciężka, i lieznoszna krzywda, na samego po­
rywać się Boga!

MODLITWA.
Panic Jezu Chryste, na którego cierpliwość wszy­
stek ś»viat się zdumiewa, gdy mogąc śmiałość uder 
zaiącego żołnierza ukarać; cierpliwie od zbroynež 
rękawice iego raczyłeś odnieść srogi policzek : Do- 
day nam Łaski i pomocy Twoiey ; abyśmy dla mi­
łości twoiey niepizyiaciołom naszym krzywdy od­
puszczali, i wemug Nauki- twoiey wszystkie prze­
ciwności cierpliwie znos li, który źyiesz i kroluiesz 
na wieki wieków, Amen.

Oycze nasz. Zdrowaś Marya. Chwała Oycu. Któ- 
jyś cierpiał za nas, etc
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STACY A IX.
U Kaifasaa pierwszy raz.

Jeziw przedKajfaszem na Sąd stawiony, i 
niesprawiedliwie od złośliwych świadków 

" 6, karzony-
V. Kłaniamyć się Panie Jezu Chryste etc.

ROZMYŚLANIE.
Lważ iako Chrystus Pan w Domu Kaifaszowym, za fal- 
szywemi Swiadectwy, wiele potwarzania, blużnierstw, i na- 
śmiewiska wycierpiał; kiedy mu zadawali złośliwi potwarcy : 
że byłPiannicą, taisz., wym Prorokiem, že buntował ludzi, 
że psował zakon ; a Pan Jezus na to wszystko milczał, 
wszystko cierpliwie ponosił : dopiero się sk roninie odezwał, 
gdy go Kapłan na Imię Boskie zaklął i pytał, ieżeljby 
był Synem Boskim ? Ucz się tu przykładem Chrystusowym 
człowiecze nikcgonie posądzać, na krzywdy i urazy swoie 
milczeć, cierpliwie znosić niesłuszne potwarzy, obmowiska, 
pogardzenia , prosząc milczącego Jezusa , abyiegc zasługi, 
Mej i, Rany i krew nayświętsza mówiła za niewinnością 
i krzywdą twoią. Gdzie iednak idzie o chwałę Boską, 
o sprawiedliwość, o wiarę, o szczyre grzechów na spo­
wiedziach wyznanie, tam śmiele mów prą dę, zt. iłnie 
wyznaway winy twoie, nie zapieray się z Piotrem Jezusa 
i Wiary prawdziwey, żebyś ná sądzie Boskim od szatana 
i własnego sumnienia nie był oskarżony i osądzony na 
zgubę wieczną.

MODLITWA,
Panie Jezu Chrisie, sprawiedliwy żywych i umar­
łych Sędzio, któryś u Kajfasza przez lalsżywych 
świadków niesprawiedliwie był ohwi nony: prosiemy 
Cię przez tę niewinność twoię; abyśmy za ciężkie 
grzechów naszych winy, nie byli na wieczne karanie 
zkazani, który zyiesz i kroluiesz na wieki wieków. 
Amen.

Oycze nasz. Zdrowaś Marya Chwała Oycu. Któ­
ryś cierpiał za nas, etc* . 4
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STACYA X.
W Piwnicy.

Jezus uKayfasza w ciemne więżenie wtrącony. 
V. Kłaniamyć się Panie Jezu Chryste etc.

ROZMYŚLANIE.
\zypatrz się z serdecznym politowaniem , i przynamniey 

tu nad niesłychaną krzywdą upłakuj Nie winnego Jezusa, 
którego złośliwy Oprawcy za miast odpoczvnkr, do ciem­
nego i smrodliwego tak gwałtownie wtrąćili więzienia, że 
samo wtrącenie i uderzei » o ziemię, śmierci się rownało; 
Oprócz tego zaiuszeni szatańska złością dosyć ztrudzo- 
nego Jezusa bili, mordowali, nogami kopali, za włosy 
rwali, za uszy targali, smrodli re poïnyie nań wylewali, 
na S. Twarz plwałi, Oczy iego boskie, które światło Nićbu 
i ziemi daią, Sżeptną zasłaniali szmatą, do słupa wiązali, 
i tak niepojęte, ani wymówieni u podobnc ciężkości zadawali, 
że lubo te okrucieństwa w objawieniach do części są wia­
dome, iednak nie doskonale, bo chciał Bóg aa ostatni dzień 
strasznego sądu swego, to wszystko zachować co owey 
nocy Zbawiciel nasz wycierpiał, mówi Hieronym S. Te zaś 
niepoięte obełgi ponosi Niewinny Jezus za twoie grzesz­
niku owe zbytnie wczasy, wygody, lubieżności i niewstydy 
nocne; który kryiącsię okaludzkiego we dnie, naywięcey 
w nocy obrażałeś Boga nieczystościami twemi, pełniąctan 
obmierzłe sprosności, że i sam diabeł sprośnieyszjch nie 
wymyślił, rorachuyże się teraz i przypomniy so' ie iakoś 
wiele rożnych grzechów w nocy nabroił, a podobnoś ie 
od młodości swoiey do tego czasu na spowiedziach taił. 
Więc ieżeli kochasz Jezusa i pragniesz zbawienia, wj znaj 
teraz szczyrze, coś kiedy zataił, obmyi pokutnenii łzami 
sprosności twoie, postanów nocnych chronić się swywoli, 
abyś do wieczney niodostał się nocy, i nie był wtrącony 
do piekielnego więzienia.

MODLITWA.
Panie Jezu Chryste, światłości ‘prawy^Twa przed 
którego okiem i łc się utaić nie może; przez niewy­
mowne boleści i zniewagi Twoie, któreś uc:erpial f 
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ciemnym Kayfasza niezboźnego więzieniu, prosiemy 
Cię pokornie : racz nas w ciemnościach grzechów bę­
dących Łaską Twoią oświecić; abyśmy źe złych na­
łogów powstawszy, i gi zechy opłakawszy, światłość 
Oblicza Twego mogli oglądać ; który žyiesz i kró­
lujesz na wieki wieków, Amen.
7 Oycze nasz Zdrowaś Marya. Chwałą Oycu. Któ 

ryś cierpiał za nas#etc,

STACYA XI.
U Kaifas^a Powtore.

Jezus z Więzienia wy pi owadzony, u Arcyka­
płana godnym śmierci osądzony.

V. Kłajiiamyć się Panie Jezu Chryste etc.

ROZMYŚLANIE.
ważay, iż skoro się owa noc żałosna Więzienia w piw­

nicy Kaifaszowey skończyła, wyprowadzono bardzo rano 
P. ezusa; i nim się Sędziowie zeszli, w cącie jednym 
Zbawiciela związai ego, poszarpanego posadzono. Scho­
dząc się tedy, na Twarz Jego pięścią uderzaią, za włosy 
sza. pałą ; ow« zgoła nie było opłakańszego dnia nad ten, 
którego strapiony P. Jezus w kacie iednym plugawym stał, 
jzekaiąc sądu swego. Skoro sie zeszli i Ęclziowie, wypro- 

wadzony iestP. Jezus z kąta na sąd, gdzie zapamiętałe 
żydostwo oraz z kapłanami osądzili P. szusa winnym i 
godnym śwerci; i tak osądzonego odesłali do Piłata. Tą 
kleć są świata ego sądy , ze : nayniewinnieyszego złość 
ludzka'potępić potrafi. Jeżeli i ły takim icsteśsędzą, nie 
maiącwzghlu la Boga, prawdę i sumienie, z samey nie-, 
nawiści, gniewu, zawziętości złe każdego udaiesz, niewin­
nie potępiasz, lękay się strasznego sądu Boskiego, a 
więcey nie posądzay bliźniego twego, abyś sam nie był 
osądzony1 na zgubę wieczną.

MODLITWA. ‘I
Panie Jezu Chryste, Naysprawiedliwszy Sędao. 
który przydziesz sądne żywych i umai ych : a iednak
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dla zbawienia naszego chciałcś bydź sądzony, i u 
sądu Kaifaszowego godnym śmierci obwołany. Pro- 

ř Siemy C:ępokornie; abyśmy w d: Cu sądu ostatniego, 
nie według ciężkości grzechów naszych, ale według 
Miłosierdzia Twego sądzoni byli. Który żyiesz i 
kroluiesz na wieki wieków. Amen.

Oycze nasz, Zdrowaś Marya. Chwała Oycu. Któ­
ryś cierpiał za nas, etc.

ST1CYA XII.
U Piłata Pierwszy raz.

Jezus niewinny przed Piłatem oskarżony.
V. Kłaniamyć się Panie Jezu Chryste etc.

ROZMYŚLANIE.
Uważ iak pozorną skargę przynoszą żydzi do Piłata na 
łbjystusa, dowodząc świadkami: iakoby Chrystus Pan po- 

- datków dawać zakwował, iakoby Naród ich chciał zrc.no- 
ać, albo innym Narodom poddać; iakoby się za króla, 

Messyasza i prawego Bogi udawał: Zką< zarzucali mu: 
z Iradę przeciw Rzeczypospolitey rebellyą przeciw Przeło- 
zeństwu, bluźnierstwo przeciw Bogu, co wszystko fałszy­
wie uóawaJi; bo Chrystus iak wieczna Prawda tego czy­
nić nie mog-ł. Ale ze prawdy nau :zał, prawda ich w oczy 
kłoła, ta też nienawiści przeciw Chrystusowi iedyną była 
przyczyną. 0 iak i teraz świat tych nienawidzi i prześla­
duje , którzy prawdę miłuią ! Pytai się, ieżeli ty prawdę mi- 
łii,.3sz, czyli kłamstwem i Lhytrością innym wiele szkodzisz? 
ieżeli tak : Proś Boga, abyś się prawdy wszclkiemi trzy­
mał siłami, i w tfaoich sprawach samą żył prawdą, brzy­
dząc się fałszem, chytrością i kłamstwem.

MODLITWA.
Panie Jezu Chryste, prawdo nieomylna, przez to 
pierwsze stawienie się i oskarżenie przed Starostą 

atem : Racz nam użyczyć miłośr iwie takiego 
męstwa i dzielności ; abyśmy się brzydząc wszelką 
zdradą i obłudą, prawdę miłowali, i onę tak ser- 
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,cem iahori usty na każdym mieyscu śmiele wyznawali. 
Który źyiesz kroluiesz na wieki wieków. Amen.

Oycze nasz. Zdrowaś Marya. Chwała Oycu. Któ­
ryś cierpiał za nas, etc.

STACYA XIII.
U Heroda.

Jezus u Heroda wyśmiany, i na pogardę w 
bialę szatę przygodziany.

- V. Kłaniamyć się Panie Jezu Chryste etc.

ROZMYŚLANIE.
Ewaz iako ciekawy Herod, chcąc widzieć cuda Chrystu­
sowe , uradował się z widzenia Jego ; nie stał sie, ieduak 
ani odpowiedzi godnym na wielorakie pytania swoie ! I dla ‘ 
tego wzgardziwszy nim, w białą szatę ku pogardzie przy­
odzianego kazał do Piłata odesłać. Takąć i co dzień w 
prawdziwych sługach swoich obelgę ponosi Chrystus ; gdy 
lie tylko bliźniemi naszemi pogardzamy, z nich się naś- i 

miewamy; ale też i prawdziwe ich Cnoty za występki 
udaiemy.

MODLITWA
Panie Jezu Chryste, Królu Nieba i ziemi, któryś 
na takie w Domu Herodowym przyszedł poniżenie, 
iż sie z Ciebie naśmiewano, i w szatę białą ku po­
gardzie przyodziano : Prosiemy cię, przywróć sum- 
nieniu naszemu szatę niewinności abyśmy się w niey 
w Chwale Twoiey stawić mogli. Który źyiesz i , 
kroluiesz na wieli wieków, Amen.

Oycze nasz. Zdrowaś Marya. Chwała Oycu. Któ­
ryś cii rpiał za nas, etc. * t

STACYA XIV.
Jezus drugi raz u Piłata sądzony ; po okrutny^ 

biczowaniu cierniem korowaniu niewinnie na 
śmierć skazany.

V. K.Fan’amyć się Panie Jezu Chryste.
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ROZMYŚLANIE.
Uważa v zawziętość żydowska, którzy przyprowadziwszy 
drugi raž Niev nnego jezusa na Ratusz, gdy Usłyszeli od 
sędziego Piłata : że w nim żadney nie ziiayduie przyczyny 
śmierci; biorąc niewinną śmierć i krew iego na zgubę i 
przeklęstwo swoie , ustawicznie Wołali: Ukrzyżuy, ukrzy- 
zuy; krew Jego na nas i ha Syny nasze; jeżeli-go wy­
puścisz, nie esteś Przyjacielem Cesarskim. Tę zawzię­
tość żydowską chcąc uspokoić Piłat, okrutnie u pręgierza 
biczować rozkazuie Tezusa ; i tak ubiczowanego, poszar­
panego , cierniem Ukoronowanego, stawia w oczach ludu 
wszystkiego wołając: Oto człowiek ! Widząc iednak, że to 
nic nie pomogło, daiąc go na ich wolą skazał go na śmierć 
okrutną. Wlepże teraz oczy twoie w Jezusa grzeszniku, 
i przestaú więcey grzeszyć, aby cię niewinna krew Jezu­
sowa tak nie pobiła, iak śmierci Jego pragnących żydów, 
których i do tych czas w pokoleniu ich biie i dla zawzię­
tości ich od wiecznego oddala zbawienia.

MODLITWA.
Panie Jezu Chryste, któryś dla nas w Domu Pi­
łatowym cbciał bydź okrutnie ubiczowany, cierniem 
ukoronowany i na śmierć zelży wą dekretowany, Pro- 
siemy Cię pokornie, abyś nas od dekretu wiecyne 
śmierci zachować raczył. Który żyiesz na wieki 
v sków, Amen.

Oycze nasz. Zdrowaś Marya. Chwała Oycu. Któ­
ryś cierpiał za nas etc.

STACY 4 XV.
•Jezus bierze Krzgz na zbite ramiona swoie.

V. Kłaniamyć się Panie Jezu Chryste etc.

ROZMYŚLANIE.
j waż z iak vielką ochotą przyimuie Krzyż na zbolałe ra­

mi ma swoje kochany Jezus ; znosi cierpliwie od pospólstwa 
żydowskiego rożne zniewagi, szarpania, popychania, bicia, 
i niewymowne krzywdy. A ty Duszo z iaką też ochotą, 
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i cierpliwością przeminiesz Krzyżyki i utrapienia, które 
Bóg dosyć dyskretnie na ciebie kładzie ? podobno z wiel­
kim utyskamem, szemraniem i narzekaniem. Zawstydź się 
tak wielkiey niecierpliwości twoiey, i upadni do nog Jezu­
sowi, Krzyż ciężki grzechów twoich niosącemu, a idź ochot­
nie za nim Drogą Krzyżową, ieżeli chcesz trafić do Nieba.

MODLITWA.
Panie Jezu Chryste, któryś dobrowolnie i ochotnie 
przyiął ciężkie drzewo Krzyżowe, na zbolałe ra­
miona Twoie: prosiemy cię pokornie, day nam tę 
laskę , abyśmy dla miłości twoiey, wszystkie Krzyże 
i utrapienia za grzechy nasze ochotnie przyimowali, 
i cierpliwie znosili. Który żyiesz i kroluiesz na 
wieki wieków'. Amen.

Oycze nasz. Zdrowaś Marya. Chwała Oycu. Któ­
ryś cierpiał za nas etc.

ST AC Y A. XVI.
Jezus pierwszy raz upada pod Krzyzem.

V. Kłaniamyć się Panie Jezu Chryste etc.
ROZMYŚLANIE.

Uważ iako iest ciężki grzechów naszych ciężar za które 
Chrystus Oycu Niebieskiemu cierpiąc wypłaca; gdyż^ąie 
tak pod ciężarem Krzyża, iako grzechów naszych upada. 
A czemuż się ich człowiecze tak śmiele dopuszczasz? czemu 
zemdlonemu Jezusowi ciężaru dodaicsz? Lękay się1, aby 
ten twoy upadek uie był ostatni, który ci e- do samego 
wtrąci ognia piekielnego- Powstań raczey wcześnie z upad 
ków twoich, a zawołay z skruszonym sercem : podźWigni 
mię Panie-, abym iuż uięcey w błmo nieprawości nie wpa­
dał, ale statecznie trwał w służbie twoiey.

MODLITWA.
Panie Jezu Chryste, Naypotęźnieyszy Nieba i zie­
mie mocarzu, przez teń pierwszy Twoy pod Krzy­
żem upadek nie day nam więcey upadać w grzechy 
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nasze ; ale nas Łaską twoią ws| seraj , abyśmy sta­
tecznie w dobrym przedsięwzięciu trwali až do końca

. który żyiesz i kroluitsz na wiek' wieków. Amen.
Oycze nasz. Zdrowaś Marya. Chwała Oycu. Któ- 

' ryś cierpiał za nas elc.

STACYA XVII.
W Kaplicy u Serca Maryi.

Jezus połyka się z Nayświętszą Panną Matką 
swoią Bolesną

V. Kłaniamyć się Panie Jezu Chryste etc.
ROZMYŚLANIA.

U’,aź Duszo] ibożna, z iakim serca swego żalem zaszła 
ukochanemu Jezusowi Panu naszemu, a synowi swemuMatka 
Nayświętsza Marya. Którego widząc łańcuchami, powro­
zami i Krzyżem obciążonego, ledwie nie umarła. Ltu cud 
wielki Bóg z nią uczynił, aby to cierpiała na sercu, co 
cierpiał syn Jey na ciele. A ty Duszo widząc, iak Pana 
cierpiącego, tak Matkę spoinie boleiącą wzruszayże się 
sercem twoim do politowania nad uboygiem ! rozsądź się; 
a do tych boleści, ieżelinie z serca krwawą, toprzynay- 
mniey z oczu kroplę przyday serdeczna pokutnej żałości 
za grzechy twoie: a doznasz w godzinę śmierci, że ci się 
stanie pocieszycielką Marya z Jezusem.

MODLITWA
'»nie Jezu Chrjste prawdziwy Synu Boski, i prze- 

czystey Maryi Panny, prosemi cię pokornie przez 
Bolesne sercenayświętszey Rodzicielki Twoiey, które 
ostrym mieczem przy potkaniu s:ę z Tobą na tym 
mieyscu przerażone zostało ; racz nas uczynić ucze­
stnikami miłości i serdcczi.ćy boleści Matki Twoiey, 
abyśmy serdecznie opłakiwali Mękę Twoię, a po 

■v śtu ęrci z nią wesela Niebieskiego zażywali. Który 
yiesz i kroluiesz na‘wieki wieków. Amen.

Oycze nasz. Zdrowaś Marya. Chwała Oycu Któ- 
t ryś cierpiał za nas, etc. „i,. 5 • >«..' > ,7?
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ST AC Y A. XVIîï.
Jezusowi Krzyż ciężki nieść pomaga Szymon^

Cyreneyski ii
K Kłaniamyć się Panie Jezu Chryste etc. J

ROZMYŚLANIE. «'*
T* .u uwazay, nie tak politowanie, iako zawziętość žydo-m 
wstąpi lezusa, którzy obawiaiąc się aby im w drodze nabi 
siłach osłabiony i zemdlony nic umarł, a tym samym ha-Pi 
niebney śmierci Krzyżowcy' na którą naydobrotliwszego-y 
Pana prowadzili, iużby nie wykonali, przymusili Cyjeneuszast 
do pomocy ulżenia Krzyża sromotnie nieznośnego. Ta­
kim Cyreneuszem iesteś ty człowiecze, który nic a nic pra- ' 
cować nie chęesz dla zbawienia Duszy twoiey. Więc przy- 
i^ymniey teraz, nie day się przymuszaćdo dźwigania Ii zyza 1 
Jezusowego, ale ochotni« przyimuy i noś Krzyż z? Chry-' 
stusem, gdyż dobrowolnego naśladowcę swego więcey J 
Jezus kocha, niż przymuszonego. k

MODLITWA. £

aide Jezu Chryste Miłośni! u zbawienia ludzkiego zt 
któryś, będąc zemdlony i spracowany, chciaj mleć d; 
pomocnika do noszenia ciężaru krzyża! uczyń nac ie 
prosim godnemi sługami twemi; abyśmy iarzmo twoie 
&tore test słodkie, i ciężar lwóy, który iest lekki dżwi- rj 
gaiąc , a wenie woli twoiey postępuiąe Krzyża tw ego 
mïfoàn'^aii zostawili. Który żyiesz i kroluiesz 
na wieki wieków . Amen.

Oycze nasz. Zdrowaś Marya. Chwała Oycu. Któ­
ry» cierpiał za nas etc.

ST4CYAXIX.
U Weroniki. U

Jezusowi Twarz skrwawioną i uplwana ociera 
Weronika.

V, Kłiutiamyd się Panie Jezu Chryste etc, ni
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ROZMYŚLANIE.
Przy tey Siacyi zdobądź się na serdeczny afiekt z Wero- 

ką świętą, która litością zdięta nad Twarzą Jezusa od 
doslwabrzydkiemi plwocinami szpeconą, okrutnie zbitą, 

bd policzków i pięść krwią Nayświętszą zalaną, zastą- 
wszy drogę pod ciężarem Krzyżowym Jezusowi czystą 

hustą Twarz'Tego nayślicznieyszą otarła. Za którą uczy- 
uOść Weroniki pobożney Twarz swoię nayświętszą Do­
brotliwy Jezus w iakiey posturze na ten czas była wyra- 
fił Proś i ty zbolałego Jezush, aby obraz swoy Boski

Duszy twoiey przez rożne grzechy zaszpecony krwią 
swoią nayświętszą obmyć i odnowić raczył ; a w pamięci 
i sercu twoim Obecność swoię wyraził.

MODLITWA.
Panic Jezu Chryste, któryś raczył na Tu walni We­
roniki pobożne zostawić wyobrażenie JNayświętszey 
Twarzy Twoiey, na znak gorącey przeciwko nam mi- 
jlcści ; Prosicmy cię pokornie, racz tez odnowić w pa­
lnięci i sercach naszych Twarz Twoię, abyśmy ią 
zawsze łaskawą oglądali, i obecność Twj ę w każ­
dych sprawach naszych pilni > uważali. Który źy- 
|esz i kroluiesz na wieki wieków. Amen.

Oycze nasz* Zdrowaś Marya. Chwała Oycu. Któ­
ryś cierpiał za nas etc.

STACYA :
U bramy zachodniey.

Jezus drugi raz pod Krzyzem upada.
V. Kłaniamyć się Paine Jezu Chryste etc.

ROZMYŚLANIE.
Ważay, żc Bramą zachodnią, którą winöwayco’ rui śmierć 

wyprowadzono, dla większoy zniewagi wyprowadzają żydzi 
lezusa; aby żadney sromoiy i okruc.JiistAa nie było na 
iwiecie ', ktoryinb / nie był od zawziętych żydów nakarmiony 
(niewinny Zbawiciel. Trudno t„ wymówić, iak wielkie wy­



52 Nabożni-tJRozmyśianie[

cierpiał zniewagi i zelży wości Jezus, przechodząc przez 1 
Branie Zachodnią; ho go co żywo popychało, szargało, na 
ostatek z Krzyżem na ziemie, pospólstwo powaliło i no­
gami zdeptało, tak, że tu ciężko drugi raz upadł na Twarz 
swoie. Jezus. Przypomniy sobie grzeszniku, ieżeli i ty nic 
iesteś ieden z tych morderców. gdy bowiem znowu się do 
grzechów wracasz,- i po lamentach, po spowiedziach twoich 
znowii upadasz, těmi upadkami Jezusa depcesz i srodze ka 
tuiesz. Więc pokutny zawczasu i trway statecznie; ieźeli 
chcesz abyś zachodnią życia twego Bramą, na. zachód 
piekielnych ciemności nie przeszedł.

MODLITWA.
Panie Jezu Chryste, Przewodniku zbawienny, któ 
ryś w Bramie sądowey ciężko drugi raz pod Krzy­
żem upadł, i od niewdzięcznych wyrzucony by| : upo- 
dobay sobie prosieroy w lichym budynku serca na­
szego potni »szkanie, i nic dopuszczay nam upadać w 
grzechy nasze. Który żyicsz i kroluiesz na wieki 
wieków, Amen, jf
. Oycze nasz. Zdrowaś Marya. Chwała Oycu. Któ­

ryś cierpiał za nas etc.

STACYA XXI.
Jezus naucza plączące nad sobą Niewiasty.

V. Kłaniamyć sieé Panie Jezu Chryste etc.
ROZMYŚLANIE.

waż iż tu nabożne Niewiasty, widząc Jezusa sr .dze zra­
nionego , nielitościwie ubitego i cięż Krzyż na Gore, Kal- 
^aryi niosącego ; wzriiszcne politowaniem, '•erdeczif nad 
nim płakać poczęły ; które obaczywszy dobrotliwy Jezus 
lubr iuż na siłach nstaiący, przeciąż ich łagodnen-i słowami 
cieszy, i upomina, aby nad nim nie płakały ; lecz nad souą 
sąmemi i iynami swoiemi. Chcąc pokaczać, że lubo n u m e 
było nad sobą politowanie, ale daleko iest milsze opłaki­
wanie grzechów naszych, które gc tak udręczyły i na śmierć 
sromotną osądziły. Uczyiiże i ty Duszo tak., wylewny łzy 
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pokutne z oczu twoich, i nietylko swoie codzienne wy stępki, 
ale tez grzechy całego ś ita opłakuy : a tak nie tylko 
zemdlonego Jezusa, kcz .eż i Aniołow świętych i siebie 
sarnę pocieszysz i rozweselisz.

MODLITWA. 'j
Panie Jezu Chryste, najłaskawszy Pocieszycielu 
wszystkich smutnych i ulrapionych, któryś plączące 
Niewiasty słodką twoią Nauką pocieszyć i oświecić 
raczył. Użycz nam łaskawie Miłosierdzia twego j 
abyśmy grzechy nasze przy zbaw enney Męce twoiey 
rozwaźaiąc, serdecznemi- łzami obmywali ; a w utra­
pieniach i żalach naszych od Ciebie samego pocieszeni 
Byli, który żyiesz królujesz na w ek: wieków Amen.

Oycze nasz. Zdrowaś Marva. Chwała Oycu. Któ­
ryś cierpiał za nas etc.

STACY 4 XXII.
U Trzeciego Upadku.

Jezus trzeci raz upada pod Krzyżem. r 
V. Kłaniamyć się Panie Jezu Chryste etc.

ROZMYŚLANIE.
Uważ że przy ostatnich silach swoich zostaiąc Jezus i z 
ciężkim drzewem mocuiąc się upadł trzeci raz ciężko na 
ziemię zemdłony, od którego upadku zranił Nayświetsz; 
Twarz swoię na ostrych kanr niach w tey drodze będących. 
Ach Duszo moia ; zaley się tu obfitemi łzami ; bo tu twoie 
dobrowolne na grzech zezwolenie, i Prawa Boskiego zde­
ptanie ten trzeci Upadek Jezusowi sprawiło. A zatym 
strzeż się wszelkiego grzechu bardziey iak węża piekiel­
nego;; uczyń przymierze z Jezusem więcey nie zczwabć 
na przeszłe rozpusty , mówiąc z serdecznym żalem. Wolę 
Panie umrzeć, niż Ciebie grzechem obrazić.

MODLITWA.
Panie Jezu Chryte, któryś dla odkupienia Narodu 
ludzk* !go ciężki“ drzewo Krzyża na Ramionach 
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swoich dźv igri«c, pod nim trzeci ráz upadając n.e 
ustawał ; aleś go dla miłości naszey, eboć zemdlony 
na Gorę Kalwary i zaireść raczył. Day nam posiłek 
wnoszeniu Krzyża ; abyśmy dla chwały Imienia twego 
wszystkie dolegliwości cierpliwie znosić mogli, iw 
Drodze Pokuty świętey, umartwieniu i fatygach me 
ustawaj. Który żyicsz i kroluiesz na wieki wieków. 
Amen.

Oycze nasz. Zdrowaś Marya. Chwała Oycu. Któryś 
cierpiał za nas etc.

STACVA XXIII.
W Jaskini Obnażenia.

Jezus z Szaf obnażony, octem z Mira i żółcią 
napoiony

V. Kłaniamyd się Panie Jezu Chryste etc.

ROZMYŚLANIE.
Uważ, iak sromotne i bolesne było to JbnażcniePaiiu Je­
zusowi, gdy przywrzałą do Ran Sukienkę gwałtem z niego 
zdarto; ;dy w oczach całego świata, len, który Niebr, 
ziemię i ” szelkie stworzenieprzyodziewa, z wielkim swoim 
wstydem i zelżywością obnażony został; Ten, który nas 
słodkością pociech swoich napeb :a, gcrzkością octu i miry 
był napawany. Zdarły z cii bie Duszo moia szatę Kaski 
Boskieylubieżnościtwoie, niewstydy twoie, niecnoty twoie, 
lecz dobrowolnie ; boś na nie sama zt zwalała, i sam? się 
bez wstydnie w oczach Boskich obnażała, sznkaiąc w świa­
towych rozkoszach pociechy. Więc aby sprosność i na­
gość twoię sukienka z Pana Jezusa zdarta okryła ; ocet i 
żołd iego wszystkie rozkoszy Światowe obrzydziła; proś 
z praczem serdecznym tu obnażonego octem i mirą napoio- 
nego dla miłości twoiey Jezusa.

MODLITWA.
ř nie Jezu Chryste, Sworco i Ozdobo wszelki “go 

stworzenia, który, dk pokryci? nagości naszey póz- 
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wolileś się na tym mieyscu obnażyć. Pro demy Cię 
pokornie, abyśmy przez pierworodne i u czynkowe na­
sze występki z szaty niewinności obnaženi, najdroż­
szą purpurą Krwi iMęl Twóiey byli przyozdób'eni, 
Który žyiesz i krolniesz na wi eki wieków. Ąmep.

Oycze nasz..*Zddiwaś Marya. Chwała Oycu. Któryś 
cierpiał za nas etc: "A i

STACY A, XXIV.
XXV. XXVI.

W Kaplicy S. Krzyża.
Jezus, do Krzyza przybity, na Krzyżu
i wnieriiiąty, z Krzyża na lono M.^łlY. Siatki 

swoiey złożony.
V. Kłaniamyć sie Panie Jezu Chryste etc.

ROZMYŚLANIE
tych trzech Taiepmic.

Rozmyślay pilnie i nabożnie iako po z«džywym Jezusa 
ze sukien zdarciu i obnażeniu, Kaciniemiłośierni bez wszel­
kiego politowania na krzyż Go rzuciaią, ręce, nogi, z wieJką 
boleścią Jegowyciągaią, gwoźdmi okrutnie do krzyza przy- 
biiaią. Lejc się obficie krew z nayświętszych rątk i nóg 
Jegó na oczyszczenie z nieprawości, na wvkupiciiîe z nie­
woli i mąk wiecznym grzesniego człowieka. Leży wy-» 
ciągniony iako strona iaka ukochany Jezus ąą krzyżu, W 
niebo ni miernie pogląda, i tym swoim nielitościwym do 
Krzyża przybiciem niebo nam grzechem zamknięte otwiera. 
Ty Chrześciaflska Duszo czy suchem okiem nato pktrzyi., 
czy zatwardziałym sercem to uważać będziesz ? widząc 
Zbawiciela swego tak okrutnie do krzyża przybitego Cieszy 
6ję: .sbolaly i rozpięty Jezus na krzyżu, że gdy z nim pod­
wyższony zostanie wszystkich za sobą do nieba pocięgnie, 
A więc podnieś oczy i serce grzeszny człowiecze a obacz, 
już z krzyżem w górę podniesionego, między dwiema ło- 
iran.i wisz w*g< Jezusa, oto w śmiertelnych bóleśmack na 
nikogo nie narzeka, nikomu nie żłorzecy, i owszem za 
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nieprzyjaciół i krzyzowników swoich do Gyca niebieskiego 
modii się. Łotra na krzyżu wisącego do łaski przyimute, 
Ray mu obiecuie Ma'\ę swoię Najświętszą Janowi po­
leca, JanaMatce swoiey zaSyna oddaie, w ostatum mdl” iący 
pragnieniu Ducha swego wypuszcza, z nachylona głowa 
do pocałowania, z wyciągu łonem■ rękami do obłapienia 
grzesznego człowieka umiera, włócznią przebite zostaie, 
serce otwarte wszystkim okazuie. Uważay to duszo po­
bożna, a we łzy się rozpł* way na wzór, > za przykła­
dem sobie podanym na tey Swiętey Górze od Przenajświęt­
szej Maryi, która zdiętc z krzyża ciało Jezusowe na ło­
nie swoim piastuie, łzami prawie krwawemi rany Jego ob­
lewa , z nim już umarłym na sercu obumiera. Anieli pokoju 
gorzko płaczą, Słońce na znak politowania światłość swoię 
w ciemność zamienia, ziemia od żalu si'1 otwiera, raty 
się padaia., Sełn:k i inni odchodząc w pier ■ się b ją. Użal 
Się i ty Grzeszniku nad Jezusem i Maryą Matką iego, a 
na potem dla ich miłości i własnego zbawienia poprzestań 
sbrodni, i szczerze postanów poprawić twego złego życia.

J i
MODLITWA.

Do ukrzyżowania Jezusowego.

„ * ...
LI ! Najłaskawszy Jezu, który przez niepoiętą mi­

łość twoię ku mnie niegodnemu, pozwoliłeś się nie­
miłosiernie wyciągnąć, na krzyżu i na nim przyku­
tym zostać, proszę Cię pokornie abyś mi dał twoię 
świętą łaskę i pomoc, żebym ia ukrzyżowawszy du­
chownie moie ręce i nogi tylą grzechami zmazane, 
więcey ich nigdy nie zażywał na złe uczynki, ale 
na służbę i chwałę twoię, i moie własne zbawienie, 
a tak ukrzyżowanym żyiąc na ziemi, mógł tobą 
wiecznie królować pO śmierci w niebie na wieki 
w leków. Amen.

Oycze nasz. Zdrowaś Marya. Chwała Oycu. Któ­
ryś cierpiał za nas, etc,
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MODLITWA DRUGA.
Do Umierającego na Krzyżu Jezusa.

O ! Naysłodszy moy Zbawicielu Chryste Jezu, któ­
ryś szczeg Dinie dla mego zbawienia w niepojętych bo­
leściach na krzyżu zamordowany umarł, i zadosyć 
uczynił Sprawiedliwości Boskiey za występki moie, 
day to Dobry Jezu, aby ta okrutna śmierć twoia była 
pomocna do dobrey i szczęśliwcy śmierci moiey. 
Wspomoż mnie mocą kr w twoiey nayśw’ętszey, 
którą wylać raczyłeś na krzyżu i niedopuszczay, aby 
dusza moia tak drogo odkupiona zginąć miała; ale 
raczey spraw to, aby się godoą stałe słyszeć ows 
zbawienne z ftsł twoich słowa : Dzr zemną będziesz 
w Raju. Który żyiesz i kroluiesz na wieki wieków, Am.

Oycze nasz. Zdrowaś Marva. Chwała Oycu. Któ- 
ryś cierpiał za nas, etc.

MODLITWA TRZECIA.
Do złożenia Jezusa z Krzyża.

I *anie Jezu Chryste, któryś z krzyża' złożony mile 
odpoczywał na ręku Naymilśzey Matki twoiey, Racz 
miłościwie zgotować godny odpoczynek Twoy w 
nikczemnym sercu naszym ; aby się godnym i wdzięcz­
nym stało przybytkiem zbawienney Męki śmierci' 
Twoiey. Który żyiesz i zroluiesz na wieki wieków. 
Amen.

Oycze nasz. Zdrowaś, Marya. Chwała Oycu. Któ­
ryś cierpiał za nas , etc.

STAC Y A. XXVII
U Grobu Pańskiego.

Jezus do Gjobu ułożony.
V. Kłaniamyć się Panie Jezu Chryste etc.
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ROZMYŚLANIE.
Uważ iako do Grobu z wielkim Nabożeństwem i nie mniey- 
szy n lamentem skiadaiąCiało zamordowanego,jezusa, święci 
Mężowie Jozef z Nikodem, i Janem. Na ten okropny Po­
grzeb w grnbe żałoby przybierają się Niebieskie Planety. 
Sionce, Mieśiąc z Gwiazdami. Wszystkie stworzenia w 
wielkim smutku zostaią, patrząc na okrutną śmierć Stwórcy 
swego. A ty mizerny grzeszniku, któryś był przyczyn 
tak zelżywey Twego Zbawiciela śmierci, czemu z ziemią 
nie zajrzysz na twoię przez grzech robotkę? czemu za- 
kamiałe serce twoie dzi š się z opokami nie rozpada od wiel­
kiego żalu, pomniąc żeś Dawcę życia grzechami twémî 
umorzył. Uczyńże teraz żal skruchy serdeczney, i zalaw­
szy się łzami proś Paua i Odkupiciela Twego, aby ci twoie 
zaboistwo odpuści! ! aby cię przez grzech umarłego łaską 
swoią ożywił i zatwardziałe serce twoie Miłością i źałoś- 
c;ą napełnił. Odchodząc tedy od Grobu Jezusowego cacz- 
niy iuż ua potym żyć Chrześciańskirti życiem; zaczniy żyć 
na śmierć, sąd i piekło pamiątaiąc. Zaczniy żyć w po­
bożności, czystości i boiaźni, ustawicznie Mękę Zbawiciela 
Twego rOzważaiąc i «a nię mu dziękuiąc, jttzez którą 
ziednał ci grzechów odpuszczenie i wieczne Zbawienie.

MODLITWA
Panie Jezu Chryste, w którym jest Zbaw mie, ży­
wot, i zmartwychwstał ife nasze! Przez ten żałosny 
Pogrzeb Nayświętszegj Ciała Twego, racz nam dać 
słodkie rozpamiętywanie Męki, śmierci i Chwały 
Twoi :y: abyśmytu umorzywszy i pogrźebszy wszyst­
kie i ieprowości nasze, godne owoce prawey Pokuty 
czyuiąc, z Tobą żyli na wieki. Który źyiesz i kró­
lujesz z Oycem Duchem Świętym, na wyekiwie* 
ków, Amen.

Oycze nasz. Zdrowaś Marya Chwała Oycu. Któ­
ryś cierpiał za nas etc. r.
Po skończonych Drógach Męki Jeżrisowey, 
wraca się Frocessya do Kościoła Kluszter- 

nego, śpiewaiąc nasUpuúya Lilaii'C :
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LITANIA
o Imieniu Jezusowym.

ICyr-c éleyson, Chryste eleyson, Kvr:e eleyson. 
Chryste usłysz nas. 
Chryste wysłuchay nas.
Oycie z Nieba Boże, Zmiłuy sie hau nam 
Synu Odkupicielu święta Boże, Z«niłuy się nad nami. 
Duchu Święty Boże, Zmiłuy się nad nami.
S* :ęta Troyco iedyny Boże, Zmiłuy się mad nami. 
Jezu Synu Boga żywego, Zmiłuy się nad nami. 
Jezu I* y mocniejszy, 
Jezu naypotęźnieyszy, 
Jezu najdoskonalszy, 
Jezu naychwalebnieyszy, 
Jezu przedziwny, 
Jezu naysłodszy, 
Jezu naymilszy, 
Jezu śliczniejszy nad gwvzdy, 
Jezu cudrreyszy nad miesiąc, 
Jezu iaśnieyszy nad Słońce, 
Jezu roskoszny, 
Jezu pocieszny, 
Jezu naypokornieyszy, 
Jezu najcierpliwszy, 
Jezu nayposłusznieyszy , 
Jezu nayuboższy, 
Jezu miłośniku czystości, 
Jezu miłośniku nasz, 
Jezu miłośniku pokoiu, 
Jezu zv erciadlu żywota, 
Jezu przykładzie cnot, 
Jezu pragnienie Dusz naszv' h , 
Jezu Ucieczko nasza, 
Jezu Oycze ubogich,
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Jezu Pocieszycielu r trapi mych.
Jezu Skarbie wiernych, 
Jezu perlo droga, 
Jezu Skarbie doskonałości, 
Jezu dobry Pasterzu owiec, 
Jezu gwiazdo morska, 
Jezu światłości prawdziwa, 
Jezu Mądrość wieczna, 
Jezu dobroć' niezmierna, 
Jezu wesele A molów , 
Jezu Królu Patryarchów, 
Jezu Dawco Ducha S. Prorokom, 
Jezu Mistrzu Apostołów, 
Jezu Nauczycielu Ewangelistów, 
Jezu zwierciadło Męczenników, 
Jezu światłości Wyznawców, 
Jezu Korono wszystkich Świętych, 
Bądź nam .milościw, Odpuść nam Jezu. 
Bądź nam milościw, Wybaw nas Jezu. 
Od grzechu każdego, Wybaw nas Jezu. 
Od gniewu twego, Wybaw nas Jezu. 
Od powietrza, głodu, ognia i wovny, 
Od "idei szatańskich, 
Od przestąpienia Przykazań twoich, 
Przez przyjście twoie, 
Przez Narodzenie twoie, 
Przez Obrzezanie twóie, 
Przez prace i boleści twoie, 
Przez biczowanie twoie, 
Przez okrutną śmierć twoię. 
Przez Zmartwychwstanie twoie, 
Przez Wniebowstąpienie twoie, 
Przez Chwałę twoię, 
Przez Naysłodszą Maryą Matkę twc.ę,
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Przez Przyczynę wszystkich Świętych twoich, Wy­
baw nas Jezu.

Baranku Boży- który gładzisz grzechy świata, Prze­
puść nam Jezu.

Baranku Boży, który gładzisz grzechy świata, Vt y- 
słucLay nas Jezu. t

Baranku Boży, który gład: sz grzechy świata, Zmi- 
łuy się nad nami Jezu.

Jezu Chryste usłysz nas.
ezu Chryste wysłuchay nas.

'Kyrie eleyson, Chryste eleyson, Kyrie eleyson.
i NB. Przyszedłszy do Kościoła, lub dla wielości 
ludzi przed Kościoł klasztorny zmówić potrzeba przed 
Nays. -ętszym Sakramen em poklęknąwszy ; pięć Pacierzy, 
Sięć Zdiowaś llarya, i tyłeś Chwała Oycu, etc. przy- 

aiąc szósty 'acierz i Zdrowaś Marya i Chwała Oycu 
etc. za Oyca S. 1 ap? ża, który te odpusty pozwolił. Na 
iosta.ku mów iedno Wierzę w Boga etc. i następuiąca 
Modlitwę :

MODLITWA
1 .ayłaskawszy Panie Jezu Chryste, któryś dlamoiey 
zczeguln e miłości, a swoiey niepoiętey dobroci ra- 

'czył podląc tak Bolesną i krwawą drogę; dziękuięć 
_,za ten dropi okup zbawienia mego, i proszę Cię po- 
’kornie; abyś to Nabożeństwo moie łaskawie przyiąć 
Uraczył na odpuszczenie wszystkich grzechów moich; 
■a potym prowdzec mn:<? Drogą cnót świętych, iPrzy- 
tkazań twoich zaprowadził do żywota wiecznego , w 
którym iesteś z Bogiem Oycem i z Duchem świę- 

Jtym na wieki wieków, Amen.
■ ( otym się daie. Błogosław:eiistwo z Nayświętszym 
Sakramentem, pod czas k‘órego wszyscy ludzie na nżri.e 
,i zgodl’wie śpiewać m >ią trz razy powtarzając :

więty Boże, Św-ęty mocny etc. AP1 : .• 
Zmiłuy się nad nami e*c. i v x
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Albo też :
Święty, Święty, Święty,

wiety ach Prześw -jły ;
Jezus Chrystus, niech pochwaleń będzie 

w Nayświętszym Sakramencie.
—

2V« ostatek mozesz przydać i tę Pieśń: 

Sądź pochwaleń ua wieki, nieśmiertelny Panie: 
Twoia laska, Twoia miłość, nigdy nie ustanie.

2. Tyś Pan wszystkiego Świata. Tyś Niebo zbu­
dował; i zlotemi Gwiazdami ślicznie ucnastowaŁ

3. Cboway nas póki raczysz, na tey niskiey ziemi. 
Jednak zawdy niech bęc' ziem, pod skrzydłami Twemi.

4. O Naysłodszy Jezusie, smiłuy się nad nami, 
Pa«:z nam grzechy odpuścić póki tu źyiemy.

OFIARO WARNIE PAINE
Jezusowi Nabożeństwa i siebie samego. 

Przyimiy Nayłaskawszy Panie Jezu Chryste Zba­
wicielu moy, to moie Nabożeństwo, i temoie wy­
mierzone kroki w Drodze nayóoleśuhyszey Męki 
Twoiey, które ia ofiarnie ku większey Chwale i upo- 
d »ban i twemu, na odpuszczenie wszystkich grze­
chów moich, na uproszenie sobie zbawień i wiecz­
nego, i na folge i uwolnienie Dusz w Czyszcu zo- 
staiących: i oddaię ci się zupełnie tym sposobem, 
iakoź s-ię Ty sam oddał na. Krzyżu wiszący Oycu 
Przedwiec znęmu. Niech ta okrutna Męka i Śmierć 
Twoia będziena zbaw ' enie moie i wszystkich grzeszni­
ków ; niech krew Twoia Nayświetsza obu y ie grzechy 
moie, i zagasi pożądliwości moie, Ą ią£»ń mi dał
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łaskę aa ogładami. i rozmyślnie Taiemnic Męki 
Two.jy, wzbudziłeś do politowania serce moie, i 
dałeś święte postanów inie w dobrym przedzięwzię- 
ciu, dayże tez skuteczną łaskę do wykonania. Ut­
wierdź to mocno w sercu moim, coś w nim sprawić 

•v.raczvł, umoerdy go ratunkiem twoim wyraź żywą 
' pamięć Męki twoiey w sercu i myślach moich, doday 

łaski i zdrowia, abym co raz z w ększym Nabożeń­
stwem mógł ieszcłe nawiedzić te święte Męki twoiey 
Mieysca, a potym drogą cnot i Przykazań twoich 
chodząc, w Rozpamiętywaniu Męki twoiey źył i umie­
rał, i szczęśliwie był zaprowadzony do żywota tego, 
w którym, iesteś i kroluiesz z Bogiem Oycem i z 
Duchem Świętym na wieki wieków, Amen.

I

Błogosławieństwo Chrystusa Pana,
Które dawał Nabożnym do Męki swoiey, wyięte 

Z żywota B. Angeli de Fulgino.

, Bądźcie Błogosławieni od Oyca mego, i od Ducha 
_■ Świętego i prawdziwie Błogosławieni Błogosławień­
stwem, które dawać będę w ostatni dzień sądu mego; 
(którzyście mnie przychodzącego na świat, nie od­
rzucali ; aleście mni< wzgardzonego do Gospody serc 
waszych z politowaniem przyimowali ; którzyście na­
jemną nagim, łaknącym, na Krzyżu zawieszonym, 
pragnącym i umieraiącym ubolewali, i współ Towa- 
rZyszamy moiemi bydź chcieli ; w tym bowiem 
wypełniliście uczynki Miłosierdzia.
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Odchodząc do Domu własnego, mów:
W Drogę pokoiu szczęśliwości niech nas wszech­

mogący i Milot * prny Pan prowadzi, i Anioł stroi 
z Rafulem S. niech z nanr. wespół idzie, abyśmy 
w zdrowiu i pokoiu tę Drogę odprawiwszy z wese­
lem do Domów naszych prżybydę. Podźmyź 
tedy w pokoiu w Imię Pański .

JEZUS, MARY A, JOZEF i 
ANNA.
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DROGI
NAYSWIĘTSZfcY PANNY

Według Troiakiey Taiemnice,

To iest :

Boleści, Pogrzebu i Radości 
z f'haiebnego Jey Wniebowzięcia 

NA TRZY CZĘŚCI ROZDZIELONE;

Z Przydatkiem

Należących do tych Dróżek Pieśni, 
Rozmyślania i Modlitw, dla większei wygody 

TONABOŹEŃSTWO ODPRAWUIĄCYM.

Na które zapraszaiąc sama Przenayświętsza Ma- 
rya Panna, Błogosławionemi nazywa, którzy cho­
dzą i strzegą Dróg Jey. Beat" qui custodiunt viąs 
meas. Proy. 8. Szczęśliwe to zaprawię Drogi, 
które do wiecznego prowadzą Błogosławieństwa. 
Chodźźe niemi, a zraydziesz Drogi do Nieba i 
Zbawienia, iak mówi Polyant. Maran. Maria 
-via ad coelos. a Joan. Damasc. przydaie : Mari" 
semita nostrae salutis.
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PRZEDMOWA i
DO CZYTELNIKA. ‘ ,

,Viedzieć potrzeba, Nabożny Czytelniku, że iakt 
róga Męki Jczusowey, którą dla zbawienia odpraJ' 

/ wić raczył, była troiaka: Pierwsza Boiesr a ; kiedy1 
będąc poimany w Ogroycu, po Mieście Jerozolim--* 
skim od sędziego do siędziego był prowadzony, 
ponosząc niezmierne trudy, prace i boleści, aż na’ 
Gorę Kalwaryi, gdzie na sromotnym łb-zyżu przy-’ 
bity podroż .;wcię skończył.

Mruga Żałobna, czyp pogrzebowa; gdy po 
śmierci z Krzyża zdięty z żałosną Processyą do: 
Grobu w skale wykonanego Lył zaniesiony.

Trzecia Chwalebna ; gdy z Grobu na żywot; 
nieśmiertelny powstał i do Nieba wstąpił. - | 

Tak też podobnym sposobem Troiakie Dróżki 
Nayświętszey Maryi Panny na Kalwaryi odprawować* 
się zwykły. Pierwsze nazywaią się Bolesne ; na pa­
miątkę owyct Boleści, które Przenayświętsza Marya1 
Panna na sercu swoim ponosiła, gdy za Chrystusem 
Panem i Synem swoim Naynulszym na Gorę Kalwa­
ryi postępowała , patrząc na bicie , szarpania, 
Mękę i śmierć Jego.

Dri’g’e nazywaią smutne czyli Za* ohne, przy 
których uważać mamy szczęśliwą śmierć i Pogrzeb 
Bogarodzice Panny ; gdy przez ręce Apostolskie pod 
Gore O wną aa padół Jozäfatow do Pogrzeb i za 
niesiona była.

Trzecie nazywaią się Wesołe ; przy których roz­
ważać mamy: z iak wielkim tryumfem i niewymowną 
SS. Aniołów i wybranych Pańskich radością trze­
ciego dnia po śmierci z Duszą i Ciałem też latka 
Boska do Nieba prowadzona była.
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Dla łey tedy Troiakiey Podroży Nayświętszey 
aryi Panny, Trojaka n< tych mieyscach świętych 

Sprawować się powinna koronka, to iest: Bolesna, 
Ogrzebu i Wniebowzięcia. Ż tych zaś koronek kaź- 

, .a zamyka w sobie siedm Pacierzy i siedrcdziesiąt 
^Pozdrowienie, które mówić potrzeba z Nabożeństwem 
ri rozmyślaniem przerzeconychTaiemnic, idąc po tych 
'Dróżkach według porządku ni ey opisanego.
, Te Troiakie Dróżki maią też Zupełny odpust 

adany. To iestStacye siedm kcściolow Tzvmskich, 
które Stolica Apostolska na wiecz tie czasy dozwoliła 
( ztery razy|w Roku, wte dni : To iest w dzień Wnie- 
ibówzięcia Nayświętszey Maryi Panny, w pierwszy 
idzieńpo świętach Znależenia, i Podwyższenia Krzyża 
świętego, w Trzeci dzień Świąteczny. Kfoby zaś 
lnie mógł na te dr.; wyrażone zostaćy któregokolwiek 
{dnia według sposobności i upodobania obchodzić bę- 
dzie te Dróżki, dostępnie Odpustu zupełnego raz w 
dok, a ten Odpust dla Podróżnych' stolica Apostoł­
ka pozwala od lat siedrni dosiec'aai. innych zaś dm

I przez cały Rok kto też Brożki obchodzi, dostępnie 
każdego dnia 100 Dni Odpustu. Tu iednak wiedzieć 
należy, że dla pozyskania odp uštu 1 Kościołów Rzym­
skich, w siedm! kaplicach, gdzie są naznaczone Sta­
cy e Rzymskie mówić potrzeba 3 Pacierze i 2 pozdro­
wienia, za tro .akio potrzeby Rzeczy Posnolitey Chrzc- 
ściańskiey, to iest: Za Po Iwyższeaie Kościoła Świę­
tego Katolickiego. Za wykorzenienie błędów Od- 
szczepieństwa, Pogaństwa etc. Za zgodę między ba­
nami Chrzęść'ańskiemi. kutie zaś kondycye i prze­
strogi do należytego tych Brożek obchodzenia też są, 
które się na początku Dróg Pana Jezusowych opisał1 r-. 
Idąc tedy po tych Dróżkach ile ci czasu nad przerzu­
cone koronki zbywać będzie, odprawiać możesz inne 
zwykłe Nabożeństwa swoie, albo Pieśni Nabożne 

5*
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według własności tych Taiemnic śpiewaj ; albo się 
rozmyślaniech zabaw, strzegąc się zawsze niepo 
trzebnych rozmow, śmiechów i iakiey nie przy 
zwoiośc ,

PIERWSZA TAIEMNICA 
BOLESNA

Dróżek Nayśw'ętszey Panny Maryi.
Na które wychodząc z wielkim aflecteir i skruszonym 

sercem uczyń Intencyą wychwalać Najświętszą Maryą 
Pannę i nabożnie rozpamiętywać Jey Boleści, śmierć i 
Wnienowzięcie, mówiąc przed wielkim Ołtarzem albo Koś­
ciołem : 1 Pacierz, Pozdrowienie i Wierzę i Następuiąca 
Modlitwę :

MODLITWA
przed Obchodami

famę Jezu Chryste Zbawicielu nasz, prz^ nu/, 
pokornie prosiemy, Nabożeństwo nasze, które na 
cześć iChwalę Przenayśwętszey Maryi Matni 'woiey 
zaczynam^ ; a day nam skutecznę laskę, abyśmy Jey 
Bc!eści, i żal z śmierci two ey także szczęśliwą 
śmierć i Chwalebne Wniebowzięcie zbawienn e roz- 
myśleiąc, Te święte Drogi z pomocą twc;ą pożytecz­
nie odprawić mogli : a potym w źy iu i przy śmierci 
naszey, Jey potężnego ratunku doznali. Amen 
Potym zaczyna się śpiewać Pieśń taka o Nap 

świętszy Pannie, albo tez naslępniąca:
Stała Matka boleściwa pod Krzyżem etc.
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Pierwsza Stacya Bolesna.
U GroBu Pańskiego.

Zdrowaś Marya etc.
Snopek Miry ulubimy, na piersiach moich odpo­

czywać będzie. Cant. 1.

ROZMYŚLANIE.
svažay przy tey Stacyi, iż złożony z Krzyża Zbawiciel 

wprzód odbiera ulubiony spoczynek na piersiach, czyli ło­
nie Bo]csr ey Matki swoiey, niż w nowonagotowanym Ka 
miennym Grobie ; abyś liznął Miłość i Dobroć Jezusa ku 
Tobie, który nie tak w Grobie, iak w sercu twoim po 
okrutney Mece spoczynku pragnie. Przygotuyže gndnv 
odpoczynek dla Zbawiciela twego w sercu twoim ; ale ęy 
wprzód wonnością cnot świętych staray sie, przyozdobić ; 
zamiast drogich oleyków i maści, obav ć pokutnemi łzami, 
miłością prawdziwą zapalić; prosząc B( esney Jezusuwey 
Matki, any svna swego zamiast Kamiennego Grobu w 
sercu twoim złożyła.

MODLITWA.
Panie Jezu Chryste, któryś czasu wieczornego przez 
ręce Nikodema i Józeía z nabożeństwem, drogiemi 
oleykau i maściami chciał bydź na swoim świętym 
ciele namazaný, i z płaczem Matki twoiey w Grob*e 
pochowany; daynam, pros.emj pokornie, obfitość 
łez serdecznych, abyśmy Jey p rzykładem ustawiczną 
pamiątkę chwalebnego Pogrzebu twego w sercach 
naszych nosić mogli. Który zyiesz i kroluicsz na 
wieki wieków. Amen.

Tu się «aczyna Koronka Boleści N. P. Maryi, gdzie 
mówić potrzeba: 1 Pacierz i 10 Pozdrowienia
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Druga Stacya Bolesna.
U Ukrzyżowania.

Zdrowaś Marya etc.
Stała podle Krzyża Jezusowego Matka Jego. 

Joan. 19.

ROZMYŚLANIE.
zypatrz s ię napłakanemi oczyma Bolesney Matce Je-

zusowey, na Górze Kalwaryi pod Krzyżem sloiącey, ara 
umierającego syna swego żałośnie poglądaiącey, a przyznać 
musisz z Bernardem świętym: żeaniięzyk wymowie, ani 
serce i myśl poiąc przemoże, -ak niezmierne boleścią na- 
fełnio ic byłyj Jey wnętrzności : Krzyż bowiem i Męka 

ai a Jezusa była oraz Krzyżem i Męką Nayświetszey Ma­
ryi Panny, gdyż te wszystkie boleści, które Chrystus Pan 
na ciele swoim cierpią’, ona na sercu swoim ponosiła. 
Podnieś i ty na Ukrzyżowanego Jezusa z nabożnym poli­
towaniem oczy, i uważ, że dla grzechów Twoich tak ha­
niebna śmierć na Krzyżu ponosi Zbawiciel ; a ieżeli od żalu 
serce twoie pukać się nie może, przynaymniey z serdecz­
nym atfektem rozmyślay Mękę, śmierć Jego, przez co 
zasłuzysz sobie, że cię umieraiący Jezus Matce swoiey w 
opiekę zaleci i do Ran nayświętszych łaskawie przytuli.

MODLITWA.
Panie Jezu Chryste , któryś obiecał wywyszony na 
Drzewie, wszystko do siebie Dociągnąć, na uzdro­
wieni' i zbaw:er:e Narodu ludzkiego : Przez ciężkie 
i niewymowne boleści NaymPszey Matki twoiey, które 
pod Krzyżem sioiąc, a na śmierć Twoię patrząc po­
nosiła, pociągowy serca nasze za Tobą, abyśmy 
Jey stopniami gorącey miłości i żałość* dostąpili 
owocu żywota wiecznego. Który żyiesz i królujesz 
Bóg na ffieki wieków, Amen

NB. Tu iest Stacya Rzymska Pierwsza.
Mówić potrzeba 3 Pacierze, 3 Pozdrowienia, 1 Wierzę 

w Boga. Idąc zaś mów: 1 Pacierz i 10 Pozdrowienia.
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Trzecia Stacya Bolesna
W Jaskini Obnażenia.

Zdrowaś Marya etc.
Obacz ie di ta sukienka iest Syna twego albo nie ! 

Gen. 37.
ROZMYŚLANIE.

Uwaź iak był niezm iernyżał Jakuba Patryarchy. gdy oba- 
czył zv-waw?oną sukienkę syna swego Jozefa coż dopiero 
za boleść i żal niewymowny przeraził serce Maryi, gdy 
widiiała syna swego y oczach całego ludu z szat obna­
żonego suk' ukę iego krwią zbroczoną w ręku okrutnych 
morderców ia twoie to grzechy iniewstydy io obraże­
nie ponosił Chrystm grzeszniku, aby cif purpura, krwi 
swi iey przyo li tał. Oplakuyże teraz utraconą niewinność 
twoi.;, i proś Nayświętszey Maryi kanny aby cię z cnot 
i s Kienki niewinności obnażonego Płaszczeni swoim Ma­
cierzyńskim pokryć raczyła.

MODLIT WA.
Panie Jezu Chryste, któryś Niebo i ziemię wszelką 
ozdobą opatrzywszy, Matkę Twą przeczystą sło­
necznym promieniem przyozdobić raczył; odsłon z 
oczu i serca naszego śmiertelną grzechową żałobę, 
a przywróć nam za przyczyną Matki twoiey Nay- 
'świętszey szatę niewinności i wiekuisiey ozdoby, 
'kói,, żyiesz i łsroluiesz na wieki wieków, Amen.

Mów 1 Pacierz i 10 Pozdrowienia.

Czwarta Stacya Bolesna.
U Trzee-ego Upadku.

Zdrowaś Marya etc.
rmem deptał prasę, a żaden z mężów ni c był zemną 

Paie 7. ‘
ROZMYŚLANIE.

Chrvsti1sZę>l’ai?’;Ż-'ram IJ0 upadał
nrystus, żaden się lednak iak miłosierny nie znalaz* kto- 
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ryby omdlewającego i pod Krzyżem upadającego ratował, 
alboprzynaymniey serdecznie rad nim ubolewał, oprocz sa- 
meyPrzenayświętszey Maryi. Ten upadek Jezusowy wyrażał 
słabość natury naszey, zawsze do upadku skłonney; iako 
sam doznaiesz człowiecze, gdyś nie tylkc trzykroć, ale 
podobno sto i tysiąc razy w rożne upada* . ;ćhy; i któż 
cię podźwignie z tak częstych upadków ? ty] o Matka Chry- 
stu owa, która od wszelkiey krewkości i słabości uwol­
niona była i dla tego nazywa się panna możną i ucieczką 
grzesznych. Proszę Jey pokornie, aby cię wspomogła 
upadającego pod Krzyżem rożnego utrapienia, a osobliwie 
w ostatni' godzinę śmierci, żebyś nie odpadł od Boga 
i nie wpadł na wieczną zgubę.

MODLITWA.
Panie Jezu Chryste, wspomożycielu słabości naszey; 
przez ciężką boleść Nayswięlszey Maryi Matki Two- 
ey, którą ponosiła, gdy cię idącego na Górę Kał- 

w aryi, i pod Krzyżem trzeci raz upadającego w idziała : 
Pros iemy Cię pokornie, abyś nas za Jey przyczyną 
mo?ą Krzyża twoi ego od upadku grzechów naszych 
zachować raczył. Który żyiesz i królujesz na wiel 
wieków. Amen.

Pacierz 1 i 10 Pozdrowienia etc.

Piąta Stacya Bolesna.
, U Bramy Zachodniey.

Zdrowaś Marya etc.
Opani wał płacz i smutek Bramy Jeruzalem.

licie 24.
ROZMYŚLANIE.

Uważay Matki Jezus owcy niewypowiedzianą boleść; gdy 
w Bramie JerozolimsMey syna swego Naym-lszego wielce 
spracowanego, i pod Krzyżem drugi raz ujadającego wi­
działa ; któ-emu żadnego ratunku lać nie mogąc, krew Jego 
Nayświętszą w Bramie, po drogach i ulicach Jerozolim­
skich , iak naykoszto wn ieysze Kleyn oty z uczciwością i na- 
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bożeństem zbierała , a zbieraiąc ziemię łzami oblewała. 
T)or omogay. i ty tey prace i płaczu Maryi, zbieray przez 
nabożne rozmyślanie na obmycie i zbogacenie Duszy twoiey 
Krew Jezusową, abyś tak przyozdobiwszy serce twoie 
mógł przyiac naspoczynekwyrzuconego z Jeruzalem Jezusa.

MODLITWA.
anie Jezu Chry ste, któryś od niewdzięcznych Ży - 

łów z Jeruzalem wyrzucony, w Bramie Sądowey pod 
ciężarem Krzyżowym drugi raz upad! j Day nam pro- 
siemy Cię przez boleść i Izy Matki twoiey Nayświęt- 
szey, abyśmy Cię do Bramy serca naszego wdzięcz­
nie przyimowali, i iuź więcey przez grzech i niew­
dzięczności nasze nie odrzucali. Który żyiesz i 
króluiesz na-wieki wieków, Amen.

1 Pacierz i 10 Pozdrowienia etc.

Szósta Stacya Bolesna.
U Serca Maryi.

Zdrowaś Mary a etc.
Poruszyło się wemme serce mre, gdyżem gorzko jcią 

napeln'ona. Thren. Í. 
ROZMYŚLANIE.

üwaz w iak ciężkich zostawało boleściach serce Matki 
Boskiey, gdy Naymilszego Syna swego iuż na śmierć ska­
zanego i między dwiema łotrami Krzyż na Górę KaKaryi 
niosącego potkała. Zdarzyłby to Bóg, gdyby i serce 
twoie z polito wania nad Bolesną Matką, Mękę Syna swego 
opłakuiącą, w gorzkie łzy rozpłynąć się moofo; Bo ie- 
żeli ta, która iest pełna łaski Boskiey, w tak ciężkip utra­
pieniu i żalach zostaie, iż Jey Boleści są do Morza przy­
równane; a czemuż my grzesznicy, których Morze nie­
prawości zalewa, tak twardenii i u eużytemy iesteśmy, że 
nad gorzką Jezusową Męką z rzewnie plączącą Maryą i 
iedney łezki z oczu naszych wypuścić nie możemy, czyli 
też nie chcemy. Ey płaczmy przynaymniey nad grzechami 
naszemi, ;eżeli z serdeczney miłości i politowania nad 
Jezusem z Maryą płakać nie możemy.
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MODLITWA.
rztbłogosławiona Marya Panno, smutnych Po­

cieszy ciałko, a Drogę zbolałemu Synowi Twemu 
zachodząca Naybolesnieysza Matłtc ; udziel sercom 
naszym Twoiey Boleści abyśmy gorzką Syna twego 
Mękę nabożnie rozpamiętywając, serdecznie opła­
kiwali : a potym z Tobą wesela i siecznego w Niebie 
zażywali. Przez tegoż Jezusa Syna twego, który z 
Bogiem Oycem i z Duchem Świętym, żyiei krobi? 
na wieki wieków, Amen.

Tu iest Stacy a Rzymska wtóra.
Mów 3 Pacierze, 3 Pozdrowienia, i 1 Wierzę w Boga 

etc Idąc zaś 1 Pacierz, i 10 Pozdrowenia.

Siodmii Stacy a Bolesna. 
W Wieczerniku.

Zdrowaś Marya etc
Pokaz mi, kędy katmisz, kędy odpoczywasz? 

Cant. 1.
R0ZM1SŁANIE

vaż na tym mieyscu, że Taiemnica Przenajświętszego 
Sakramentów wieczerniku nam darowana, iest całey Męki 
Jezusowey zebraniem. pokarm ter i napoy iest żywą pa­
miątką Męki i śmierci Zbawiciela naszego ; iest zadatkiem 
nieřozdzielney miłości i zjednoczenia Boga z człowiekiem. 
Tę miłość przedziwną Naymilszego Syna swego Matka 
bolesna wstępując do Wieczernika często rozpamięty wała, 
daiąc nam przykład, z iaką pokorą, miłością i gorącoś Ją 
do tey Wieczerzy przystępować mamy. Doświaczże samego 
siebie człowiecze, z iaką miłością, gorącością. i wiarą przy­
stępujesz dq tego Sakramentu? czyli godnie, czyli niegod­
nie i oziemble ? Jeżeli tak, wołayże z pokorną proźbą do 
Przenayświętszey Maryi Panny; aby. ona serce twoie go­
rącą miłością Boską rozpaliła i do godnego przyjmowania 
usposobiła, żebyś w życiu; a osobliwie przy śmierci tym 
pokarmem zasilany trafił na wieczny Traktament w Niebie 
ugotowany.
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MODLITWA.
[Najsłodszy Panie Jezu Chryste, któryś z głębo- 
kiey pokory nogi Uczniom twoi' n w W ieczerniku umy - 
wać raczył: a z nieogarnioney Miłości siebie sam ago 
dla nas w Przenayświętszym Sakramencie darował. 
Prosiemy Cię pokornie, ubyśmy twoiey pokory i mi­
łości naśladować mogli! a za przyczyną Mary Panny 
MatkiTwoiey godnie, i gdyby można iey affcktem 
do tey wieczerzyZbawicnney przystępuiąc wiecznego 
wesela i ziednoezenia z Tobą uczestnikamibydź mogli. 
Który žyiesz i kroluiesz na wiek" wieków, Amen.

Tu iest Stacya Trzecia Rzymska.
Koniec Pierwszey koronki Boleści N. Maryi P. Co zaś 

czasu zostanie od śpiewania koronki przydać się mogą 
Pieśni do tych Taiemnic należące.

WTÓRA ŤAIEMNICA
Żałobna czyli Pogrzebowa Drožek N. Maryi P.

Pierwsza Stacya Pogrzebowa.
W Domu N. Maryi P.

Zdrowaś Marya etc.
Domowi twemu należy świętobFwość. Psalm 92.

ROZMYŚLANIE.
Uważay, iż w tym Domku Nazaretańskim, “ik w Ogro­
dzie Niebieskim pełnym Cnot i świątobliwości Panieńskiey, 
wyniknął kwiat i Owoc Zbawienia naszego Jezus Naza- 
reński. Tu się w Przeczystych wnętrznościach Panny Ma­
ryi począł, tu mieszkał, póki na Krzyżu życie swoie dla 
Zbawienia naszego nie skończył. Tu także Matka wszyst­
kich żyiąCych Marya Panna po Chwalebnym Wniebowstą­
pieniu Syna swego przez24 Jat mieszkając, skończywszy 
na ziemi szczęśliwie życie swoie zasnęła w Bogu. Zkąd 
wnoś sobie: Jeżeli Nayświętsza Marya, Matka Boska, pełna 
Cnot i Łaski, od grzechu wszelkiego wolna ; a przez dług 
śmiertelności umieraiąc wypłacić musiała; iakże ty, który 
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iesteś Synem gniewu i w grzechach żyiesz, umierać nie 
masz? Więc poniewasz nie wiesz momentu i godziny 
śmierci twoiey, żyi na potym świątobliwie, pąmiętaiąc na 
śmierć; bądź wiernym sługą Maryi, Jey oddaway koniec 
życia twego, a nie obumrzesz na wieki w śmiertelności 
grzechowey,

MODLITWA.
Panie Jezu Chryste, któryś się w ubogim Domku 
za sprawą Ducha świętego, i Zwiastowaniem Archa­
nielskim dla nas z Przeczystey Dziewice narodzić ra­
czył, i z nią przewieszka wszy, Nayświętszą Duszę 
Jey, z ciałem na czas rozłączoną przez śmiertelne 
w’yroki, do Dziedzictwa tw ego naznaczył j oddal od 
nas za Jey Przyczyną wszelkie trwogi i pokusy w 
ostatnią godzinę śmierci naszey, abyśmy w tobie 
samym obumarli, żyli na wieki w Pałacach wieczney 
szczęśliwości, który z Bogiem Oycem i Duchem Świę­
tym żyiesz i kroluicsz na wieki wieków , Amen.

Tu iest Czwarta iStacya Rzymska.
Mów 3 Pacierze, 3 Pozdrowienia, i 1 Wierzę w Boga etc.
Tu także zaczyna się Druga Koronka Taiemnice Za­

niesienie N. Maryi Panny czyli Pogrzebowa, gdzies idąc 
mówić potrzeba -.Wierzę wBoga etc. 1 acierz i lOPozdrówie- 
nia. Co zaś czasu zostanie od śpiewaniakoronki, możesz na­
stępującą Pieśń śpiewać albo też inną według upodobania.

PIEŚŃ
o Nayświętszey Pannie.

Ty którąś pięknie dni swoie skończyła,
I w Palestynie szczęśliwie zasnęła,
Day dobrze skonać, bez grzechu poczęta,

Panienko święta.
A kiedy przydzie ostatnia godzina, 
Uproś nam łaskę u swoiego Syna: 
I żal za grzechy bez grzechu poczęta,

Panienko święta.
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Kiedy nam ęzyk śmiertelność skrępuie,
I myśli nasze rozum rozv .jzmt,
Uproś nam skruchę, bez grzech .1 poczętu, 

Panienko święta.
Twoy Syn a Bóg nasz, był przy zeyśeiu twoim 
Gdy będziem konać, Świętym Ciałem swoim, 
Niech nas posili, bez grzechu poczęta,

Pan:enko święta.
Tobie dwanaście Kapłanów służyli, 
Prosiemy żeby i ci z Tobą byli.
Przy naszey śmierci , bez grzechu poczęta, 

Panienko święta.
Józef Panieństwu twemu poślubiony, 
Ty z iedney, a on także z drugiey strony, 
Niech przy nas będzie, bez grzechu poczęta, 

Panienko święta.
Ziemi śmiertelne ciało daruiemy, 
W Godzinę śmierci duszęć oddaiemyj 
Do ręku Twoich, bez grzechu poczęta, 

Panienko święta.
Ciebie do Nieba z tryumfem Duchowie 
Zaprowadzili wespół Aniołowie, 
Nam też dopomoż, bez grzechu poczęta, 

Panienko święta.
Szczęśliwaś, którey Panieńskiego Ciała, 
Okrutna się śmierć dotykać nie śmiała, 
Bron'nagłey śmierci, bez grz< chu poczęta, 

Panienko święta.
Przez Boleść Twoię którąś w on czas miała, 
Gdy Syn Twoy konał, 1 yś pod Krzyżem stała, 
Uproś dobrą śmierć, bez grzechu poczęta, 

Panienko święta.
A że przy Tobie dano Kay ŁotrOw:, 
Za Twą przyczyną, i mnie grzesznikowi 
Niech Niebo dadzą, bez grzechu pcczęta,

Panisko święta«



78 Tatonnica żałobna

Szczęśliwyś Łotrze, ze z litości twoiey, 
Jezus z Maryą, był przy śmierci swoiey, 
Uproś lekką śmierć, bez grzechu poczęta,

Panienko święta.
A ci którzy iuź dni swoie skończyli, 
I ten straszliwy iermin Odprawili, 
Niechymaią pokoy, bez grzechu poczęta,

Panienko święta, Amen.

Wtóra Stacya Pogrzebowa.
Zdrowaś Marya etc.

Mocna iako śmierć miłość. Cant. 8.

ROZMYŚLANIE.
Uwaźay iak szczęśliwa śmierć, która z miłości Boskiey 
pochodzi; taką śmiercią zasypia Przenajświętsza Marya 
Panna ; ho nie chorobą iaką zwątlona ; ale miłości boskiey 
ogniem i niezmiernym pragnieniem widzenia Naymilszego 
Syna swego rozpalona życie skończyła. Zostawia z miłą 
chęcią Domek na ziemi, zostawia miłych Przyjaciół, i Ucz­
niów Synowskich; zostawia na czas Najmilszy Przybytek 
Duszy swey, i samego Boga mieszkanie, czyste Ciało Pa­
nieńskie; iiby się zFogiem w Niebie wieczną miłością złą­
czyła. 0 gdybyś i ty człowiecze z chęcią wszystkiego 
odstąpił, coć iest naymilszego na świecie, zapewne po­
zyskałbyś za ło samego Boga i w nim wszystko. Także 
przynajmniej1 ży i, żebyś do marności światowych, do po­
żądliwości chciwości serca nieprzykładał; a.ewBogV sa­
mym zatapiał, Jego miał obecnego w sorcu i myślach 
Twoich, Jemu wiernie i Nayświętszey Maryi służył, świę­
tych Aniołów czcił, wybranich Boskich i twoich Patro­
nów w Cnotach naśladował ; a tak zapewnie w miłości Bo­
skiey skończysz życie twoie i dostaniesz się do tego ży­
wota, gdzie Boga miłować będziesz na wieki.

MODLITWA.
Panie Jezu Chryste, który' z niesko'czorey mi­
łości i dobroci twoiey przytomnością Twą Boską
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śmierć i Pogrzeb Mátli tvvey z calem Dworem Nie­
bieskim przyozdobić raczył : Racz nam prosiemy w 
godzinę śmierci naszey bydź przytomnym z Nay- 
świętszą Matką, i sługam. tw< ‘emi, aby nam prze­
ciwne moe y czarta wskie szkodzić wnicrym nie mogły. 
Który zyiesz i Łroluiesz na wieki wieków, Amen.

1 Pacierz i 10 Pozdrowienia.

Trzecia Stacya Pogrzebowa.
Zdrowaś Marya etc.

Błogosławieni którzy w bogu umieraią.
ApOC, 4.

ROZMYŚLANIE.
faz. ż to pewna i nieomylna prawda, że iako kto żyie; 

tak też ni era: Ludzie dobrzy, Cnotliwi, świątobliwi dobrą, 
a źli, niezbożnizłą śmiercaią umieraią. Więc że śmierć ieśt 
dokończeniem wszystkich spraw naszych, za które nas, albo 
Błogosławieństwo w nieśmiertelnym życiu, albo śmierć i 
wieczne przeklęstwo czeka, staraymy się tak żyć świątobli­
wie , abyśmy śmiercią Błogosławionych i do żywota wiecz­
nego wybranych umierać mogli; czego dokażemy. ieżeli czcić 
naśladować będziemyMatki, Joską ; ona hewiem tych, którzy 
iey służą, którzy drogą iey Cnót chodzą ieszcze za ży­
wota Błogcsławicnemi nazywa i do wiecznego Błogos­
ławieństwa po śmierci zaprowadza.

MODLITWA.
Panie Jezu Chryste, klóryś wybranym twoim ob­
fitą w Niebie zgotował zapłatę, i II uszę Matki Two 
iey, zaraz po śńiLrc’ wiecznym obdarzył Błogosła­
wieństwem. Day nam za Jey przyczyną tak źyć cnot- 
’iwie; abyśmy śmiercią cprawiedli-vych umieraiąc 
wiecznego Błogosławieństwa wNiebiu dostąpić mogli. 
Który zyiesz i kroluiesz na wieki wieków, Amen.

1 Pacierz i 10 Pozdrowienia etc.
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Czwarta Siacy a Pogrzebowa
Zdrowaś Marya etc.

Zgromadźcie mi Świętych Jego ', którzy sporządzają 
Testament Jego nad ofiarami. Psál. 9.

ROZMYŚLANIE.
Uważay tu przedziwne sporządzenie Boskie, kiedy Prze­
czystego Ciała Matki swoiey nie pozwala nosić do Grobu, 
ani nay wyższym Monarchom Palestyńskim, ani kapłanom 
Faryzeyskim; ale tylko pokornym, i prostego serca Apo­
stołom świętym ; abyś ztąd uznał, iak czystego i pokor­
nego masz bydź serca, iak świętobliwego żywota, ieżeli tę 
Uwielbioną Arkę, którasamegoBogawsobienosiła, chcesz 
;aką usługą albo nabożeństwem uszanować i godnie wych­
walać. Starayżc się tedy aby iako Przenayświętsza Ma­
rya Panna przez wszystkie dni żywota swego wdzięczną 
zawsze Wszechmocnemu Bogu ofiarą była; tak też twoie 
usługi, ofiary i Nabożeństwa,.które Bogu i Maryi oddaiesz, 
zawsze czyste iniezmazane były; a zasłużysz sobie, że w 
godzinę śmierci, gdyż testamentem przydzie Duszę twoię 
Bogu oddawać, staniesz się miłą. Bogu ofiarą.

MODLITWA.
Panie Jezu Chryste, któryś przez Apoštoly, licz­
nie i prawowierne twoie, przeczyste Ciało zasypiają­
cej Matki twoiey, uczcić i pochować raczył. Day 
aby Dusza inoia wyzuta z śmiertelnego ciała, przez 
ręce wybranych twoich, do N‘ ibieskich roskoszy 
zaprowadzona była. Który źyiesz i kroluiesz na 
wieki wieków. Amen.

1 Pacierz i 10 Pozdrowienia etc.
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Piąta Stacya Pogrzebowa.
Zdrowaś Marya etc.

. Wywyższasz mię w Bramach śmiertelności, abym 
opowiadał chwalebności twoie w Bramach 

Córek Syońskich, Psalm 9.
ROZMYŚLANIE.

Uwaź że dwie są Bramy do żywota wiecznego; iedna 
wschodnia przy pierwszym przyłączeniu się do Boga przez 
Chrztu S. odrodzenie, Druga Brama Zachodnia przez prawą 
pokutę za grzęchy. Jeżeliś sobie zamknął pierwszą utra­
ciwszy niewinność, slarayzesię przynaymniey wcisnąć się 
Bramą* zachodnią przez Cnoty święte, dobre uczynki i 
wezesną Pokutę ; udaiąc się do Maryi Matki Boskiey, która 
iest prawdziwą Bramą oboiey szczęśliwości; abyś z glu- 
picmi i niedbałemi Pannami nie był odrzucony od Bramy 
Niebieskiey.

MODLITWA.
Panie Jezu Chryste, któryś Bramy nieskończonego 
miłosierdzia twego, przez nayłaskawsząMatkętwoię. 
wszelkiemu stworzeniu miłościwie otworzyć raczył. 
Racz nas prosiemy za Jey p'rzyczyną przypuścić na 
gody wiecznego wesela. Który żyiesz i kroluiesz 
na wieki wieków, Amen.

Tu iest Stacya Piąta Hzymsfca.
Mówić potrzeba 3 Pacierze, 3 Pozdrowienia, 1 Wierzę 

w Boga. Idąc zaś mów : 1 Pacierz i 10 Pozdrowienia.

Szósta Stacya Pogrzebowa.
Zdrowaś Marya etc.

Ręka Twoia tam mię w prowadzi, i utrzyma mie 
prawica Twoi i. Psalm 138.

ROZMYŚLANIE.
-»waż, ze Przenayświętsza Marya Panna przy Pogrzebie 

swoim, niewdzięcznym i niewiernym cudowne Dobrodziey
fi _____  
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siwa świadczy: dozna tego żydowin, który znać z lek­
kości dotknąwszy się Truaienki Panieńskiey ręce utracił; 
zaraz mu iednak przywrócone były, iak tylko uwierzył i 
żałował niewierności swoiey ; i na znak cudownego o; ro- 
wienia swego z affektem, wiarą i wdzięcznością ofiarował 
Matce Bos«. y białą Lilią. Chcesz i ty bydź uzdrowionym 
na Duszy i doznać, iak w życiu, tak przy śmierci oso- 
bliwszey Łaski i cudowney Obrony N. Maryi Panny; wych- 
walayże Ją w życiu czystem serc ara, Wycbwalay przed 
całym światem, staraiąc się przy Wierze prawdziwey na­
śladować Jey cnoty : a doznasz, że ci Macierzyńską w 
ostatniey potrzebie poda Rękę, i zaprowadź« do chwały 
wiekuistey.

MODLITWA.
Pani« Jezu Chryste , któryś ten Pogrzeb Nayświęt- 
szeyMatl i twey, przedziwneini Jaskami i cudami wsła­
wić raczył; prosiemy c<ę za Jty przyczyną, wżtaeć 
w sercach naszych prawą wiarę, gorącą ku tobie 
miłość, którąbyśmy przy zupełnym zachowaniu Przy­
kazania twego, Tajemnice przedziwne Wcielenia 
twego, przy tym Godność ! dostoyność Matki twey 
należycie czcić i wielbić mogli. Który żyicsz i 
krduiesz na wiek wieków, Amen.

Mów 1 Pacierz i 10 Pozdrowienia.

Siódma S tacy a. Pogrzebowa.
W Grobie N. Mary i Panny.

Zdrowaś Marya etc.
W wybranych Grobach pochoway umarłego. 

Gen. 31.
ROZMYŚLANIE.

razay, iak ochotną i Niebiescy i Ziemscy Obywatele 
Nayświętszey Pannie po Jey srcześliwey śr ierci czynili 
usługę: Aniołowie święci Duszę Jey Błogosławioną z we­
selem do Nieba zanieśli; Apostołowie święci, cudownie z 
całego świata zgromadzeni. “Ciał zmarłe z vielkim Na- 



nrożek N. Panny. 83

boîeiistwem na dolinie Jozafatowey’pogrzebli. T ty takže 
człowiecze uprzedzay innych w ochotney służbie Maryi; 
,tbyć przy śmierci z Synem swcim z Aniołami i SS. Pa- 
i onan i twemi na ratunek przybyła, i oraz szczęśliwą śmierć 
uprosiła ; bo dla tego na tym mieyccu, gdzie się ostatni 
sąd odprawować będzie, Matce swoiey Chrystus Pogrzeb 
zgotował ; aby ona :ako Matka miłosierdzia sługom swoim 
prawdziwymMiłosierdzie i zbawienie u Syna swego ziednała

MODLITWA,
Panie Jezu Chryste, Sędzio żywych i Umarłych ; a 
z przeczystey Dziewice Panny Maryi w czasie uro­
dzony, któryś na dolinie Jozafat, gdzie Sąd osta­
teczny odprawować będziesz, mieysce Matce swoioy 
po śmierci do Pogrzebu naznaczyć raczył : Day nam 
pokornie prosiemy , abyśmy wdzień ostateczny Cie-« 
Lie Sędziego łaskawego uznali, a miedzy wybrane 
Twoie, po prawey stro ie będące poPczeni byli. 
Który żyiesz i kroluiesz na wieki wieków, Amen.

Tu iest Stacy a szósta Rzymska
Mówić otrzeba 3 Pacierze, 3 Pozdrowienia, 1 Wierzę 

w Boga. Idąc zaś mów: 1 Pacierz i 10 Pozdrowienia.

P I E Ś Ń
O Nayświętszey Pannie M iry i w Grobie 

spoczywaiącey.
1.

Usta nasze smutnemi liech dziś brzmią Hymnan , 
Jako brzmiały prorockie usta nad Łzekami, 
Babilońskiego krain ; my w tey Palestynie

. Płaczmy, ze Pani naszey dukt życ nie płynie.
2.

Już prześliczna lilia w ciernie śmielci wpadła,
Róża wonna zwiędniała, i z Kwiatu opadła, 
już ostatnia godzina Maryi wybiła;
Wszystkich Kreatur smutków wielkich nabawiła.
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3.
plracif świat śliczną perłę ».eoszacowaną 
Niepokalaną Pannę, Niebem taxowaną. 
fruchleycie kreatury, gdy takie kleynoty 
Zabiera śmierć odważna, w których pełne cnoty,

4.
Z tey straty prawowierne dziś boleie serce, 
Gdy tonie w Oceanie żalów, nie w kropelce, 
I świat swoiey pozbywa miłey wesołości 
Gdy widzi Matkę Boską w cieniach śmiertelności.

5.
Już oczy miłosierne zamknęły powieka,
Które na tym padole cieszyły człowieka, 
Już Maryą do Grobu święci Piasto» owie 
Niosą, z wielkim lamentem Jezusa Uczniowie.

6.
A my nędzni grzesznicy, iak płakać nie mamy, 
Gdy Opiekunki naszey przez śmierć pozbywamy, 
O Maryo Nayświętsza! "ozbyi śmierci cienie, 
Jasność Twoię Anielskie niech rozgłorzą pienie.

7.
Składaią ciało święte ~ Jozafat dolinie,
Gdzie żywych i umarłych strasny Sąd nie minie, 
Apostołowie krzesła swde tu zasiędą,'
I z swym Naywyższem Sędzią wszystkich sądzić będą.

8.
Na ten Sąd Panna stanie, do nog się porzuci
Boga Sędziego, i tak gniewiego odwroci
Przez co Wesek wieli ne sługom swoim sprawi, 
Gdy ich od zguby wieczney w Jego Chwałę wprawi.

9.
Prośmyż Boga naszego, z Duchem świętym Syna, 
By Im Chwała na wieki, z ust naszych iedyna 
Za o brzmiała, że smutnym przy Maryi zgonL, 
Dadzą wieczne pociechy w Niebieskiey koronie.'

MODLITWA.
Święta Marya krolowa Niebieska, któraś przy zgo­
nie Twoim gorzko  ści śmierci nie uczula, ześ Ňicpr
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kalanie poczęta była. Bacz nam gorzką dla grze* 
chów naszych śmierć, Twoią śmiercią osłodzić, abyś- 
my wesoło (wzywaiąc Naj świętszych Imion Jezusa 
Syna twego, i Ciebie) życie nasze zakończyć mogli. 
Co nam niech da (en za Twoią poważną przyczyną, 
który w Troycy Swiętey iedyny Bóg źyie i kroluie 
na wieki wieków, Amen- .
Koniec Drožek Pogrzebowych i koronki żałobney Nay- 

świętszey Maryi Panny.

TRZECIA TAIEMNICA WESOŁA.
Chwalebnego Wniebowzięcia Przenay- 

świętszey Maryi Panny.

Stac y a Pierwsza.
Na Górze.

Zdrowaś Marya etc.
Już zima przeszła, powodź ustała, powstań i przy­

chodź Przyiaciołko. Antiph. Eccl-

ROZMYŚLANIE.
Łwaź, iż no żałosney i oraz Pog>'zebowey Taiemnicy, 
następnie Tryumf Chwalebnego niebowzięcia Przenay- 
świetszey Maryn Panny, który Niebo, ziemię i wszelkie 
stworzenie niezmierną napełnią radością. Na ten bowi *m 
Akt Chwalebny cokolwiek Niebo i ziemia zamyka w sobie 
ozdoby, tę, na większą Ws aniałość Maryi oddaie: Słońce 
swey wstępnie iasności, Gwiazdy zhiiaią się do korony, 
Miesiąc ściele się pod nogi, ziemia wonne wydaie kwiaty, 
święci gotuią się na przywitanie, Aniołowie w otwartym 
wyśpiewuią Niebie: Wszystko stworzenie iako krofowęy 
Nieba i ziemi oddaie się w poddaństwo. I my także, lubo 
osieroceni ziemianie, z radości tak chwalebnego Pa.1 i; kro 
lowey i Orędownicki naszey podwyższenia, słodkie łzy 
wylewajmy, serca affekta i całych siebie na wieczną Jey 
usługę od< aymy, ciesząc się pewną nadzieią ; że lubo Ma­
ry? do Nieba wstępnie , nas iednak na ziemi nie odstęr>L._
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MODLITWA.
VVszechmogący B«że, któryś osobliwszą Chwałą 
Matkę Syna twego ozdobić, i nad wszystkie stworze­
nia w Niebie wywyższyć raczył, prosiemy Cię po­
kornie ; niechay Jey po winną cześć na każdym mieyscu 
oddawamy 5 abyśmy ley ratunku w każdey potrzebie 
doznać mogli. Który żyiesz i krołuiesz na wieki 
wieków, Amen.

Tu się zaczyna Trzecia koronka wesoła Wniebowzię­
cia N. Maryi Panny, gdzie mow'ć potrzeba 1 Wierzę w 
Boga, 1 Pacierz i 10 Pozdrowienie.

Stacya Druga.
Wniebowzięcia N. Maryi Panny.

Zdrowaś Marya etc.
Wyzwoliła ubogiego od mocarza. Ps. 71.

ROZMYŚLANIE.
Nje chciała Matka miłosierdzia sama wstąpić do Nieba, 
pokiby nie uwolniła więźniów w tarasach mąk czyszczo- 
Tych ""ostających i przyczyniła przy sobie Dusz świętych 

do błagania Maiestatu f „skiego za naród ludzki. Proszę 
Jey pokornie, aby też i dnia dzisieyszego Dusze Rodziców, 
krewnych i przyiaciół twoich z Mąk czyszcowych do Nieba 
zaprowadziła o tobie także, gdy się sprawiedliwości 
I jsl icy tamże wypłacać będziesz nie zapominała.

MODLITWA.
INayłaskawsza Pani i orędownicko nasza Boga Ro 
dzji’0 Marya, któraś w chwalebnym poczcie Dusz i 
Czysz ca wyzwolonych do Nieba prowadzona była. 
Racz przy do konan . żywota mego zale :ić mizerną 
duszę moię Odkupicielowi moiemu, aby z upału grzy- 
chowego wyzwolona, ochłody wiekuistey stać się 
mogła godną. Przez tegoż Jezusa Chrystusa, który 
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z Oycem i Duchem Ś. zyie i krohiie n? wieki 
wieków, Amen

1 Pacierz i 10 Pozdrowienia.

Stacya trzecia.
Wniebowzięcia Maryi Panny.

Zdrowaś Marya etc
Witay Krolowa Anielska. 4nt. Eccl.

ROZMYŚLANIE.
Uważ co to za Tryumf był słyszany w Niebie, kiedy na 
przywitanie i przyięcie w Niebo wstępuiącey Pani i kroio- 
wey swoiey wszystkie chory Anielskie iednostaynym gło­
sem śpiewać zaczęły; Witay krolowa Anielska wytay 
Pani Archanielska. ik należało, aby Matka Boska, która 
Aniołów czystością, Serafinów gorącą Boga miłością prze­
wyższała, od .Aniołów przyjęta i nad wszystkie chory 
Anielskie wywyższona była. Spodziewasz się i ty wy 
chwalaćz Aniołami Maiyą w Niebie? starayże się o nie­
winne życie, kochay gorącą Boga md iścią, słusz wiernie 
Mary’, abyś się stał godnym w Poczcie Aniołów świę­
tych bydź zaprowadzonym do Nieba, i oraz z niemi wycii 
walać Maryą na wieki.

MODLITWA.
. INaychwalebni eysza krolowa Niebieska Marya 
Patino, któraś trzeciego dnia po śmierci w Uwiel­
bionym C:ele przez posługę Aniołów świętych przed 
Maiestat Bosk« zaniesiona byla; gdzie zażywasz we­
sela niewymownego ; prosiemy Cię przez te radości i 
niewymowne serca twego słodkości : racz nam uprosit 
cząstkę krulestwa T ebieskiego. Przez Pana naszego 
ezusa Chrystusa, który z Bogiem Oycem i z Duchem

S. żyie i krotnie na wieki wieków, Amen.
Mów 1 Pacierz i 10 Pozdrowienia.



Tciemmca w woła

Stacya Czwarta.
Wniebowzięcia N. Maryi Panny.

Zdrowaś Macy a etc.
Uprzedzili Xis ’çta złączeni z śpiewaiąccmi

P.W. 87.
' ROZMYŚLANIE.

trażay dalszy Tryumf w Nie »o wzi °tey Mary1' Panny, 
iako do Jey przywitania uprzedzaią s;ę Xiążęta Niebie­
skie: bo nie tylko vs^ystkT chory Anielskie: ale też w 
swoim pf rz<i Ikn i Ozdobie, wszyscy owi starego Testa- 
nentuśw ęci Patriarchowie, Prorocy, Krolowii Kapłani 
i ' (bra: jPańscy, których Proroctwa wypełniła, wydając 
na świat Zbawiciela, Drcge Jey z niewymowną pociechą 
zachodzą, upadając, niski pokłon oddaiąc, iako Krclo- 
wey Nieba  ziei Wycl valay i ty w seren twoim Boga, 
z ak ~?lk;ey Godności i Chwały udzieloney Ma-yi, kt ą 
i Aniołów i wszystkich świętych przewysza w Niebie, i 
przędze ląc innych do Jey pochwa ty i Nabożeństwa naśla- 

duy także w wierze, „adz.e: i doskonałości wybranych 
Pańskich abyś rożnem ’ Cnot śś. stopniami ivyze1 poste- 
pai godnym się stai bydź w liczbie wybranych Pańskich 
w Niebie i oraz z nienr zapatrywał Ję na Uwielbienie, 
i wiekuistą Chwałę Maryi.

MODLITWA.
jWaychwalebnieyszy w Św'ętych twoich Królu Nie­
bieską ki "yś w ludzkiey naturze Matki TwoieyNay- 
świętszey, tak wieli ie skarbi P.ieskończoney Do­
broci twoiey zachować raczył, ’ przewyższa św"!- 
tych i same Chory Anielskie. Day nam pmsiemy za 
ley przyczyną, v ernie naśladować wiernych sług 
twoich, abyśmy się onych wspołeczności w Nie­
biosach godnemi stali. Który źyicsz i kroluicsz 
na wieki w:?ków, Amen.

i Pacierz i 10 Pozdrowienia.
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Sta cj a Pi ąta.
Wniebowzięcia N. Maryi Panny.

Zdrowaś Mary a etc.
I Postawiono Stolicę Matce krolewskisy, Móra siadła 

po prawicy Jego 3. Reg. 2. 19.

ROZMYŚLANIE.
řI\i podnieś oczy i zdumieway się nad tak przedziwnym i 
przechwalebnym Matki Jezusowey do otwartegoKieba wpro­
wadzeniem; gdy iuż bowiem Wszyscy Obywatele Niebiescy 
z wielkim pragnieniem na przywitanie i przyięcie Prze 
nayświętszey Maryi Pánni czekali : Jedncrodzony Syn 
Boski Chrystus Jezus, chcąc uszanować Naymilszą Matkę 
swoię, przeciwko niey wychodzi, i mile Ją przywitawszy 
z niewymowną przyjemnością wzywa na zgotowany Tron 
w nieąię po prawicy swêy położony. Wzywa Oyciec Przed­
wieczny , iak Córkę swoię ; wzywa i Duch Przenayświętszy 
iak Oblubienicę swoię ; aby wywyższona na zgotowanym 
sobie od wieku Tronie, iako Pani i krolowa Nieba przy 
Maiestacie Troycy Przenayświętszey mieszkała wiecznego 
zażywała wesela. My zaś ziemscy obywatele, .gdy tak 
Chwalebnie i z weselem wszystkich obywatelów górnych 
w Niebo wstępującą Maryą upatruiemy, prośmy Jey ser­
decznie : aby o nas sługach swoich pamiętała, za nami się 
przed Maiestatem Boskim zastawiała i z mocy nieprzyia 
ciół naszych widomych i niewidomych w życiu i przy 
śmierci nas wybawić raczyła.

MODLIT VA.
ayiaśnieysza Krolowâ Niebieska, Matko i Orę­

downiczko nasza; któraś przy Chwalebnym itwoimdo 
Nieba wprowadzeniu, naybliżey samego Boga Sto­
licę, sobie od wiebów zgotowaną otrzymała, i między 
Bogiem a człowiekiem Pośrzedn:czką zoztała. Pro- 
siemy cię pokornie: racz ram przyczyną swoią zagnie­
wanego Boga ubłagać, a grzech w odpuszczenie i 
wieczne Zbawienie u Syna twego ziednać, który z
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Oycem i Duchem iSw’çtym žyie i kroluie na wieki 
wieków, Amen.

1 Pacierz i 10 Pozdrowienia etc.

Stacya Szósta.
Wniebowzięcia N. Maryi Panny.

Zdrowaś Marya etc.
'rzydz wybrana moia, przydź bodziesz ukoronowana* 

Cant. 4.
BOZMYŚLANIE.

raz iż korona Przenawświętszey Pannie z wielu miar na­
leży: nayprzod z urodzenia, bo ze Krwi krolewskiey po­
chodzi; należy z Męstwa i wielkich zasług, bc koronę 
zwycieżką olTzymała, gdy czarta przeklętego nieprzyja­
ciela narodu ludzkiego zwyciężyła i głowę mu starła! 
Należy z Poślubienia, bo na Niebie poślubiona była zaraz 
od Niepokalanego Poczęcia swego NaywyższemuMonarsze 
i klotowi nad krolmi Bogu zamemu; na ziemi zaś przy 
nienaruszonym Panieństwie swoim Jozefowi świętemu z Po­
kolenia Królów i Naywyższych Kapłanów pochodzącemu. 
Należy z Godności i wywyższenia nad wszystkie stworzenia; 
bo od samey Troyce 1 rzenayświętszey, Krolową Aniołów 
i wszystkich świętych ogłoszona, i owszem za Krolową 
Nieba i ziemi Chwalebnie po Wniebowzięciu swoim zaraz 
ukoronowana była, którey Bóg wszystko stworzenie oddał 
w moc i wieczne Poddaństwo. Przyimiyże i ty Człowiecze 
Przenayświętszą Maryą Pannę inż w Niebie Ukoronowaną 
za Krolową Duszy i serca twego, odday Jey na wieczną 
usługę wszystkie zmysły i siły, i owszem całego sienie 
za uoddaństwo ; aby ona paiuwała nad Tobą, i proś Jey 
pokornie, aby z przywileiu sobie od Boga danego raczy] ° 
cię przyiąć w liczbę sług swoich do Nieba naznaczonych, 
i żebcś Jer wiernie służąc koronę mógł dostąpić Wie- 
kuistey Chwały.

MODLITWA. ,
3 Naylaskawsia Krolową Niebieska Pani uasza m. 
łośęiwa, którą bój- roznemi darami i Przywileiapn 



Drohen N. Panny. 01

łaski swoii obdarzyć i ukoronować raczył. Racz' 
się prosiemy zastawić przed Majestatem Syna twego - 
za namigrzesznemi; abyśmy przed za! ugi dobrych 
UC3 y nkó i, i Mężnego nad .czartem, Światem i Cia­
łem zwycięstwa, koronę wieczną otrzymać mogli. 
Przez Jezusa Chrystusa Syna twego, który z Bog em 
Oycem, i z Duchem świętym žyie i krotnie na wieki 
wieków, Amen.

1 Pacierz i 10 Pozdrowienia1 etc.

Stacya Siódma i Ostatni i.
W Kościele Klasztornym.

Do którego idąc mów 1 Pacierz i 10 Pozdrowi e iia, a 
potym blisko Kościoła śpieway następuiącą Pieśń:

O Gospodo uw elbiona, nad Niebiosa wyniesiona: 
Stw'orcçs swego porodziła; Mlekiemeś go swym 
Karmiła. Pozdrawiaymy, Wychwalaymy

Pannę Przenayświętszą.
Co Ewa smętna straciła; Tyś przez Syna napra­

wiła: Oknenfś sięsłala do Nieba ; smucić sięnamnic 
potrzeba. Pozdrawiaymy, Wychwalaymy

Pannę Przenayświętszą.
Drzw imiś Króla Niebieski ego; Fo^tąRaiu świę­

tego : Wszyscy Jey ludzie śpięwaycie; bo przez vie 
zbawień : macie. Pozdrawiaymy, Wychwalaymy 

Pannę Przenayświętszą.
Marya Matko miłości ; Matko wszelakiey litości : 

Broń nas od skonania złego ; i od czarta przeklętego. 
Pozdrawiaymy, Wychwalaymy

Pannę Przenayświętszą.
Marya Panno nad Panny, niech Syn twój przez 

cię błagany, Wszystkie winy nam odpuści, i do 
•haski ąyyey przypuści. Pozdrawiaymy, Wychwalaymy 

Pannę Przenayświętszą.
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Przez Syna Panno Twoi ego ; Oyca Ducha Świę­
tego : Przybąd" na nasze skonanie; a day szczęsne 
dokonanie. Pozdrawiaymy, Wyehwalaymy,

Pannę Przenayświętszą.
Chwała bądź Panu naszemu; z Dziewice naro­

zenému, i Oycu Jego Wiecznemu ; takźeDuchewi 
więtemu. Pozdrawicymy, Wychwaiaymy

Pannę Pkzenay.ś więtsza.
.zyszedsz do Kościoła albo, przed Kościoł. Mów 

« Pacierze, 3 Pozdrowienia, 1 Wierzę w Boga.
Tu test Stacya Rzymska siódma. 

U wielkiego ołtarza. Następnie ostatnia.

MODLITWA i Ofiarowanie.
Dróżek Pannie Przenayświetszey.

O Nayłaskav<sza, i naya dmożnteysza Pani Nieba 
i ziemie Bogarodzico Mary a ! Skarbnico naywyższ ch 
Taiemuic: Wcielenia, Męki i Chwały Syna twego; 
orędowniczko grzesznychPoci eszycielkoutrapionych 
^adzieio opuszczonych; Olo my grzeszni, skoń­
czywszy te Drogi święte, według nieudolnych sił 
raszych Duchownych i cielesnych, upadamy do Nóg 
Mafestaťw twego, ofiarując serdecznym .'»fieldem to 
Nabożeństwo nasze, : pokorni ! upraszając; nie racz 

' gardzić fatygami i upliliarr i naszeui. źlatuy nas w 
potrzebach naszych dusznych i cielesnych, która ni­
kogo nie opuszczasz i nikim nie gardzisz. A cze- 
goby wtym naszym niedostatecznym umartwieniu nie 
dostawało, przyimi to prosiemy Cię łaskawie w 
poczet niezliczonych zasług i powagi Macierzyństwa 
twego, i z tym wszystkim ofiarny Jednorodzonemu 
Synowi swemu. Ziednay nam to ; aby nam dał zu­
pełne grzechów naszych odpvsczenie, skutecznę 
poprawę żywota naszego, pokov, zdrowie, żyzne 
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lata, zgodne i bespieczne pomieszkanie, od nicná- 
1 wiści i naiazdów Nieprzyiaciół naszych widomych i 

niewidomych, potężną obronę od grzechów śmier­
telnych i powszechnych, wszelką ochronę prawą 
Wiarę, żarliwą miłość Boską i skuteczną ttadzieię, 
szczyrei proste z wolą Boską przymierze 5 aby nam 
Syn twoy Jezus Chrystus, w wszystkim tym pobło­
gosławić raczył, co iest z Chwałą Jego i zachowa­
niem Przykazania Jego ; a potym żywocie do w * czney 
szczęśliwości, za powodem i Przyczyną twoią, niech 
nas doprowadź-, który źyie i kroluie Bóg w Troycy 
zupełney na wieki wieków, Amen.

Koniec koronki Wesołey, i Trojakich Dróżek Nay- 
świętszey Maryi i Panny.

LITANIA
do Nayswiętszey Panny Maryi,

Która się śpiewać ma od, wszystkich ludzi pod czas 
Mszy ś. czytaney po Dróżkach. .

Kyrie eleyson, Chryste eleyson, Kyrie eleyson. 
Chryste usłysz nas.
Chryste wysłuchay nas.
Oycze z Nieba Boże, Zmiłuy się nad nami. 
Synu Odkupicielu świata Boże, Zmiłuy się nad nami. 
Duchu Święty Boże, Zmiłuy się nad nami. 
Święta Troyco iedyny Boże, Zmiłuy się nad nami. 
Święta Marya, Módl się za nami.
Święta Boga Rodzicielko, Módl się za nam*. 
Ś więta Panno nad Pannami, Mo U się za nami 
Mątko Chrystusowa, Módl się za nami. 
Matko Łaski Bożey, Módl się za nami. 
Matko Nayślicznieysza, Módl się za nami. 
Matko Nayczystsz i, Módl się za nami 
Matko Niepokalana, Módl się za nam;
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Matko Nienaruszona, 
Matko Najmilsza, 
Matko Przedziwna, 
Matko Stworzyciela, 
Matko Odkupiciela, 
Panno Nayostropnieysza, 
Panno czci godna, 
Panno chwały godna, 
Panno Można, 
Panno Łaskawa, 
Panno Wierua, 
Zwierciadło sprawiedliwości 
Stolico Mądrości, 
Przyczyno naszey radości, 
Naczynie Duchowne, 
Naczynie Poważne, 
Naczynie dziwnego Nabożeństwa 
Rozo Duchowna, 
Wieżo Dawidowa, 
Wieżo z kości słoniowey, 
Domie złoty, 
Arko przymierza, 
Forto Niebieska, 
Gwiazdo zaranna, 
Uzdrow:enie chorych, 
Ucieczko grzesznych, 
Pócieszycielko utrapionych , 
Wspomożenie wiernych, 
Krolowa Anielska, 
Krolowa Pątryafcirow, 
Krolowa Prorokow, 
Krolowa Apostołów, 
Krolowa Męczenników, 
Krolowa Wyznawców, 
Krolowa Panieńska,
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Królowa WszystT ich Świętych, Módl się za nam.. 
Baranku Boży, który gładzisz grzechy świata, Prze­

puść nam Panie.
Baranku Boży etc., Wysłuchay nas Panie. 
Baranku Boży etc., Zmiluy się nad nami. 
Chryste usłysz nas.
Cnryste wysluchay nas.
Kyrie eleyson, Chryste eleyson, Kyrie eleyson.

Antyfona.
Pod twoię obronę uciekamy się Święta i jga Ro­

dzicielko , naszemi proźbami nie racz gardzić w potrze­
bach naszych; ale od wszelakich złych przygód racz 
nas zawsze wybaw ć, Panno Chwalebna i Błogosła­
wiona: Pani nasza, Orędowniczko nasza, Poprzed­
niczko nasza, z Synem twoim nas poiejflnay, Synowi 
twemu nas zalecay, t.w< iemu Synowi nas oddaway.
jJp Módl się za nami ś. Boga Rodzicielko.
R. Abyśmy się stali godnemi obietnic Chrystusowych.

MODLITWA.
Prosiemy cię Jezu Chryste, niech się przyczyni 
za nami do miłosierdzia twego teraz i w godzi.i? 
śmierci naszey, Błogosławiona Panna Matka twoia, 
którey PrzenayświętsząDuszę w godzinieMękl Iw oiey, 
miecz boleści przenikną : Przez rię Jezu Chryste 
Zbawicielu Świata, który zOycem i Duchem Świę­
tym žyiesz i kroluieez na wieki wieków, Amen

Il Y M NI.
Ś. BONAWENTURY.

Ciebie Matkę Bożą chwale uy, 
Ciebie Pannę Maryą wyznawamy ; 
Ciebie czci i chwali wszelki Okrąg ziemie
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Oblubienicę Oyça Przedw ecznego.
Tobie wiernie Aniołowie i Archaniołowie, Trony 

Xiążęta usługuią,
Tobie wszelkie potęgi, i mocy i Państwa hołd u i ą.
Tobie z weselem przytomni Cherubinowie i Sera- 

finowie,
Tobie wszelkie Anielskie stworzenie, nieprzesta- 

nym głosem wyspiewuią:
Święta, Święta, Święta Marya, 
Bogarodzico, Panno i Matko, 
Pełne są NieLicsa i ziemia 
Maiestatu Chwały, Owocu żywota twego: 
Ciebie chwalebny Chor Apostołów, 
Stworcÿ swego Matkę wychwalaj 
Ciebie Prześw’ętny Poczet Męczenników, 
Chrystusową Rodzicielką sławi;
Ciebie uwielbiony Wyznawców Orszak, 
Przybytkiem Troycy wyznawaj 
Ciebie łaskawy Poczet Panienek, czystości 
1 Pokory Mistrzynią ogłasza;
Ciebie wszystek Dwór Niebieski, 
Krolową Niebieską wywyższa, 
Matkę Boskiego Maiestatu, 
Wielbiąc cię prawdziwą 
Króla Niebieskiego Rodzicielkę, 
Świętą, słodką i. pobożną.
Tyś Pani Anielska i Brama Rayska^ 
Tyś. Stopniem Królestwa Chwały Niebieskiey, 
Łożnica i Arka pobożności i Łaski;
Tyś - źrzodłem, Oblubienicą,
I Matką Króla Przedwiecznego.
Tyś Kościołem i Świątnicą Ducha Świętego, 
I Całey Troyce Szlachetnym Przybytkiem, 
Tyś Pośrz^dniczką Boską Człowi ką, 
Miłośnicą śmiertelnych, Oświecicielką do Nieba 

Przeznaczonych. —
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Tyś Wspomożycielką woiuiących,
Patronką ubogich, mleczką grzesznych, 
Tyś Szafarką Darów niebieskich, 
Zwyciężycielką czarta i dumy iego.
Tyś Pani świ.la, iedina po Bogu Dusz naszych 

nadzleio.
Tyś iest Zbawieniem Ciebie wzywających Portem to­
nących. utrap’oaych pocedhą, ginących ucieczką.

Tyś Matką wszystkich Błogosławionych, zupełną 
po Bogu wszystkich Obywatełow Niebieskich 
pociechą.

Tyś Promotorką spraw'ed’iwych, Nawrocicielką 
błądzących, Obietnicą Patryarchów.

Tyś Prawdą Proroków , Zapłatą i Nauczył elką Apo­
stołów, Mistrzynią Ewangelistów.

Umocnicielką Męczenników, Przykładzie Wyznaw­
ców, O.zdobo Panienek.

Tys k«i wyzwoleniu człowieka wygnanego, 
Przyięła w swoy żywot Syna Bożego.
Przez C.ç zwodowawszy dawnego nieprzyjaciela, ot­

worzone Prawowiernym Królestwo Niebieskie.
Ty zasiadasz z twoim Synem na Prawicy Oy co wskiey.
Ty go racz błagać za nami, który ir a przyiść na 

zić żyw
Ciebie tedy prosiemy, racz nas wspomoc sługi twe ie 

którzy d-ogą Krwią Syna twego ' esteśmy odkupieni, 
Spraw abyśmy wieczney Chwały uczestn* ;ami byli. 
Zbaw Pani nasza lud twoy; abyśmy byli Uczesf 

nikam Dziedzictwa Syna twego.
Rządz nas i strzeż nas na wieki.
Każdego dnia Ciebie łaskawa Panno pozdrawiamy, 

pragn emi Cię chwalić,, myślą i nabożnym wo­
łaniem.

Kicz nas słodka Panno Marya, teraz i zawsze 
zachować bez grzechu.

świat sąd ych i umarłych;
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Mhiłuy się o Miłościwa Panno, 
Zmiłuy się nad nami.
Niech się stan.e z nami miłosierdzie two.e Panno

Marya, gdyż w Tobie ufność mamy.
W Tobie o Marya nadzieię pokładamy ! broń nas 

na wieki.
Tobie należy
Tobie Moc i

Chwała, Tobie rozkazowanie, 
sława na wieki wieków, Amen.

MODLITWA.
0 Naychwalebnieysza i wszelkiey czci najgodniej­
sza Panno Marya, która w przygodzie iesteś ratun­
kiem, w niebezpieczeństwie ucieczką, a po Chrystu­
sie pewne wiernych zbawienie; obroć oneTwoiemi- 
I* sierne oczy na nas sługi 1 służebnice twoie; a Je­
zusa Błogosławionego Syna twoiego, nam po tym 
wygnaniu łaskawego pokaz; pobłogosławże nam, i 
wysłuchay nas o łaskawa ! o dobrotliwa ! o miło­
sierna Matko, miey staranie o nas, wstawiay się z 
nami, abyśmy od Syna twego i od ciebie Błogosła­
wieństwo doczesne i wieczne otrzymać mogli.

Odchodzącym po skończonym nabożeństwie do Domów 
swoich, dai( się Błogosławieństwo z Najświętszym Sa­
kramentem, pod czas k'ó?eg€ śpiewa się; Święty, Święty, 
święty, iak wyrażono w Drogach P. Jezusowych na końcu.

Błogosławieństwo Panny Nayświętszey, 
które dawała Apostołom Świętym.

iech was błogosławi Synaczkowie i wszystek świat 
Pan Bóg Oyciec i Oblubienie Jezus Chrystus Syn 
moy Jednorodzony, i Duch Przenajświętszy iedyne 
kochanie moie, Amen.
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ÏJNF01 MACI A
O gradusach albo Stopniach Świętych kaaly, 

i iakie na nich są pozwolone Odpusty.
I. Nayprzod wiedzieć potrzeba, iż w Jeruzalem przed 

Pałacem Piłatowym czyli przed Ratuszem >y o wystaw io­
nych Gradusow, albo Stopni marmurowych Dwadzieścia i 
osm, których Zbawiciel świata Czasu Męk swoiey 6 razy 
przechodził; Pierwszy raz od Kaifasza do Piłata przypro­
wadzony. 2. Od Piłata do Heroda posłany. 3. Cd He­
roda do Piłata odisłany. 4. Gdy szedł na mieysce ubi zo- 
wania i koronowania. 5. Gdy po ubiczowaniu przed Sę­
dziego był postawiony i pospólstwu w purp..rze i koronie 
cierniowej >rzez Piłata mówiącego : Oto Gzłowek ! poka­
zany. 6 G( po Dekrecie szedł na Gorę 'G.iwary ą, aby 
tan był iako Baranek nie” inny za naród ludzki Garo ,vi my 
Te Stopnie z Jeruzalem Helena ś. Matka wielkiego Kon­
stantina Cesarza do rlzymu przeniosła, i przy Kościele 
Jana świętego na Luteranie postawiła; micysca te gdzie 
Krwie Pańskiey widoczne były znaki żelaznemi kratki mi 
dla uczciwości większey obwiodszy: co i po dziś dzie 
w Bzymie obaczyć możesz.

Jak tylko zas le SS. Stopnie w Rzymie stanęły, tak 
zaraz Bóg Wszechmogący osobliwemi ie cudamy obdarzyć 
raczył; wielkiemi z Nieba łaskami tych ludzi ibogacał, 
kté ’zy z nabożeństwa i uczciwości przeciw Chrystusowi 
Pani te święte Stopnie Męcząc obchodzili. Zkąd ta. wiel­
kie W ludziach ku tym Stopnion świętym zawzięło się Na­
bożeństwo , że od częstego klękania i przechodzenia, ibc 
w twardym i nieużytym kamieniu, rowi i doły się i iż po­
czyniły. Co widząc Stolica Apostolska pomnaża do 
tvch świętych Gradusów w ludziach nabożeństwo, i ielkie, 
odpusty pozwoliła, które się nazyweią

Indulgentiae Scalae Sanelae.
II. W Rzymie, któby na każdy dzień obchodzi. Gra- 

dusy, święte w łasce Bozey zostaiąey, dostępuię odpustu 
co dzień zupełnego. Tu zaś na Kalwaryi naszey, oprocz 
innych zupełnych odpustów, Drt góm Męki Jezusowey, i 
Matki nayświętszey z osobą nadanych, pozwala Stolica 
Apostolska na wieczne czasy odpustu zup< liego cztery azy 
w Rok ; którzy nabożnie przechodzić będą święte Gradusy,
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czyli’ Stopnie, w te dni : I. W wielki Czwartek, rachując 
czas od połnocy do połnocy przez dzień naturalny. 11. W 
Niedzielę świąteczną zesłania Ducha świętego. III. W Wi­
gilią Wniebowzięcia Nayświęlszey Panny. IV. W Wigilią < 
Podwyższenia Krzyża świętego, w które dni każdy dostę­
pnie odpustu zupełnego, raz tylko, w dzień naturalny. In- . 
nych ziewu dni przez Rok cały, ktokolwiek i kiedykolwiek 
przechodzić będzie te ś. Stopnie każdego dnia dostępnie 
Odpustu siedm lat, i siedem Quadragen, to iest 280 dni. 
Dla tęgo na Kalwaryi tuteyszey zawsze otwierają Się 
Gradusy, ile razy iaka kompania przyidzie.
Pom inności do pozyskania tych Odpustów 

przestrogi maią się zachować te:
I. Potrzeba spowiedź święta uczynić zupełną i Prze- 

nayświętszy Sakrament Ciała i Krwie Pańskiey z -nabożeń­
stwem przyiąć, modląc się na Intencyą Kościoła świętego 
i Oyca ś. Papieża, na ten czas panuiącego : także za od­
puszczenie grzechów swoich, nie przepominaiąc Oyczjzny 
i potrzeb publicznych. To iest : aby nas Bóg zachował od
torowego powietrza, głodu’, ognia, woyny, rożnych cho­

rob; dał Zgodę, jedność; szczęśliwe Panowanie Chrze- 
ściańskim Panem, Xiążęlom , Krolom etc.

II. Trzeba skruszonym sercem i nabożnie na kolana 
pOklękną.YSzy wszystkie Stopnie przebydź, ofiarując Oycu 
Niebieskiemu za grzechy swoie, zasługi Męki Chrystusa • 
Pana, i krwawe prace iego, który w Jeruzalem dla zba­
wienia naszego podeymował; i dziękując mu, że skrwa­
wionymi stopami swemi do Piłata przechodząc 6 razy, 
28 stopni poświęcić raczył.

■III. Kto ma dosyć czasu, idąc na Graduse, albo powra­
cając z nich lub też w kaplicy Piłatowey, może według 
uponobania swego przedłużyć modlitwę ; Ale pod czas od­
pustu i wielkiego tłumu ludzi, dosyć iest: Siedm Pacierzy, 
siedm Pozdrowienia, i jedno Wierzę w Boga, odprawić 
przechodząc przez Gradusy ś. które iezelibyś nie skończył,

- możesz kończyć w kaplicy, alboj przy kaplicy Piłatowey, 
gdzie osobliwie Taiemnice Męki Jezusowey są wyrażone. 
Tego zawsze przestrzegaiąc ; abyś nogami nie deptał po 
tych śś. Stopniach; ale kolonami tylko przechodził, dla 
uczciwości Krzyżów, i osobliwych Relikwii i kości świę­
tych tam założonych.
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IV Trzeba s: ę także ńyslrzegać wszelkiego tumultu 
i niecierpliwości, nie odpychać ludzi pod’eyszych, ale ci­
chego i pokornego Baranka Chrystusa Pana naśWniąc» 
czekać sposobności i czasu. Wszedszy zaś na Gradusy; 
długo się nie bawić, bo to iest rzecz naganna i pewnie 
nieuważna, gdy ludzie Tysiącami przed Gradesami cze­
kają a niektórzy na każdym Stopniu swoie Nabożeństwa 
przedłużają; słąd następnie w ludziach, którzy zdaleka 
przychodzą wielka niecierpliwość : ą czasem i do złych słów 
i obrazy Boskicy przychodzi. Niechże się tacy Boga boią, 
aby dla swego uporu, miasto odpustu na gniew sobie 
Boski nie zarobili.

V. Laski, kiie, oręże, tłomoki etc. na Gospodzie zo­
stawić potrzeba, albo też na pewnym mieyscu, albo znaio- 
mey osobie oddać, aby cisnąc się ieden drugiego nie ranił.

VI. Wyraźnie tu powtarzam, że iako raz tylko przez 
dzień może się odpust Zupełny otrzymać, tak pan tylko 
przez dzieii, trzeba przechodzić Gradusy śnięte dla utrzy­
mania zupełnego odpustu: ztąd nieuważnie sobie postępu’ |, 
którzy dwa, lub trzy razy iednego dnia obchodzą Gradusy 
święte. Lepiey tacy uczynią, gdy kaplice Drogi Krzyżo­
wcy obchodzić będą, bo przy tých ile razy się modlić będą, 
tyle razy odpustu dostąpić mogą za zmarłych, i za sie­
bie , lubo nie zupełnych, ale wielu lat i dni.

VII. Na ostatek kładzie się tu przestroga potrzebna; 
aby przy odpustach Kalwaryiskich miał każdy baczność i 
ostrożność około siebie, i nie lada komu, idąc do świetey 
Kommunii, lub na obchody Kalwaryiskie, albo też na Gra­
dusy ścięte rzeczy swoich powierzał; bo się wiele ta ich 
znaydu e, którzy niedbaiac na szkodę bliźniego, ar na 
obrazę Boską i karanie, pieniądze, zegarki w ciżbie za­
bierają, lak s'ę iuż kilka razy trafiło. Przetoż mądry kto 
iest i ostrożny, mądrze sobie ma postępować ; chustki, 
czapki, pacierze, Książki etc. przy sob’ê ostrożnie trzy­
mać aby w ciżbie nie szkodowaL "

VIII. Lubo niemasz żadnego wyraźnie naznaczonego 
Nabożeństwa, ido pewnych Modlitw do Gradasów św ę- 
tych, oprocz 7 albo 5 Pacierzy i Pozdrowienia, które od­
prawić potrzeba laGradusach, według Intencyi Kościoła 
świętego: Jednakowoż kładzie się tu krótkie Nabożeństwo, 
które ieżełi masz sposobność, możesz odprawić, przed odcho­
dzeniem,albopo skończonych obchodachGradrsów świętych.
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MODLITWA.
P-zed Weyściem na Gradusy.

O Bože! Nieskończonego miłosierdzia i Dobroci, 
który żadnego od s:ebie nie odrzucasz ; ale chociaż 
naywiększym grzesznikom, którzy po drogach nie­
prawości cale życie swoie chodzili, dla prawdziwey 
pokuty Miłosierdzie swoie oświadczasz i łaskawie 
wszystkie winy odpuszczasz; spoyrzyi z Dobroci 
twoiey namnieNaywiększego grzesznika (albo grzesz­
nicę); i racz n odpuścić wszystkie grzechy moie, 
oświeć s< rce moie, i day prawdziwą skruchę; abym 
z ak nay większym Nabożeństwem te Święte Stopnie, 
któreś tu sześć razy stopami Twemi Boskiemi i Krwią 
swoie nayświętszą poświęcił, mógł dnia dzisieyszegG 
obeyść, i gdyby možná łzami pokutnemi skropić; a 
potym opuściwszy drogi nieprawości, rozmyślaiąc 
z serdecznym politowaniem, Prace, Boleści, Mękę 
i Śmierć Twoię, Drogą Przykazań twoich z cnoty 
w cnotę, iak po stopniach postępuiąc, chodził, i 
doszedł szczęśliwie na Gorę Niebieskiego Syonu ; i 
tam Dobroć i Miłosierdzie Twoie na wieki wieków 
z wybranemi Twemi wychwalał, Amen.

MODLITWA.
Po skończonych Gradusach.

Bože! który dla odkupienia Świata, raczyłeś się 
narodzić, dać obrzezać, od žydów wzgardzić, ou 
.'adasza pocałowaniem wydać; dałeś się poimać, wią­
zać i iako niewinny Baranek na zabicie prowadzi:? ; 
przed Annasza Kaifasza, Piłata i Heroda, nicprzy- 
stoynie stawie, i przed niemi od fa’szywyeh Świad­
ków oskarżenie, zelzywości, urąganie, policzko­
wanie, poszyikowanie, zepłwanie, Twarzy zasło- 
nienie, biczowanie, cierniem koronowanie, z szat 
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obnażenie, na ^mJcrć osądzeni i, cierpliwie ponosić, 
gwoździami doKrzyża przybić, i na Krzyżu podnieść, 
między łotry postawić, żółcią i octem napoić i 
włócznią Bok sobie przebić dopuściłeś.

Ciebie tedy Panie Jezu Cbryste, przez tę Nay- 
świętszą Mękę Twoię, którą my niegodni rozmy­
ślamy, przezNayświętszą Krew Twoię, którąś Drogi 
twoie, i te SS. Stopnic obficie skropił, i przez święty 
Krzyż i śmierć twoię pokornie upraszamy: Wybaw 
nas od mąk piekielnych; a racz nas tam doprowa­
dzić, dokądeś zaprowadził Łotra z Tobą ukrzy­
żowanego. Amen.

Możesz przydać powracaiąc z Gradusow Litanią o 
Męce Jeztisowey.

LITANIA
O Męce P. Jeznsowey.

oezu ou uczniów opuszczony,
Jezu przed Annaszem i Kaifaszem postawiony,

8 es 
S

8 
N

V
£

Kyrie eleyson, Chryste eleyson, Kyrie eleyson. 
Chryste usłysz nas. 
Chryste wysłuchay nas. 
Oycze z Nieba Boże, 
Synu Odkupicielu Świata Boże, 
Duchu Święty Boże, 
Święta Troyco iedynyBoże, 
Jezu Nayboleśnieyszy, 
Jezu za trzydzieści groszy przedany, 
Jezu do nóg Uczniów nakłoniony, 
Jezu na modlitwie upadaiący, 
Jezu krwawym potem się pocący, 
Jezu pocałowaniem Judasza wydany, 
Jezu od żołnierzow zwj jzany, 
Jezu od Uczniów opuszczony,

Jezu ciężkim policzkim od żołnierza uderzony,
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4**źu od fałszywych Świadków oskarżony, \ 
ozu godnym śmierci osądzony,

Jeztf na Twarzy plwocinami oszpecony, 
Jezu sprosną chustą oczy zawiązane maiący, 
Jezu pięściami poszybowany , 
Jezu od Piotra potrzykroć zaprzany, 
Jezu związany do Piłata posłany, 
Jezu w białą szatę obleczony, 
Jezu od Heroda i iego żołnierzy wzgardzony, 
Jezu nad Barabasza gorszym osądzony, 
Jezu okrutnie biczowany, 
Jezu szatą szarłatną przyodziany, 
Jezu Cierniem ukoronowany, 
Jezu trzciną uderzony, I
Jezu od Ziydow na śmierć naysprośnieyszą po-1 

tęp my, |
Jezu Krzyżem obciążony, 
Jezu p«d Krzyżem upadaiący, 
Jezu z szat obnażony, 
Jezu gwoźdzami do Krzyża przybity, 
Jezu między łotry postawiony, 
Jezu od przechodzących zbluźniony, 
Jezu od Zydow wyśmiany, 
Jezu od Łotra urągany, I
Jezu krzywdami nasycony, 
Jezu żołoią i octem napoiony, 
Jezu aż do śmierci Krzyżowcy posłuszny, 
Jezu włocnią przebodzony,
Jezu z którego Boku wyszła Krew i woda, 
Jezu z Krzyża złożony,
Jezu w Grobie nowym położony, 
Jezii którego boleścią zleczem iestcśmy, 
Jezu za nas ukrzyżowany, umarły i pognębiony, 
Jezu prze? którego Męaę, śmierć i Rany zba­

wieni ies*.eśmy. >
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Baranku Bože, fetory gładzisz; grzechy Świata 
Przepuść nam Jezu.

Baranfeu Boży, który gładzisz grzechy Świata, Wy- 
słuchay nas Jezu.

Baranku Boży, fetory gładzisz grzechy Świata, Zmi- 
łuy się nad nami.

Jezu Chryste usłysz nas.
Je3tt Chryste wysłuchay ąas.
Kyrie cleyson. Chryste eleyson. Kyrie cleyson* 

Oycze nas etc.
K Niech będzie Imię Pańskie błogosławione.
K. Teraz i na wieki wieków, Amen,
V, Kłaniamić się Panie Jezu Chryste i błogosła- 

wiemy Tobie.
K. Iżeś przez Święty Krzyż twoy odkupił Świat.

MODLITWA.
Panie Jezu Chryste, któryś z Niebos z łona Oyca 
twego stąpił, i Krew twdię Najświętszą na okup 
grzechów naszych przelał; C iebie pokornie prosiemy: 
ażebyśmy w d*i eń sądu Twego na prawicy twoiey 
słyszeć zasłużyli : podźcie Błogosławieni. Amen.

JVB. Ponieważ się wyżey wyraziło, że starsi, słabi, 
niewiasty ciężarne etc. i - tór <y nie mogą obchodzić wszy­
stkich kaplic, dostępują tych odpustów, których i zdrowi 
ohchodząci wszystkie kaplice Kalwaryiskie ; byleby tylko 
w kaplicy Piłatowey te odprawili pacierze, które są na­
znaczone do wszystkich kaplic. Opro.cz tych jednak pa­
cierzy, maią też dokładać na końcu i tę krotką nastę­
pującą Modlitwę :

MODLITWA.
Panie Jezu Chryste, przez tę gorzkość, którąś cier­
piał dla mnie na Krzyżu gdy Nayświętsza Dusza 
''wo:ą z ciała wychodziła ; zmiłuy sięnadDuszą moią 

gdy z ciała mego wychodzić będzie, a racz ią zapro­

Opro.cz


106 Modlitwa

wadzić do żywota wiecznego w którym żyiesz i 
kroluiesz na wieki wieków , Amen.

Możesz przydać; Modlitwę, która iest położona wyżey 
po skończonych Gradusach ; i zaczyna się : Boże, który dla 
odkupienia świata etc. na ostatku zaś następuiącąmodlitwę.

MODLITWA.
Za odpuszczenie grzechów.

Boże, który żadnego od siebie nie odrzucasz; ale 
chociaż naywiększym grzesznikom, dla prawdziwey 
pokuty Oycowskle miłosierdzie wyświadczasz, i ubła­
gać się dopuszczasz ; weyzrzyi z Dobroci twoiey na 
prośbę podłościnaszey, a przez zasługi Naydroźszey 
Męk i śmierci Syna Twego Jednorodzonego, odpuść 
wszystkie grzechy nasze i oświeć serca nasze; ze- 
byśmy mogli grzeszni ludzie wybełnić Przykazania 
twoie ; w cnotach świętych postępowali i trwali do 
śmierci wŁasce Twoiey, Przez Pana naszego Jezusa 
Chrystusa, który z Tobą żyie i kroluie na wieki 
wieków, Amen.

W K PLIC Y HELENY S.
Rozmyślanie i Modlitwa.

Która się może odprawić w Uroczystość /należenia i 
Podwyższenia Krzyża świętego.

ROZMYŚLANIE.
U waż iako Helena ś. daleką podięła podroż, bo z Rzymu 
do Jeruzalem, aby Krzyża ś. w ziemi zakrytego z pilności ą 
szukała: iakoż szczęśliwie z natchnienia Bosi ego ten skarb 
drogi znalazła, od którego my grzeszni w każdych po­
trzebach pomoc, pociechę zbawień ieodnosiemy. Tenże znak 
Krzyża świętego pokażc się na dzień ostatni walnego s < u 
Boskiego na Niebie, dobrym wa pociechę, którzy będą 
zbawieni, złym zaś, którzy będą potępieni, nar ityd wielki.
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Uprasz* tedy Zbawiciela twego i Bolesney Maryi Panny, 
*akże i Heleny świętey z Wiel« ą ufnością, aby ten znak 
był ci na zbawienie.

MODLITWA.
n >że, który przy znalezeniu zbawiennego Krzyża 

Męki Twoiey Cuda odnowi eś; i między innemi dzie­
łami W szechmocności twoiey słabey pici niewieśeiey 
dobrego przedsięwzięcia Cnotę utwierdziłeś, gdy za 
pilnym staraniem Pobożney kroloweyHelenySwiętey, 
zbawienne Króla naszego Drzewo Krzyża świętego 
obiawić raczyłeś; daynam: abyśmy się starał* z pil­
nością dostąpić z Tym błogosławieństwem zbawienia 
wiecznego. Przez tegoż Jezusa Chrystusa Syna Twe­
go, który z Tobą i z D'ichem Świętym żyie i 
kroluie na wieki wieków, Amen.

3 Pacierze, 3 Zdrowaś Marya, 1 Wierze,.

Pieśni Kai wary iskie.
Te się zwyczaynie śpiewa ją: w

1. W Wigilią Znaczenia i Podwyższenia Krzyża s. gdy 
Processya wychodzi z Drzewem Krzyża świętego 

śpiewa się:
PIEŚŃ.

Krzyżu Święty nade wszystko, etc. 
PIEŚŃ.

Która s*ę śpiewa wychodząc na Obchody Dróg Pana 
Jezusowych.

Bozmyślaymy dzi«' wierni chrześcianie etc.
NB. Insze także Pieśń mogą się śpiewać, iako ta; 

Oycze Boże Wszechmogący etc. O duszo wszelka Na­
bożna. czielać ie od Kaplicy do Kaplicy, póki nowe nie 
ędą wydane. Każda także kompania n oże śpiewać wed­

ług swego upodobania Pieśni sobie wiadome.
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NAUKA WYRAŹNIE YSZA
o Odpustach Kalwaryiskich dla zupełnego zro-l 
zamienia, osobliwie ludziom prościeyszym poĄ 

dana, o którey zawsze pamiętać potrzeba. I
I- Oprócz tegr co si ? napisało z początku na kar­

cie 3i 5 wiedzieć potrzeba, że na tey Kalwaryi są 
Troiakie Odpusty Zupełne : Jedne są nadane tym,’ 
którzy obchodzą Gradusy 8., Drugie tym, którzy 
obchodzą Drogę Krzyżową 3 którzy obchodzą Dróżki 
N. M. Panny. I dla tego są na trzy dni podzielone, 
ponieważ żaden nie może dostąpić Odpustu zupeł­
nego , tylko raz w dzieó, iako to wyrąza Dekret 8. 
Kongregacyi potwierdzony od Inuocencyusza XI 
Co się iednak ma roz,umieć, o Odpustach Zupclnicli 
żyiącym nadanych, bo za Dusze w czyscu zostaiące 
możesz dostąpić wiele razy w dzień odpustu zupeł­
nego i ofiarować go za nie.

II. Wiedzieć i to należy, zenie każdego dnia i 
nie na każdą uroczystość , ani też przy każdey ka­
plicy są iednaki*»odpusty ; ale rożne, w rożne doi i 
uroczystości. I tak noprzykład , kto obchodzi Gra­
dusy w dni naznaczone, dostępnie za siebie odpustu 
zupełnego, winne zaś dni, i owszem każdego dnia, 
dostępirwj|odp-jsfu 7 lat i tyleż Quadragen, to iesl 
dni Ä80. Tak też i o Drogach Męki Pana Jezusowey 
że nie każdego dn a są iednakic odpusty trzeba wie­
dzieć, ale raz większe, drrg raz mniejsze. To ies 
iednego dnia zupełne, drugiego 7 lat, albo sto dni 
Tych ndnak które nie są zupełne może każdy wici 
razy sam za s.ebie dostąpić, i dla tego.

III. Pamiętać o tjTm potrzeba, że na Drogacl 
MękiP. Jezusoweynie wyrażaią sięStacye Rzymskie 
to iest Opusty 7 Kościołów Rzymskich, bo te lub» 
są wi?cznemi czasy nadane od Stolicy Apostolskiej 
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iednakowo nie na każda uroczystość ; ale tylko na 
Uroczystość. Znalezen a i Podwyższenia Krzyža. Na 
drugi dzień świąteczny, i na Uroczystość Wnie­
bowzięcia N. Maryi Panny, i oprócz tego raz w Rok, 
kiedy się wykładać będą Tab iczki z tym napisem: 
Stacya Rzymska: w te tedy dni trzeba mówić: 3 Pa­
cierze, Troie pozdrowienia i jedno Wierzę przy siedmi 
Kaplicach; to iest: I. u. Ś. Rafała. II. Na Górze 
Oliwney w Ogroycu. lit. u Annasza. IV. u Kai- 
fasza w Piwnicy. V. u Heroda. VI. w Bramie za- 
chodniey. VIL u S. Heleny. Te zaś Odpusty że są 
wszystkiezupełne  Jeden ofiarny za siebie samego gdzie 
cbcesz. Inne za zmarłe według upodobania Twego ; 
trzeba iednak sobie postanowić, za których zmarłych, 
czylizaOyca, czyn zaMatkę, albo za przyiaciołyetc.

Ale ludziom prostym nie trzeba głowy łamać, 
dosyć na nich będzie, gdy będą mieć wolą dostąpić 
wszystkich odpustów, lak zupełnych, iako niezu­
pełnych, i iedne ofiarować będą za siebie, inne 
za Dusze w czyscu zostaiące.

IV. Sposob odpiawowani« tego Nabożeństwa 
iako się zaczął, tak zawsze zachowany będzie, iezeli 
iako okoliczności słota, nie przeszkodzi. To się tylko 
odmieui, źe Nocna Proccssya w wielki czwartek dzie­
lić się będzie na dwa razy. W Plwnycy u Ralfasza 
przestanie', a w wielki Piątek z Piwnycy z rana dal­
sze stacye obchodzić się będą.
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nabożeństwo

BABKI JEZUSOWEY

DO

A

MATKI NA YŚWIĘTSZEY

MARYI PANNY
na

Górze Chełm m Górnym Śląsku
Łaskami i Cudami Slawneyj '

dla

Nabożnych, z rożnych Xiąg
Zebrane ;

Z krotkiem wyrażeniem i opisaniem Obrazu Teyże 
Anny Świętey lak się na tę Gorę dostał.

ZACHĘCENIE
do Nabożeństwa

ANNY ŚWIETEY.
Każdy to z Wiernych przyznać musi, że po Boga 
i Nayświętszey Maryi Pannie, Naywiększego posza­
nowania i osobliwszego Nabożeństwa godnaiest Anna
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Święta; która Godnością Wnuka swego, a Pana na­
szego Jezusa Chrystusa ; Dostoieństwem Córki Nay- 
świętszey Maryi; wysokością Cnot ; Doskonałością 
życia, obfitością nieprzeliczonych Łask i Cudów na 
całym wysławiona świecie, na powinne sobie zasłu­
żyła poszanowanie. Bo icźeli sam Bóg nad wszystkie 
Niewiasty, tak wielką uczcił ią Godnością, źe ią wy­
brał za Matkę Matki Syna swego ; Jeżeli Aniołowie 
i Święci Pańscy zachęcaią nas do powinnego Jey 
Nabożeństwa ; Jeżeli samaNayświętszaMarya Panna 
zaleca toż do Matki iwoiey Nabożeństwo ; a któż z 
nas tak będzie oziębły, żeby się nie zachęcił do wy­
sławienia i wielkiey atronki Anny Świętey ? ] isze 
R. P. Franciscus a S. Marya Chronista Carmelitarum. 
Tom. 1. Annal, reform. Carmeli. 1. 5. c.J>. źe Wie­
lebna Anna od Ś. Augustyna, zakonica Świętobliwa 
i cudami sławna, wystawiwszy Kościoł pod Imie­
niem Anny Świętey, wielce pragnęła coby też na go­
dną pochwałę S. Anny miała napisać na murach i 
ścianie tego Kościoła? aż gdy o tym myśli, usłyszała 
Aniołów wdzięcznie śpiewaiących tę Antyfonę: O 
Błogosławiona Anno ! która zawsze kroluiesz z Anio­
łami, pamiętayże tamże o nas, abyśmysięgodnemi 
stali Towarzystwa Twego. Które słowa na wieczną 
pamiątkę w tym kościele napisała, abyśmy i od sa­
mych Aniołow zachęcenie wzięli do wychwalania 
Anny Świętey.

Pisze święty Author Ł P. Thomas a S. Ignatio, SS, 
Theologiae Lector et Devotionis S. Anuae Promotor: 
że pewny młodzieniec przez życie swawolne całą stra­
ciwszy Fortunę, uczynił przedsięwzięcie o chlebie 
proszonym iść do Kompostelli do Ś. Jakoba, z wielką 

' iednak skruchą i żąłem za grzechy swoie prosił P. 
Boga, abyktó ego świętego na pociechę strapionego 
serca iego zesłać raczył; aliści pokazuie mu Ś. Ja­
kob wi domie w Pielgrzymskiey postaci i rzec™ dę>
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niej«o : Jeżeli żądasz pociechy, proś o ratunek Świę- 
teyAnny, szanuy tę Świętą laiorość, która wino 
wieczney radości i życia wiecznego wydala. Ta iest 
Poc:eszyc?elka, utrapionych zasmuconych radość, 
ubogich podpora ; więźniów ucieczka. Ta smutnych 
rozwesela, żebraków wspiera, chorych uzdrawia, i 
nikogo z szczyrą ufnością udaiącego się do siebie nie 
oddala; ona tobie zasługami swemii modlitwami od 
Pana naszego Jezusa Chrystusa Wnuka swoiego po­
moc i pociechę uprosi. Ty zaś we wszystkie przez 
Rok wtorki i iak Naywiększym Nabożeństwem od­
prawiać będziesz po Troie Oycze nasz i Zdrowaś 
Marya; z wielką ufnością śv iecić będziesz Światło 
przed obrazem Anny ŚwięCey, a będzie ci dobrze i 
będńesz pocieszony, w wtorek albowiem Ś. Anna i 
urodziła się umarła. Czyńźe to Synu na co cię na­
mawiam, a bez wątpienia szczęśliwie powodzenie 
duszy i ciała za zasługami Ś. Anny otrzymasz. Ita 
praefatus Author de gratiis etMiraculis S. Annae, Parte 
2 art. 1 Exempt 1 zkąd wnoś sobie, ze i święci zchę- 
caią nas do Nabożeństwa ku Aunk Świętey.

Jacobus Polius Cap. 18. Mirac. 15 et Petrus Wilder 
ad Cap. 7. Opisnie, że pewny sługa Boski z wielkim 
Nabożeństwem zwykł był zawsze mar lać Różaniec 
do Nayświętszey Maryi Panny, która mu się czasu 
pewnego w śliczney postaci pokazawszy rzekła : Synu 
moy bardzo mi wdzięczną rzecz czynisz, odprawuiąc 
do mnie Różaniec; ale osobliwi? by mi się to esztze 

)dobało, gdybyś na końcu każdego Różańca iedno 
Oycze nasz i Pozdrowienie Anielskie dodawał na 
Chwałę Nayukochańszey MalkimoieyAnny Ś. i chcę, 
abyś o tym wiedział, że wszyscy, którzy iąw życiu 
doczesnym czczą, będąratowam w potrzebach swoich, 
i w ciężkim skonaniu swoim osobli wszą pomoc po- 
Czuią i umocnienie. Te przestrogi pobożny mąż ode-
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brawszy z większym ieszcze Nabożeństwem czcoąc 
Annę Świętą, i innych wiciu swoim przykładem do 
tego zachęcił, a osobliwie o Jey Święte starał się 
Obrazy, aby po wielu micyscach były malowane. 
Na koniec gdy iuż słabego domowi odstąpili, chory 
naywiększym, którym mógł głosem Niebieskie wi­
dząc widzenie zawołał: Oto przychodzi Matka moia 
Anna Święta, z naysłodszą córką swoiąMaryą i Wnu­
kiem Jezusem, gdy się c.iź Goście Niebiescy do łóżka 
■chorego przybliżyli, rzecze do niego Nayświętsza 
Marya Panna': Wiray moy Bracie Nayukochańszy, 
którey odpowiedział Chory : O Marya ! iżeliż ia iestem 
godzien być zwanym Bratem Twe'm? Rzecze do niego 
N. Marya Panna : Jeżeli Matka moia Anna S. Matka 
Twoia ukochana zawsze w sercu Twoim była, toć 
Bratem moim iesteś ; wszyscy podobnie Matkę moię 
szanuiąci Bracią moiemi i Siostrami są, podź teraz, 
koronowany będziesz. Otóż masz zachęcenie od sa- 
mey Nąyświętszey Maryi Panny. Więcey nie kładę 
przykładów aby ie so sie kto nie poczytał za niepo­
dobne , ale tylko przywodzę słowa Opata Trithe- 
miusza, który na pochwałę Anny Swiętey zachę caiąc 
każdego do Pilnieyszego ku niey Nabożeństwa, tak 
napisał: Nikt nie wierzy, nikt tego poiąć, ani wyra- ’ 
zić potrafi, iak wielkie i niesłychane Bóg koch: 'ą- 
cym Annę Świętą zwykł świadczyć dobrodzi ystna, 
tylko ten, kiórego samo doświadczenie utwierdzi", 
Wiemy to dowędr .e, że nieprzeliczona znayduią się 
ludzi możnych, zacnych, uczonych, Duchownych i 
éwiçîkich, bogatych i ubogich, młodych i starych, 
zgcła każdego stanu, którzy przez Nabożne wzywa­
nie Anny Si.ętey w ciężkich utrapieniach pocieszeni 
bvii: w nędzy, ubóstwie, i w ostatniey potrzebie cu­
downie wspomożeni, od ciężkich szata ' skich pokus 
w bawieni, od niebespieczeństwa duszy i ciała za-
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chowani w długich i zaraźliwych chorobach i niemo­
cach uzdrowieni. Ale któż to zrachować może, iak 
wielu Anna Święta w rożnych potrzebach ratowała; 
w drodze na morzu od rozboynifców i złych ludzi ; 
którzy nie iednego z fortuny, towarow i życia samego 
złupić chcieli obroniła ; iak w>elu z wyęz.enis nie- 1 
bespicczeństwa śmierć wybawyła, od zarazy i złego 
powietrza zachowała ? li to to wypowie i doskonale 
opisze: Jak wielu ozięble źyiąeych ogi _em Miłości 
Boskiey zapaliła ; iak wielu w złych nałogach i cięż­
kich grzecjiach zastarzałych, do prs wdziwey pokuty 1 
przywiodła? iak wielu w grzecnach zanurzonych i o ’ 
zbawieniu własnym powątpiwaiących z rozpaczy i s 
desperacyie prawie ostatniey wyrwała, do nadziei c 
zbawienia, do ufności w Miłosierdziu Boskim przy- 
czyną swoią zachęciła? Jak wielu, którzy iuż mieli j5 
bydż potępieni, od zguby włczney wyprosiła ; Kto 
to wyraz- ? ak wielu iuż umarłych do żywota pru ~- 1 
wróciła, innych obocznością swoią przy ostatnim1^ 
zgonie nawiedzała, miłe cieszyła, o wiecznym zba­
wieniu upewniła, i do samego zapro wadziła Nieba.
- Gdybym miał, mówi. tenże Nabożny Opat, głos ’’ 
żelazny, pierś stałowe tysiąc ięzyków, nie mógł- 
bym wszystkie Dobrodzieystwa i cudowne łaski wy-b 
razić, które Nabożnym do siebie Anna Święta świad- e 
czyć zwykła : wi ;rz:ie mi, którym sam doznał, iak^ 
prędka, iak ochotna w każdey potrzebie., w każdym^ 
utrapieniu do poratowania i pomocy Anna S. Kto-^ 
kol wiek ią za Patronkę swoię obiera ; ktokolwiek w 11 
ley służbie i Nabożeństwie trwi statecznie, szczę- ^' 
śliwynr. ' błogosławionym nazwać aię może i spodzie­
wać 'ę powinien zbawienia wiecznego.

. ięe i ty człowiecze, 'eżel' w iakiey zostaiesz 
potrzebie, ieżcliiak e cierpisz utrapienie; ieżeli m 1 - 
:aka ciężkość nasumnLniu twoim, ieżeli iakiepr/*0

. dl •' i «. -ub *■- »'< -V
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niesz dostąpić udawayže się z ołnoscią i szcz,.
■rym Nabożeństwem do Anny Swiętey, a wszystko 
otrzymasz. co do zbawienia twego pragnienia na- 
ležy; bo to niepodobna, aby iey w czym miał od­
mówić Wnuk Nayświętszy Jezus Chrystus. Cale bo­
wiem Niebo i wszyscy Obywatele Niebiescy wielce 
szanuią i powazaią Annę Świętą, iako Matkę Matki 
Boskiey ; i ieželi o co Boga prosić będzie z? Nábož­
ném; ku sobie, Wszyscy Święci sę^e modlitwy z Ji 
froz.bą złączą, aby to otrzymała, ,o co Boga prosi, 

owszem sam Nayświętszy Jezus często przez za- 
iluginaymilszey Babki swo ey osobliwsze nam świad- 
izy Łaski ; aby nas do Nab< 'eństwa ku niey zenied- 
lanego, niby iakiemy pobudkami i podarunkami za- 
ihęcil. Ktokolwiek tedy nawiedziać będzie Święta 
ialwarya, niechayže nie zapomina i Annę Świętą 
Zwiedzić w tuteyszyra Kościele cudami i laskami 
>lawną, i to krótkie do niey odpra w ć Nabożeństwo.

MODLITWA.
którey iest wyrażony Sposob Ofiarowania się Annie 

I świętey i obieranie Ją sobie za osobliwą Patronkę.
O Nayświ *’sza Boga rodzicielki Matko, Przechwa- 
lèbnaAnnoSwiçta ! oto ia grzeszny (albu grzesznica), 
ubieram Cię so ie dnia dzisiejszego za rnoię I “ayoso- . 
bliwszą Patronkę i nayłaskawszą Matkę i opiekunkę. 
[Tobie oddaię serce i Dusze moię, wszystl e potrzeby 
I przypadk’ mpie. Tobie polecam życie rśmierćmoie. 
1 obiecuię z wszelkim usiłowaniem przez calę życie 
Twoię Godność, zasługi, Cnoty i Chwalę wyslr- >t 
[nać, wićlbić, i bronić. Raczže mniedzi ;a[ za sługę 
biernego przyiąć, i do prawdziwego kr Tobie Na- 
byspstwa zachęcić, abym zy?ia Twego Cnoty,przez 
d... ^upodoiałaś się Bogu, tak zupełnie mógł na- 
w ’ «ać! żebym się Wnukowi Tw n u Jesusowi
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Panu i| Nayświętszey Córce Twoiey Maryi przypo­
dobał. Uproś mi za wielowładną Przyczyną Twoią 
prawą wiarę, nadzieię, gorącą ku Bogu miłość, 
w potrzebach wspomożenie, w utrapieni i cierpliwość, 
w smutku pociechę, w chorobach folgę i uzdrowie­
nie, w pokusach zwycięstwo. W ostatnią zaś go­
dzinę śmierci przybądź mi z łaskawą obecznością 
Twoią na ratunek i obrOnę i oddal odemnie nieprzy- 
iacielów dusznych ; abym przez Mękę i śmierć Je­
zusa Chrystusa Wnuka Twego j przez przyczynę 
Nayświętszey Maryi Cork. Twoiey i zasługi Twoie 
od wszelkich grzechów uwolniony ; mógł się dostać 
do Chwały ISiebics iiey, i tam Jezusa, Maryą i Cie­
bie Anno Święta wysławiać na wieki. Amen.

LITANIA
o świętey Annie.

Kyrie eleyson. Chryste eleyson. Kyrie eleyson.
Chryste usłysz nas.
Chryste wysłuchay nas.
Oycze z Nieba Boże, Zmiłuy się nad nami.
Synu Odkupicielu Świata Boże, Zmiłuy się nad nami.- 
Duchu Święty Boże, Zmiłuy się nad nami.
Święta Troyco Jedyny Boże, Zmiłuy się nad nam:* 
S. Marya Córko Anny Sw ętey, Módl się za nami. . 
S Anno, Módl się za nami.
Sł rknnu olrana przed Wieki od Boga Oyca za 

Matkę Nayświętszej Maryi Panny.
S Anno Naukochańsza Babko Wnuka Twego Chry­

stusa Pana.
S. 'knno Naczyiie wybrane Ducha Przenayświęt- 

szego, Mi >dl się nad rami.
Ś. Anno Matko Naygodnieysza Rom cielki Boga, 

' Modi sie nad nami.
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S. Anno osobliwy przykładzie i ozdoba stanu'. 
Małżeński -go ,

S. Anno Chwało Światło Niewiast pobožných I 
starego Testamentu, I

S, Anno prawdziwe Zwierciadło wszystkich Pa-1 
niow i Panien, f

S. Anno z Bosk-egu rządzenia długo niepłodna! 
będąca, I

CS a
ta N

S. Anno, owocem pożądanym żywota twego! a>
S. od Boga obdarzona, 01

S. Anno Matko ubogich, •
S. Anno Pocieszycielko smutnych i utrapionych, g
S. Anno wspomożycielko potrzebuiących,
S. Anno Obrono do Ciebie się uciekających,
S. Anno Przyczyno Zbawienia naszego,
S. Anno Ucieczko grzesznych,

1 S. Anno Uzdrowienie chorych na Duszy i na Ciele,
My grzt szni wołamy,
Przez osobli tvą łaskę, którąś miała o Anno S. 

gdyś Córkę. Twoię Pannę Maryą bez grze­
chu pierworodnego poczęła,

Przez wesele i radość, którąś miała gdyś Pannę 
Maryą porodziła,

Przez wesele, któreś miała, gdyś Córkę Twoię 
piersiami swemi Karmiła,

Przez wesele, któreś miała nosząc i piastuiąc  
Pannę Maryą na rękach swe :h, s

Przez ofiarowanie Bogu Córki swoiey w Ko­
ściele Świętym,

Przez świętobliwe wychowanie Córki twoiey 
Maryi,

Przez wszystkie Cnoty i Zasługi Twoię,
Przez radość którąś miała, widząc przy śmierci 

swoiey Jezusa Maryą i Jozefa,
Przez szczęśliwa i błogosławioną śmierć twoię r



118 Litania o Annie S.

Przez tę Chwalę, ktcrąć na ziemi czynili Święci Aúió- 
łowie i teraz w Niebie czynią, Prosiemy cię, 
módl się zá nami.

Przez to wesele, które masz patrząc na Córkę swoię 
Pannę Maryą, Wnuka swego Jezusa Pana 
wszystk’ h Świętych, módl się za "nami.

Abyś nam wszystL’m sługom i służebnicom twoim, 
pobłogosławić raczyła, Ciebie prosiemy o Anno 
Święta.

Abyś nam wszystkim, Katolickim stanom Małżeńskim 
cierpliwość i iedność ziednać raczyła, Ciebie 
prosiemy O 4nno Święta.

Abyś nam wszystkim, do ciebie się udaiącym szczę­
śliwą śmierć uprosić raczyła, Ciebie prosiemy o 
Anno Święta.

Baranku Boży, który gładzisz grzechy świata., za 
przyczyną Anny Swiętey, O Ipuść nam Panie.

Baranku Boży, który gładzisz grzechy świata, za 
przyczyną Anny Swiętey, Wy«łuchay nas Panie.

Baranku Boży, który gładzisz grzechy świata, za 
przyczyną Anny Swiętey, Zmiłuy się nad nami.

Chryste usłysz nas.
Chryste wysłuchay nas.
Kyrie eleyson, Chryste eleyson, Kyrie eleyson.

J a*.'. Ü Anty f ona.
Błogosławione to ciało, które Maryą Pannę nosiło, 

i błogosławione te piersi, które Matkę Naywyżsiego 
karmiły.

AC Módl się za nami ś. Anno.
Br, Aby i my się stal godnemi obietnic Chrystusowych.

MODLITWA.
Bożp, któryś Błogosławioney Annie tę łaskę dać 
raczył, że Rodzicielki Jednorodzonego Syna twego 
Matka bvdź zasłużą a - Pn»w»1 rUregp,. »Lr- 1-4-A
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rey pamiątkę odprawuiemy, Jey przyczyną przed 
Tobą byli wspomożeni. Przez tegoż Pana Naszego 
Jezusa Chrystusa, który z Tobą źyie i kroluie w 
iedności Ducha Świętego na wieki "wieców, Amen.

MODLITWA D1U G3
Bože, któryśBłogosłowioną Annę Matkę naymilszey 
Matki twoiey wybraną ku chwale wiecznego wesela 
podwyższyć raczył, prosiemy, racz nam ciąć przez ' 
iey Chwalebne zasługi i prośby, ku wiecznemu przyść 
błogosławieństwu z którcy chwalebnego Narodzenia, 
dla zbawienia ludzkiego wziąłeś ciało nasze, i stałeś 
się człowiekiem. Błogosławiemy Tę tedy nasz Panie, 
błogosławione niech będzie naysłodsze Imię twoię,. 
i Imię przenaÿchwalebiâeyszey Matki twoiey Dziewice 
Maryi, Niech będzie błogosławiony żywot Anny 5. 
który nosił w sobie Matkę Pana naszego J« zusa Chry­
stusa: I błogosławiony niech będzie Joachim Oyciec 
i Jozef oblubieniec i wszystek Rod Muryi, że w szystką 
rzeczą Niebieską niech będą błogysławiem na wieki 
wieków, Amen. n>'[ si- .

. I 1 -.1? «i«p ' ’ • •• » I ‘ ifi?
PIEŚŃ O A1XME SWIIfTA

na Górze Hełm w Kościele GC AeSrmatów przy 
Kalwaryi Łaskami Sławney.

Z upadnieniem przed Imieniem Niebieskiey Pary, 
Z Górnym Dolne zobopolne Śląsko Ofiary , 

Sercem szczerym składaycie, 
Świętey Annie oddaycie

Chwały wieczną ąrS 
Wszak bespieczną 

Patronkę macie.
Na swym Łonie ku Obronie, Córkę i Wnuka 
Gdy piastuie, pokaźnie, kló czego szuka, 

W łym Cudownym Obrazie :
_________ By_w naywiększym złym razie,
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Pomoc bierze
W dobrey Wierze 

Od Świętey Anny.
Jasno Świetne i Prześwietne Saskie Xiążęta,
Światu iawni, w Cnoty sławni zacne Panięta, 

Obraz z Francuskiey strony, 
By nam był dla Obrony;

* Sprowadzili, 
j/ż czyli,

Śląsku całemu.
Boska sprawa przy tym stawa, i w Swiecie Jiwała 
Świętey Annie, nieustannie od Ludzi brzmiała;

Więc to Mieysce wsławiła 
I Cudy ozdobiła, 

Za nreszkarie, 
Swe kochanie

Tę Gorę tnaiąc
Gdzie v iasności, nie w ciemności Chełm widzieć było 
Razy wiele, na to śmiele, kiedy patrzyło 

Pospólstwo; aż znać daie 
Lezniczy, co się staie:

Zkąd wybrani
I rzysłani 

Na to Posłowie.
Gdy pilnuią upatruią; ęzy prawda będzie:
Jasność wznieca, aż oświeca Chełm Gorę wszędzie;

Niebo,prawdę stwierdziło, 
Gdy Światłem otoczyło ; 

W tym ustały 
I przestały

Wątpliwe zdania.
Lecz zadatki Łask tey Matki dawniey zaczęte;
Wtey zas stronie ku obronie są n’epoie.te: 

Lat sto trzecie nastaie, 
Jak się Z: ska wydaie

Na Świat cały; 
Więc pochwały

[Płyną bez miary.
Ztąd Grafowie Gaschinowie Kościoł funduią, 
Radość wszczętą, niepojętą natychmiast czuią,



o Annie. iS. 121

Gdy go Annie oddaią, 
Cuda zaraz wsławiaiąl 

Przychodzącym 
I żebrzącym

Jey Świętey Łaski
W Chełmskim kram, iakby w Raiu, gdy już stanęła, 
Panowanie, królowanie swoie zaczęła: 

Polska zaraz korona 
Za Granicą Obrona,

Źe Jey była 
Tu przybyła * 

Z wizytą swoią.
Nie ustaie, łecz się daie widzieć twa Cwaja
Między Ludem, gdy się cudem twierdz* iż stała-, 

Po posiłkiem zgłodzeni 
I Lekarstwem zrażen i

Zasiłeni, 
Uzdrowieni 

Zawsze zostaią.
Pod twe Irony, swe ukłony, tu z okołieę
Widzieć chcie , i pragnęli twe Święte Lice:

Zaraz składać, poczęli, 
By Opiekę twą mieli;

Jakoż mata
Odbierają 

Łaski rozliczne
Chromi kroki, ślepi wzroki tu odbieraią, 
Utrapieni, pocieszeni w smutKii zostaią: 

Gdy się oddaią Tobie- 
Ku twey większey ozdobie, 

Daiesz zdrowie, 
Któż wypowie 

O Ąnno święta!

ofl toyłUi

Radość iaka, kiedy taka Ludziom odmiana,
Na tym Chełmskim, mieyscu ziemsaim iesl zawsze dana : 

Prawie umieraiąci, 
Na siłach ustaiąci 

Przywróceni 
Jak wskreszeni 

Na życie miłe.
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Zaręczona, gdy złożona eaglą chorobą
Dom przybrała , przyodziała smutku żałobą 

ik się tylko oddała
Swięley Annie, została 

Zaraz zdrową.
I gotową 

r Małżeństwo święte.
Święta Anno, nie ustanną bądź nam obroną:
Day Zwycięstwo, day nam męstwo za'twą Zasłoną, 

Niech żyiemy w Pokoiu 
Nie znaiąc Marsa Boiu 

Święta Pani 
My Poddani 

Twoy na wieki.‘ 17 . ii
Więc rzucamy, i składamy pod święte nog’
Modły, prożhy, niechay groźby, niiakiey trwogi 

W twey Opiece nie znamy, 
Ktorey się polecamy:

Przed Obrazem
' Wszyscy razen .< 

Ścieląc się w prochu. Amen,

Siedm Modlitw do Anny Swiętey na pamiątkę 
sjedm radości, ktoremi Ją Bóg napełnił.

MODLITWA I.
Bądź pozdrowiona o INayślachetnieysza i naywon- 
meysza Rozo Matko S. Anno! Ty iestcś pełna 
laski! dla wysokicy Godności twoiey, na którą Cię 
Bóg od wieku obrałj gdy Cię chciał mieć Matką 
swoiegoSyna: Więc pośpieszy przybądź na pomoc 
w potrzebach moich z ł»ską i obroną twcią; stoy przy 
mnie o Naygodnieysza Matko, i ratuy mnie1 w moich 
nieszczęściach i frasunkach. Proszę Ci ę przez tę Ra­
dość , którąś miała gdyś Anioła do siebie od Boga 
zesłanego widziała, któryś zwiastował-, źe masz bydź^ 
UTnłlco Tfclfkrťrkďn-kxrífmfiv IWałlii Rncrn • wvhaw mnip nfl
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wszelkiego smutku i utrapienia, o Nay słodsza Matko 
Anno święta!

1 Oycze nasz, i Zdrowaś Marya etc.
MODLITWA II.

Sądź pozdrowiona, û przedziwny zapachu Lewan- 
dowego kwiatu, Całemu Niebu zapach z siebię wy­
da }ća, o szczęśliwa Matko Anno Święta ! moie serce 
w radość się rozpływa, gdy pomyślę, albo wspomnę 
Imię ťwoie. Proszę cię przez to wesele, któreś miał?,, 
ladyś Niepokalaną Pannę Maryą Córkę swoięw ży­
wocie swoim nosiła ; ratuy mn.e w s ciu mc «mj w 
wszystkich sprawach moich, abym na zbawienie moie 
mógł szczyrze pracować, i oraz na pomnożenie 
Chwały, Twoiey ,a wybaw mnie od wsźelkiey mi- 
zeryi i nędzy, Amen.

Oycze nasz. Zdrowaś Mar ja etć.

M'JDLITWA III.
Bąd~ pozdrowiona, o Naydroższe kadzidło pełne za­
pachu Cnot Świętych, o An jo Święta! Twoie Imię 
znaczy JLa^kę ? Miłosierdzie ; do którego zawsze wżdy- ' 
cham., Proszę Cię przez tę radość którąś miała, gdv 
porodziła dzieciątku Maryą i o tym wiedziała., źe ma 
bydź Matką Boską ; a wybaw mnie od chorob ciała 
i boleści, Amen.

Oycze nasz. Zdrowaś Marya etc..
MODLITWA IV. i

Bądź pozdrowiona, Nayśccznieyszy Fioletowy kwi > 
cie, przyozdobiony Łaską Boską, o Naj pokornieysza 
Anno Święta ! Ewa pierwsza Rodzicielka do piekła 
nas wtrąciła; ą tyś pjzez Córkę swOię Niebo nam 
otworzyła. Proszę Cię przez to wesele, któreś m -iła: 
kiedyś na rękach swoich piastowała, i p eisiami swerti 
Jmjmjl^giJUiâMjnùl^^i^ûastnwaçi karmić Nay-
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wyższego Pana Jezusa Chrystusa. Spomniy na mnie 
o Anno Święta ; a wybaw mn e przyczynę swoią od 
tego wszystkiego j co ciału i Duszy moiey skudziś 
może. Amen.

1 Oycze nasz, i Zdrowaś Marya etc.
' 1 MODLITWA V.

ï1’ ądi pozdrowiona o Jasnoświetny kwiecie od samego 
ozdobiony Boga, Naysłodsza i przed wieki wyDrana 
Anno Świ ęta ! Proozę Cię przez to upodobanie się 
Panu B yga, które miał, gdyś mu Naynr’szą Córkę 
swoię Marya ■ Kościele Świętym ofiarowała. Bądź 
mi Patronka i Matką i mnie to i w każdey potrzebie 
ofiarować Bogu niezapominay, a wybaw mnie twą 
przyczyną od kary doczesney wieczney, Amen.

Oycze nasz. Zdrowaś Marya etc.

MODLITWA VI
Sądź pozdrowiona , o przenaydroźszy kwiecie Ray­
ski rożnemiBogo łaskami przyozdobiony, o szczęśli­
wa Matko Anno Święta! Tyś *st Nayślachetnieysza 
Pani, z wysokiego Rodzaiu idąca. r’woia chwała 
iest pierwsza nad wszystkie Stany Małżeńskie. Proszę 
Cię przez tę radość, którąś m iała, kiedyś o Nay- 
wy’szey Godności Córki twoiey wiedziała, źe iest 
wywyższona nad wszystka ; stworzenia, i od wieku 
obrana za Matkę Boską i Krolową Nieba i Ziemi. 
Stań mi się matką i Opi ekunką oraz z Córką twoią. 
przybądź mi na ratunek w pokusach i ostatnich po­
trzebach moich, obre mr> od upadku j wszelkiego 
złego, Amen.

Oycze nasz. Zdrowaś Marya etc.

MODLITWA VII.
Bądź pozdrowiona o Naypięknieysze i naywyboi 
nieysze xiamo Nieb eskim ozdobione kolorem Nay- 
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godnieysza MatŁ,o nayczysiszey Mary. Panny. Proszę 
Cię przez tę radość, którą masz w Raiu Niebieskim 
z Jezusem WnuEem twoim; a Jednorodzonym Sy­
nem Naymilszey Córki twoiey Maryi: Pamiętay na 
mnie i weyrzyi na wołanie i wzdychanie moie, które 
ia do Ciebie wnoszę. Uproś mi pożądaną u Boga 
Łaskę : abym nią zawsze na Chwałę Boską, i na 
Zbawienie Duszy moiey pracował. Uproś n ser­
deczny źalza grzechy moie, szczęśliwą i dobrą śmierć; 
abym z Tobą i wszyslki felmi Swiętemi źył w Niebie i 
wysławiał Wnuka twego Jezusa Chrystusa na 
wieki wfecznej Amen.

Oycze nasz, i Zdrowaś Marya etc.

PIEŚŃ DRUGA o S. ANNIE.
Witay Pani Matko Matki Jezusa Pana, 
Anno święta na Górze Chełm sierotom dana 

Za Patronkę, by w potrzebie 
Mieli zawsze pomoc z Ciebie, 

0 Anno święta!
Jakoż iawne w iym Kościele twe święte czyny, 
Wyznać musi każdy, Który Twoiey Przyczyny 

Szuka na tey górze świętey, 
Nie zchodząc bez łaski wziętey, 

0 Anno śnięta!
Tu kalekom, niedf ęgom, ślepym i chromym, 
Pożądane naiesz zdrowie, Cudem widomyir, 

Wszelkie choroby odpędzasz 
Kto Cię wzywa iuż nie nędzasz 

O Anro święta!
Na woyuach, w wodzie tonącym i w rożney trwodze 
W niebespieczney zostaiącym Zbawienia drodze, 

Z prędkim ratunkiem przybywasz, 
Z niebespieczenstwa wyrywasz 

O Anno święta!
* traciła moc morowego przy twey Jbronie 
Powietrza, gdyś się stawiła przy Wnuka Tronie
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Wszyscy zdrowemi powstali, 
Którzy si Tobie oddali 

0 Anno święta!
F”e zawiedły się rodzące na Twey pomocy
Mutrony. gdyś te i płód ich od śmierci mocy 

Yyrwala, i bespiecznemi 
Uczyniła z dziatki swemi, 

0 Anno święta!
W każdym nieszczęściu i smutku, w każdey potrzebie 
Tak Duszy, iako i dała proszącym Ciebie, 

Malkąś się bydź pokazałf , ' ■ 
Czego żądali toś dała

O Anno święta!
Świadkiem tego Śląsk i Polska. Czechy, Morawy, 
świadkiem Wota zawieszone dla Twoiey Sławy, 

Ześ Patronka zawołana, 
W każdey potrzebie doznana

1 O Anno święta!
Do Twey o Matko Opieki i ia ubogi
Uciekam się porzucając pod Twoie nogi 

Serce chęci, myśli, słowa 
Przy’miy ^abko Jezusowa 

O Anno święta!
Wszakże to w Twoiey dzielności i w Twoiey mocy 
Dodać grzesznym , kiedy zechcesz swoieý pomocy 

Wszystko możesz, bo Sędziegr 
Trzymasz w ręku z Matką Jego 

O Anno święta!
Odmówić Ci nic nie może, bo Mary? «
Córka Twoia ułagodzi, Mórey tak*sprzyia, 

'c choćby z piekielney, i'oni 
Wyrwać gotów gdy go broni 

O Arino święta!
Veżże mnie pod Twą Opiekę i wszystkich ludzi,

Niech więcey świat, czat i ciało nami nie ładzi. 
Broń od w! zelkiev złey przygody, i 
1 ziednay Niebieskie gody 

0 Anno święta!
A my Ciebie i Coi æ Twą, oraz z Jey Synem 
Jezusem Panem, a Wnukiem Twoim Jadynem 0 
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Wycnwalac będziem aa wieki, 
Z ' 'woiey nad nami Opieki.

0 Anno święta !

Ofiarowanie Nabożeństwa Annie S.
Przyimiy najłaskawsza PaniiMatka nmiaAi.no świę­
ta,to KrotkieNabożcostwo moie niech nie będzie wzgar­
dzone odemr> e., acz wielkiego grzesznika (grzeszni­
cy). Przyimiy przez Naysłodsze Serce JezusaPana, 
dla pomnożenia większey Chwały Twuiey a dla po­
żytku duszy mc ey. Proszę Cię wspomniy na mnie 
sługę Twego w kazdey potrzebie; a osobliwie w 
ostatnią godzinę śmierci moiey; pokaz mi się Matko 
Miłosierdzia, zasłoń mnie od surownegc, a sprawie­
dliwego sądu Wnuka Twego Chrystusa Pana, abym 
mógł łask, i zbawienia dostąpić. Przez, tegoż Je­
zusa Chrystusa Wnuka Twego, który ze i krotnie 
z Bogiem Oycem i zDuchem ś. na wieki wieków, Am.

OPISANIE OBRAZU Ś. ANNI
w I osc'ele W. 00. Refom,atow na Górze 
Chełm przy Kalwar y i Kaskami słynącey.

ti Początku wsławienia się Łaskami i Cudami Obra- 
i czyli Statuy ś. Anny na tey Górze, tyle tylko wie­

dzieć można dowodnie, ile się znayduie w starych 
Aktach i pismach Konwentu tego ; gdyż przed przy • 
ięciemi wystawieniem kłasztorzu, o Cudach i łaskach 
pisma cię nam nie dostały; ale tylko z starodawnego

iłu na pargaminie pisanego i na teyże Statuy, czyli 
azie przylep ionego u nas się znaydtue w ten suo- 

, sob : Iż obraz czvli Statua rznięta Anny ś. Pana Je- 
izusa maleńkiego na edney, a ua Drugiey ręce Nay- 
sw-ęiszą Pannę piastuiącey, około Koku Pańskiego 
1504 z cząstką kości teyże Anny Swiętcy i Relikwiami

■ przeniesiona iest z Francji z niektórego kk sztoru3 

nmiaAi.no
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nazwanego Villa^ i ie daleko od] Lwa, którą ztam- 
tąd sprowadzi! nieiaki Pan nazwany Sträflingen z 
Mistrzem swoim Dittarich Ferbergestein, których 
dwóchPan Georgius X ąże Saski z Miasta nazwanego 
od Imien i Anny Swięteyposłał z teyprzyczyny, kby 
tćn obraz sprowadzili. Potym tenże obraz dany iest 
Panu Zygmuntowi DalicO deMaltitzz osobliweyprzy- 
iaźni w Miesiącu Marc» Koku namierzonego wyżey, 
od którego znowu dostał się tén Obràz J «V. Panu 
Mikołaiowi Nochtitzkiemu, który dosyć czyniąc ślu­
bom miłeyMałżonk’ swoiey zmarłey J. W. Pani An­
nie Mariannie z NocbtitzK’ch, z Domu Malt'tzowzro- 
dzoney, która się ślubem obow ązała na to mieysce 
ten obraz oddać ; włożywszy w tę Statuę cząstkę ko­
ści S. Anny, ż wszystką ozdobą i ubraniem darował 
temu mieyscu ■> i z Uroczystą Processyą na tę Gorę 
wprowadził ; do kaplice, która na tćn czas neleżała 
do Kościoła Farnego Miasta Leznicy. Czyli zaś znay- 
dowały się zaraziekie Cuda i Łasi przy tym obrazie ? 
pewney wiadomości niemasz; To tylko zcznaie Prze­
wielebny Xiądz Jędrzey Scodovius Kanonik i Kustosz 
Raciborski i oraz na ten czas FararzLeznicki, że przed * 
nim wiele ludz Godnych M ary zeznawało , iż przez 
kilka lat, nim tćn Klasztor był wystawiony widywano 
często o północy Ziakonników Franciszka Świętego* 
w płaszczach, iak zwyczaynie chodzą, zgoreiącemi 
świecił z Processyą od Krzyża pud Górą wystawio- ; 
negc idących do tey kaplice S. Anny ; przez co zna­
czyło się że to mieysce miało się dostać Zakonnikom 
swego czasu. Zaayduie się także w starych Pismaę^4 
że nitiaka Pani pobożna i wiary godna Imieniem 
Justyna Lenca m: <ąca lat 90, zeznała przed sławnym 
Burgmistrwm Miasta 1 ezrûcy, iż v * ele ludz. około 
tej Góry mięszka ących widywali z wielkim podzi- 
« eniem tę Gorę otoczoną wielką i przedziwą świat­
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łością , inni zaś zipalone świecie na pew nych mii y 
scach na teyźe Górze, cos ę działo, nim leszcze 
fundamenta na kaplicę kopano i nim wystawiony 
był Klasztor i Kościół Anny Śiyiętey.

O czym dowiedziawszy się Jaśnie Wielmożny Pan 
Melchior Ferdynand Hrabia de Gaschin dla pomno­
żenia większey czci Anny Ś. wystawił Klasztor dla 
OO. Reformatów Priwincyi Mało Polskiey, za do­
zwoleniem Jaśnie Oświeconego Xiążęcia Leopoldą 
Gwilelma Biskupa Wrocławskiego, i oraz Olomuc- 
kiego, Argenlenskiegt etc. i wprowadzeń sąOyco- 
wie Reformaci na to wleysze Roku Pańskiego 1656 
dnia 18 Lutego, dozwdenie zaś pierwsze otrzymali 
Roku P. 1655 dnia 19 lazdziernika w sarnę Uroczy­
stość Ś. Piotra z Alkazary i zaczęli swoie Nabo­
żeństwo wKaplfoi AnnyS odprawić, Roku zaś 165Î 
dnia 9 Lutego oddany ist Kościół S. Anny ..aszym 
Oycom z uroczystą Procesyą i kazaniami, i ustąpił 
swego Prawa i wszelkieyretenzyi do niego Przewie 
iebny Xiądz Gonstantinu Iw anicki Dziekan i Kano­
nik Opolski i oraz Fararnùeznicki, przy Obecności 

*1. W. i Nayprzewielebnieyzego Prałata Sebąstyam 
a Rostok Archidiakona i łmonika Wrocławskiego, 
Officiała Generalnego, w ey sprawie Kommisarza 
odPrześwietney Kapituły Vroclawsk >y naznaczo­
nego , z Przy wileiem pod jcczęcię danym od zwyż 
pomienionego J. O. Xiąźęia Biskup« Wrocław­
skiego. . . , r..

Po odebraney tedy posr.isi Kościoła i Klasztoru 
.1 zaczęli naszi Oycowie zap toać ŁasLi i Cuda, któ- 
' rych za przyczyną Anny Ś. zożuycli kraiow ludzie 
; doznawali na tym mieyscu odtoku Pańskiego1682, 
> i z tych znayduią się nie etóre tisane przez W. Ojca 
I Tomasza z Aqutnu. od Ś. Igmego Karmelitę Bos 
i sego, Lektora >Ś-Theologii? jr iednak mc ni^wy­
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r&zaury, ani opismemy w tey Rsu śce; a to z tey 
przyczyny, že się wiele tak niewdzięcznych ludzi 
znaidiije, którzy otrzymawszy osobliwą i cudowną 
Łaskę z weselem do Domu odchodzą; mniey o to 
dbąiąc , aby ta osobliwsza nad niemi Łaska Boska 
prze:. przyczynę Ś. Anny otrzymana, dla pomnoże­
nia na przyszłe czasy Nubozeńdwa do tey Sv iętey 
w Księgi Klasztorne zapisana lyla, inni zaś osobli­
wie ] «-os’ego Stanu ludzie , že) tym zwyczaju w cale 
nie wiedzą, žadney tez nie jaią nam wiadomości, 
i'tak osobliwe Łaski i cud/ Anny Ś. przt-z nie­
dbalstwo ludzkie idą w zapomnienie.

iViçcterazdk oięhszey (hwaJy Bosi;iey i pomno­
żenia Nabożeństwa do Anny Świętey, ako tez i do 
Męki Jezusowey i Bolesne Matki iegc upraszamy, 
aby každý którykolwiek oobliwszą iaką odbierzc 
laskę od Boga, czyli przezprzyczynę7inny Świętey, 
czyli tez m Ralwaryi przr którey Taiemnjcy Męki 
P iskiey, !.lbo ieželi kto >vie zapewnie o iakich^ą- 
skaćhi cudacn o‘l ludzi wiry godnych, žebyszczyrze 
opowiedział i pod sumnieiem zeznał, J gdyby.po- 
f teba ppd przysięgą to ^wierdził przy świadkach 
przed Przełożonym Klaítoru Anny S. albo innym 
Zakonnikiem, do spisoiania Łask tey S Matki na­
znaczonym; aby tak w.;ystl;o na wieczną pamiitkę 
zapisań się mogło w KfÇgach na to zgotowanych? 
i kw go czasu megło ydź podano Zwierz chnpśi 
Koscielney do uznania a przez to inni pobudzer 
b di do większego Naoźeństw ku Annie Swiętey

.istni , . ‘ JEi haecomnia cedant.
AdALçorein üei ïiloria Jesuque pro notes nassi etCni- 

e®xi; ,a€ Matns ej» Mar ae. glad o dolorii rai-sfi- 
Z *e, aeięrnam et fl’pçtuam Venerationem-
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PIEŚNI KAŁWARYISKIE ?;
Do wszystkich Kaplic, czyli Stacy i Dróg Jezu­

sowych należące, które dla wzbudzenia więk­
szego affcatii i politowania nad Męką Pańską 
może każdy według upodobania swego, czyli 
nabożnie i z uwagą czytać; czyli też śpiewać 
obchodząc Drogi

KAI WARYŃSKIE.
Nota może bydź taka, taką pospolicie śpiewa się 
Pieśni: Wesel ci? się o Dusze, wam się ruHośtf 

stała.

P I E S N
Którą śpiewać mugą przychodzące na Kąlwaryą z 

rożnych n rysę Kompanię.
WHay przezacna Goro, nad inne wybrana, 
Tyś od Wieków u Boga została przeyzrzana,' 
Byś ąa sobie Jezusa Mąkę wyrażała,
W Sercach przez rozmyślanie żąłcsć odnawiała, , .

Do płaczu wzbudzała
Witay prześwięta Goro, na którą z daleki 
Gdy okiem poglądamy, tonie w łzach powieka; 
Ty bowiem serca nasze wzbudzasz do (ząło.ści, 
Do serdeczny«^ zącbęcasz idlektów litości

Z Jezusa miłości.'
Tyś iest całego Śląska wspaniałą ozdobą, 
My cię chcęmy nawiedzić dziś naszą osol ą;
Tyś u Pana zastępów w cenie położeni. , 
Gdy na Tobie iest Jego Syna wyrażona

Męka odne /iona,
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Tylko Jezn Naymilszy wzbudzay w nas wzdychanie, 
Ty zaś Matko Bolesna day serdecznie łkanie ;
Byśniy politowaniem Ciebie pocieszyli
I Tobie w tak niezmiernych boleściach ulżyli: 

Siebie odnowili.
Po spieszaymi skwapliwie na to Mieysce święte, 
Wsząk nam tan wystawione Dzieła niepojęte, 
Tam się nasza Zbawienia liguruie sprawa, 
Tam czym prędzey żałosne niechey serce stawa, 

Tam iego zabawa.

Witamy też i Ciebie, Mieysca tego Pani, 
Anno Cudy wsławiona, Twoi mi poddani, 
Przed T-wpią tu obecnością na twarzy padamy, 
Niechay od grzechów wolne serce nasze mamy, 

Łaski doznawamy.

Pierwsza Piesn czyli Hymn.
Idąc do Kaplicy Rafała Świętego.

Wychodząc w Drogi święte, zaleymy się łzami, 
Prośmy świętych Aniołów niechay śpieszą z nami, 
Niech nas Archanioł 4łafał w tey Drodze sprawnie 
I tak Tobiaszowe niech kroki biernie,’

Z nami postępuie.
On się staie Obrońcą od naiazdów czarta, 
Którego iest potęga mocą Krzyża sztarta: 
Za Stróża w dradze życia, niech go wszyscy mamy, 
Ani przy śmierci trwogi na sercu nie znamy, • 

Tego pożądamy.
Czego nam nie dostanie z swoiey własney ręki, 
Niech on swóią przyczvną z Jezusowey Męki 
Dołoży; my serc naszych mysli i uczynki, 
Z Tobiaszem oddaymy wdzięczne upominki

Bez wszolkiey vdmienki<
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II. Idąc do Kaplicy pożegnania. vb~ 1 
f - 1 ■Przypatrz się teraz Duszo tak żałosney Scenie, 

Wielka zaprawdę boleść, na samo weyzrzenie: 
Syr się miły żegnaiąc odchodzi od Matki 
O iak ciężkie serdeczney miłości ostatki . .

Boleści zadatki !
Kiedy idąc lia Mękę Matce błogosławi, 
Ach co za boleść serca, i któż to wyiaw’’- 
Zważcię Matki ńa sobie, gdy wam Syn umiera 
Jaka na ten czas żałcść w sercu się zawiera 

Żywot śmierć odbiera.
Mówi Syn do swey Matki: żegnam Cię Marya; 
Dziś z odeyścia moiego Twa pociecha miia, 
Dziś będziesz moia Matko ciężko utrapiona, 
I na sercu Panieńskim wielce udręczona,

Zewsząd opuszczona.
Już godzina przychodr iuż dekret wydany, 
Już iestcm od Judasza żydom stargowany, . „r.. 
Obaczysz mnie zbitego, zpoliczKowanego, 
Między Łotry dc Krzyża gwoźdźmi przybitego,

I zamęczonego.

111. Idąc do Grobu N. Panny,

Mieysce Grobem się stało w drugim pożegnaniu, 
Ach w iak gorzkim łez było rzęsitych wylaniu ! 
Matka prawie umarła na Synowskie słowa; O” 
Błogosław mi na Mękę, ach żałosna mowa! 

inc- • * 3 t 1 Byłabym surowa.
Gdybym swemu Synowi błogosławić miała i _if‘- 
Na śmierć nayokrutnieyszą ; lecz że ta iest stała 
Wola Oyca Twoiego-/Przetoż niech się stanie:. , 
Nayświętsza Panno w Grohie nasze rozmyślanie -H -y 

Przyimyi w porownauæ.



I gdy ubolewamy w Twym Chwalebnym Grobie, 
Cześć i nasze Supliki odaiemy Tobie, 
Niech od żałości teraz z Tobą umieramy, 
Niech przy śmierci ratunku pewnego doznamy, 

Łaskę odbieramy.
IV. Idąe do Ogroyca na Górę Oliwny.

JTuż gwałt natura ludzka wzaiem z Boską toczy, 
Miłość i boiaźń sobie zaglądaiąc w oczy ;
Gdy widzą gorzki Kielich boleści okrutney 
Następttiącey oraz Sceny zewsząd sm"tneyi

DJą śmierci wierutney.
Lecz przeciąż Miłość Boską dodaie ochoty, 
Chociaż Ciało zemdlone krwawe toczy poty ; 
Nie wzdrygay się grzeszniku gorzkiego napoiu, 
Jeżli chcesz zażyć w Niebie z Chrystusem pokoiu. 

Nie znać czarta boiu.

V. U Poymaiu ,
O Judaszu zdradliwy, co iest za przyczyna! 
Ześ tak tanio zaprzeć.;d Przedwiecznego Syna, 
Z Rotami Žolnierskiemi śpieszysz iuż do niego 
Na związanie sromotne, na poymanie iego

Jakbyś nie znal Tego.
Ze Świat cał; na Palcach trzech swoich pi istnie, 
I samo Posłuszeństwo Piekło ofiarnie, 
Tyś niecnoto odstąpił od swoifego Pana, 
Wydałeś go żydosiwu za sprawą szatana, 

Złości opłakana!
1 VI. Idąc do Cedronu.

•Tuż żołnierstwo z chalastrą z Panem moim śp eszy, 
Iż związanego maią ztąd się bardzo cieszy;
Już sią wszystko pospołu na most kupą wal , 
Aż w Rzekę Cedron Pano moiego wepchali, 

O iako zuchwali!
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Niech tâ skarga W tých Sądach zgładzi nasze winy, 
Wszak my winni, a cierpi dla naszey przyczyny

Syj Boga Jedyny, 
IX, Idąc do Kay fa.sza.

i . . f: i ■
Wa sąd staie powtore przed Arcykapłanem 
Kaifaszen niecnotą, bywszy Świata Parem, 
Tu dla prawdy odbiera policzek straszliwy, 
Aż krwi z nosa i «ęby wypuścił uliwy

Sługa niecnotliwY.

Nurza się oto Chrystus, by we mnie zanurzył, 
Cokolwiek Świat, czart, ciało w mych zmysłach poburzyl ; 
Przetoź biegnę db źywey Łaski świętey wody 
Pić przestanę nieprawość, bym nie uznał szkody, 

Lecz Duszy ochłody.
VII. Idąc do Bramy.

’ i 1 1 ( H 1 £ ’1 1 ' - >
^taiesz w Bramie moy Jezu, o dziwna odmiana!
Pierwey Ciebie w niey tłuszcza witała za Pana 
Teraz wiążą , krępuią Ciebie Messyasza,' 
Nie znaiąc byś był prawym śpieszą do \nnasza, 

O Pociecho nasza!
Uważ człowiecze szczęścia wszystkiego odmianę > . > 
Wyznay Jezusa Bogiem, nadgrauzay naganę, 
Będąć za to otwarte potym Rayskiey Bramy,
Tylko rozbiy Łakomstwa, nieczystości tamy, w , ©i ,j, 

. Miłości Aktanp

Vlili Idąc do Annasza. I » w hT
U Annasza naypierwey Pana oakarzaię,
Ach przebóg co się dzióie! fałsz Prawdzie Zadkią : 
Odpowiada na wszystko, że nkticzał śrfiieb
W Dörnach JhWndgbzeszników, w Polach i Kościele 

Nawracaiąc wiele, “my ń /F
Sędzia żywych i zmarłych, StWorca dk stworzeń.a 
Obwiniony zostaiö dla twego Zbawienia^ 1 ; --
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Rodziera własne szaty Starszyzna Żydowska, 
Nie chcąc w:e-zyć iż w Ciele iest Natura Boska: 
Nie bądź tym nicwiernikiem człowiecze mizerny, 
Dla Ciebie na Świat przyszedł w Miłości niezmierny 

Samarytan wierny.
By twoie niedowiarstwa i rany uleczył,
I z swemi wybranemi w swoy poczet policzył, 
Przetoż od skarg, potwarzy bynaymniey unika, 
Chcąc się od skarg szatańskich uwolnić grzesznika, 

W czym Miłość wynika.

X. W Więzieniu.

<ödy Połnoc przy obelgach sama nadchodziła, 
Złość Żydowska spoczywać do Domów śpieszyła;

ciężkim Pana więzieniu zamknąć rozkazała
Jakie obelgi katów tam zapamiętała

Ręka wyrządzała!
Tn w sercu Jego nową Piotr boleść otwiera, 
Od Odzwierney spytany Pana się zapiera: 
Nie masz dufać człowiecze swey doskonałości, 
Oddalonym od Boskiey będąc obecności'

Przy swey ułomności.
Więc przystąp Duszo moia do Światła prawego, 
Tu obaczysz rzetelność, złość uczynku swego, 
Jak na Cię oko Boskie swym promieniem rzuci , 
Więcey cię kaźn grzechówa z Piotrem nie zasmuci, 

Do Boga nawróci.

XI. U Kayfasza powtore.

Schodzi się rano Tłuszcza z Panami Badnemi, 
Na Sądy zasiadaią z Zydy niew:ernemi: 
Wyprowadzaią Pana z Więzienia nocnego 
Na Twarzy :epłv anego, na ciere zbitego

Prawie umarłego.
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Nic chcąc brać Krwie na siebie, iednąk na śmierć godzą, 
Starozákonné Prawa w chytróści przywodzą
Tym czasem do Piłata Pana odsyłaią.,
Jak na ten czas Staroście sądy ^we poddaią,

Niech ginie wołają.
XIL Idąc do Piłata.

$taie Pan prze.d Piłatem Prawda nieomylna, 
Za którym iuż z Pospólstwem Starszyzna pilna: 
O Barabasza proszą Ło*ra wierutnego, 
A na śmierć potępiaią srogą Niewinnego

Jezusa moiego.
Widząc Piłat niesłuszne na niego skarżenia, 
Ani okrutney godne śmierci obwinienia;
Do Heroda więc Każę by był prowadzony,
Wiedząc zapewne że był z Galiłeyski Strony,

I tam osądzony.
XIII. Idąc do Heroda.

Odsyła Piłat Pana do Kroia Heroda,
Tym samym między niemi stała się ugoda, 
Pragnął Herod by Pańskie mógł ogiądać sprawy

. Tak dla .'weselenia, iako dla zabowy;
Milczy Pan Łaskawy

Więc wdziewa białą szatę i Jezusem gardzi . ■ - 
Tak zwykli postępować z pokornemi hardzi: 
Nie naśladuy Heroda w takim powodzeniu, 
W chciwości, nieczystości, ani też w pragnieniu

Więcey dobra mieniu.
XIV, Idąc do Piłata Powtórnie.

Powłore przed Piłatem Sędzia wszystkich stawa, 
Złość przvnagła Żydowska ku ich woli sprawa; 
Aby się stała zaraz; niech ukrzyżowany
Przez dekret na śmierć taką niech będzie skazany

I zamordowanv. >
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XV. Idąc do Włożeń’a Krży®a> 1.
ff

»Już Nayświętszy moy Jezu wybierasz się w Drogę., 
Ja przecięz ubolewać nad Toh<i nie mogę, 
Dźwigasz ciężar Krzyżowy na siłach zemdlony, 
Chętnie Ramię podawszy dla naszey obrony.

. j o* • r '’ ^leś? : každéý strony!
» pí ",'W 

Zabierasz się ku Górze,, więc za Przewodnikiem;
Jak naszego Zbawienia pewnym pośrednikiem. 
Pośpieszajmy ochotnie, znosząc utrapienia, ( 
Gdy Jezus więcey cierpi, dla grzechów zgładzenia

I dani» Zbawienia

Chcąc Piłat aby Jezus został uwolniony;
Więc mówi niech Barabasz będzie potępiony,, 

)łaią wszyscy głosem: iż tego nie chcemy,
Ukrzyżuy napi Jezusa usilnie pragniemy

Wcłaiąc z innemi:

Ukrzyżuy, zabyi, Piłat poaazuie w Ganku 
Biczmi poszarpanego; lecz gdy bez przestanku 
Wołaią: nad Cesarza iż nie znamy króla. 
Niech ginie Nazarcyczyk, ta nasza iest wola ;

Ach co za swawola!

Dekretuie wiec na śmierć straszną Piłat Pana,' 
By nie była z Zyifcimii Przyiaźii rozerwana. 
Chcę zgubić Życia Dawcę! Sędzia zaiuszoijy 
Proźbami bezbożnfeini Żydów przymùszonyï ' V « 

O Sędzio szalony!
Idźże iuż drogi Jezu na śmierć osadzony,
Abym ia był od wiecznev śmierci' uwolniony, iS '■ 4 
Od zguby wiekuistey przez Twą g irzhąWękę 
Zachowaj nnrie moy Jezu . daiąć Chwal ęi, dziękę, 

'da: ).’ b Weź .unio na .lórękę.



XVI. Idąc do ťier.vszegu upadku. «*, 
Ufoćnieyszy nad Samsona pod Krzyżem'Upada;
I tak ciężkim upadkiem każdemu wykłada:
Ze wszyscy w grzech upadli a on ciężar znos1, ’ 
Dla tego do swojego Modłę Oyca wnösi

By powstali prosi.
ŻydostW" kopie Pana nogami swoiemi,
Aby śpieszył pbwstawszy iak nayprędzey i Z mi, 
Wypłacasz dobrowolnie naszych grzecnów winy, 
Chętnie wszystko ponosząc dla naszey przyczyny

O Synu Jedyny!
XVII Idąc db Serba Maryi. 

'Wielką boleść na sercu znosi Jezus miły, 
Gdy okrutnie zmęczony traci swoie siły, 
Coż dopierć zh boleść, gdy mu Boleśliwa 
Matka Drogt, zachhdzi na Sercu troskliwa.

Na Twarzy płaczliwa. 
Żałość Syna i Matki uważ tu grzeszniku, 
Wstępny ochotnie w ślady Pana, niewdzięczniKU; 
Pomoż Matce bolesney smutku doczesnego, 
A docznasz i rozmyślania skutki Męki Jego

W niebie wesołego.
XVttt Idąc do Cyreneusza.

Łęka się Żydów wściekłość by nic zmar* przed czasem 
Przyciśniony zbyt Drzewa grubego tarazem;
Dla czego mu do Krzyża daią pomocnika, 
By prędzey osłabiony szedł, Cyreneyczyka

Krzycząc niech pomika.
I ř « .

Nie Drzewo Temu cięży, który Świat piastuje, 
Wszak ciebie tym ciężarejn grzeszniku częstuie. , 
Pomoż przeto z litości uźwigać Panu Krzyża', 
Znosząc nędze: Zbawienie wszak się przybliż,

Gdy się Pàn poniża.
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XIX. Idąc do Weroniki 
Zachodzi Drogę Panu Weronika Św:ęta. 
Przyrodzoną litością i affektem zdięta, 
Rąbek czyli Tuwalnia natychmiast rczwiia, 
Twarz ociera, miłości dowod tu nie miia

Gdy się Twarz wybiia.
Wyraź na serc? eh naszych Twarz Twą. Jezu Chryste, 
Jeżeli ie zaprawdę znaydziesz tylko czyste 1 
Wyraź powtore żebrzem Twarz Twoię zbroczoną, 
Będz;e nam od naiazdćw czartowskich zasłoną 

Cd pokus obroną.
XX. Idąc do Bramy Ziachodniey.

DV Bramie Jezus zemdlony upada powtore, 
Na Kalwaryiską śpiesząc iuż wysoką Gorę; 
Bj czym prędzey wynalazł Zbawienia dla człeka. 
Przecięż okrutnych katów zajadłość nie czeka, l .

Ale głosem szczeka.
Postępuj Jezu Łotrze, postępuy Proroku!
Nie iedro tu sturkanie w swym odebrał Boku;
Gdy kopią, biią, tłuką, by Krzyż dźwigał srogi 
Na siłach osłabiony. O moy Jezu drogi !

Ja w Cnoty ubogi.
XXI. Idąc do Niewiast plączących.

<wdy się zbliża ku Górze Pan z Krzyżem zemdlony 
Widzi rzewno plączące nad sobą Matróny: 
Ta ręce załamuie, ta się bardziey kwili, 
Ze bez żadney pomocy w tak nieszczesney chwili, 

Pan się nieba sili.
Nie każę płakać Jezus nad swoią Osobą 
Mówiąc: placzcie obficie wy same nad sobą, 
I nad Synami swemi za których swawole, 
Znoszę na moim Cie’e tak okrutne bole, 

Iż umierać wolę.
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XXII. Idąc do Trzeciego Upadku

Osłabiony na silach Pan na ziemie leci.
Krzyż go ciężk przywala inż to po raz trzeci, 
Twarz Jego Przenajświętsza na kamień tiafiła; 
Przetoż od uderzenia smości nabyła,

Lecz folga nie była.
Upadasz pod ciężarem o moy Jezu miły !
Grzech i nieprawość moia tym ciężarem były, 
Przetoż z serca za wszystkie grzechy swe żałuię: 
Niechay ci lak nayczystsze serce ofiaruię,

I Duszę daruię.
XXIII. Idąc do Jaskiń. Obnażenia.

Ten który Świat, ptaszęta przyodziewa Nieba, 
Teraz wprawdzie samemu odzienia potrzeba 
Nagim oto zostaie przed ludem złośliwym 
Przed Żołnierstwem, Żydostwem srodze zapt cz

Śmierci Jego chciwym
Ach moia to iest sprawka, tego Obnażenia 
Moie brzydkie niewstydy, miłości Stworzenia, 
NagiT Jezus zostaie, by mnie swoią Szatą 
Obnażonego z Łaski przyodział bogatą,

Wieczną był zapłatą.
XXIV. W Kaplicy Ukrzyżowania.

Jezus stanął na Górze Świętey zaaku
Z Drzewem ciężkim Krzyżowym dla wygraney zim ku 
Gdy Ręce rozciągają ofiarę sprawuiesz, 
Życie <!'a Czl xa swoie najmilsze daruiesz

Bez miary miłuiesz.
Pięć Ran odbierasz Jezu w Rękach, Nogach, Boku 
Dla mnie nieustępuiesz naymnięj szego k. oku 
Wszystko co napisana Ty pełnis o sobie 
Ja przecięż pięcią zmysłów Ran dodaię 'obit

r W swey nędznik mionie«
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Już mi«Izy Łotry Jezus pystawięny stoi: 
Przecież się złość Żydowska bynaymniey nie boi, 
Choć ćmi się Słońce, Xiężyc, i skały padaię 
Same nad to umarłych Groby otwierają 

BJuźnić uieprzestaią.

Magdalenę i Łotra pociągasz lo siebie 
Pociągniy Duszę iroię dąy ..-roczynek w Niebie ! 
Zaleć Matkę Janowi do pilnej p.pieki, 
Niechay przez nich uchodzę piekieliiiey paszczaki

Chwaląc cię na wieki

XXV. U złożenia z Krzyża.

Blikodem, Jozef, z Krzyża Nayśwfętsze zdeimuią 
Ciało, które Bolesney Maice ołiaruią !
Matka smutna na poły umaiła zostaie, 
Gdy śię na Syna Ciele Ran tyle wydaie 

Boleść Serce Jtraie.

Pobożna Magdalena, gdy Jey na łzach mgło lfj ., ni 
Oleykiem, woniejącym Pańskie sjtrapia Ciało 
Jęczy, płacze, bdeie to wydaiąc łkanie 
Serca swego paymilsze, iż traci kochanie,

Nad s,we spcziewauie.

Już w Prześcieradło Pańskie Ciało pbwiiąią, 
Już się do kamiennego Grobu zabieraią 
Możyć iuż serca mego Kochanie odchodzi, 
Już łzy z oczów rzęsiste, jak iakie powodzi, 

Toczyć nie zaszkodzi.

Płakać (by teraz trzeba moy Jezu u Grobu, ąs, 
Lecz do j łączu wzbudzenia nie czuię sposobu ■, 
Serce moie kamienne, twardic* lest nad skały', 
Ktoby mi to dał raz aby go kruiały ruj

s b . Grobu Twego wały.



M3
Matko Syna bolesna zrad Ty serce moie, 
Niech miecz boleści zrani, inko zranił Twoie: 
Ty takže Magdaleno wznieć wemnie wzdychanie, 
Niech będzie ustawiczne to iedyne łkanie

Gdzie moie kochanie.
Gdzie iest moie kochanie? w Grobie odpoczywa, 
Tam teraz dla twych złość, lo trzech dni przebywa, 
Płacz, lamentuy nad Panem nędzna moia Duszo 
Niech łzy za izaiui w twoich oczach skały «zruszą 

Które się iuż kruszą.

Pieśń która sig śpiewać może do otfcho- 
dztjcych z Kalwaryi.

Juz Cię w .prawdzie zegnamy Święta Chełmska Góro 
Na swcy Tron ^annwania; Anna sobie którą 
Obrała; na tym mieyscu by Kaski świadczyła. 
Mękę Wnuka swoiego w Ludziach odnowiła

W Pamięci utkwiła.
Powtore was zegnamy dość yisokie skały 
Ktoreście Taiemnice Męki wystawiały, 
Niech ias stwórca Wszechmocny, nam pobłogosławi, 
Niechay się po Narodach Imię Jego sławi 
x Przez nas samych iawi.
Was potrzecie zegnamy: Lasy, drzewa gęste, 
Tak knieie, tako doły i Pagórki częste ;
Niechay was Stwórca z nami rządzi i kieruie, 
Niech Ręka iegn w Drodze z nami postępuie

- Od złego raine 
Zegnamy i was Święci Franciszka Zakonu, 
Bądźcie nam Patronami do samego zgonu. 
Od naiazdów szatańskich budźcie nam zasłoną. 
Tak w życiu, iak przy śmierci bądźcie upewnioną, 

Szczególną Obroną.
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Zegnamy iuż i Cieni b Święci Patriarchowie, 
Franciszku Serafinie twych Braci Monarcho , 
Na twym Ciele Nayświętszym Blizny wvražone, 
Niech teraz w naszym Sercu będą utaione

Na zawsze złożone.

Daiem dzięki pokorne To' e Anno Święta, 
N’echay każdemu zawsze Twóia niepoięla 
Opieka i Obrona w wszelkiey sprawie spi zyia, 
A nigdy nas ułomnych ludzi niech nie miia

Córka Twa Marya.

Dziękujemy i Tobie Panie Jezu Chryste, 
Ze ztąd odchodząc mamy nasze serca czyste ; 
Tylko nam day na zawsze w Łasce .utwierdzenie 
Przeciw wszelkim pokusom, day nam sk zmocnienie 

Na ich zwyciężenie.
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